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„Nowa Reforma" wychodzi dwa razy dziennie. 
Namer poranny wychodzi codzłennia s wyjątkiem poniedziałków i dni poświątacznych, 


numer popołudniowy codziennie z wyjątkiem 
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Prenumeraię i ogłoszenia (insóraty) uprasza siłę nndsyle.ć wprost do Adsołalatracył 
„Ń. Reformy“ w Krakowie. W = 
Adres Bedekcyl I Administracyi: Kraków, ulica Jagiellońska 10. 
Nr rach. poczt. IKasy oszczęd. 857.484 
Relkopisów nadsyłanych Redakcya nie zwraca, 
We Lwowie sprzedaż numerów pe 12 hl.: w Biurze dzienników A. Olszewskiega, ulica 
Kilińskiego 2 i w Biurze Piehna, ulica Karola Ludw, 9. 


Cena numeru 10 hal., z przesyłką pocz 


Telefon Redakcyl I Administracyi Nr 41. — 


Przesilenie koustytucjjne w Niemczech. 


Wstępując na tron, powiedział cesarz Wil 
helm: „Sam sobie będę kanclerzem“. Aczkol- 
wiek słowa te nie sprawdziły się w zupełności, 
ponieważ w polityce wewnętrznej żaden, nawet 
tak ekspanzywny, jak cesarz niemiecki, monar- 
cha nie może stawać w sprzeczności z opinią 
publiczną, to jednak pewna część prawdy w nich 
pozostała. Oto w dziedzinie polityki zagranicz- 
nej Wilhelm II zachował rzeczywiście pełnię 
kieodpowiedzialnej władzy, wobec której rola 
Buelowa i obu jego poprzedników, była więcej 
aiż skromną. 

W państwach monarchicznych wogóle poli- 
tyka ragraniczna stanowi dziedzinę, gdzie wła- 
dza pannjącego najbardziej jeszcze zachowuje 
"wój walor. Pochodzi to stąd, że monarcha jest 
„tałym reprezentantem władzy, że pozostaje w 
„sobistych stosankacli z dworami zagranicznymi 
j obcą dyplomacyą. Nawet w tak konstytncyj- 


niedziel i dni świątecznych. 


tową 12 hat. 


interpelacyi zgłosiły stronnictwa  wolnomy- 
ślne. 

Drugi wniosek lewicy zmierza do ustanowie- 
nia odpowiedzialności kanclerza przed parlamen- 
tem. Socyuliści domagają się, aby parlament 
mógł pociągać kanclerza do odpowiedzialności 
sądowej w razie naruszenia konstytucyi lub 


wielkiego zaniedbania interesów państwa. lnstan- 


cyą sądową byłby wybierany „ad hoc“ na po-; 


czątku każdej kadencyi przez parlament i Radę 
związkową „Reichsgerichtshof*. Nadto żądają 
socyaliści, aby kanclerz mógł być usuniętym. 
ilekroć zażąda tego parlament. zaw 

O przyjąciu tego drugiego żądania nie może 
być nawet mowy. Oznaczałoby to bowiem cał- 
kowity przewrót w rozdziale praw zwierz- 
chniczych między monarchą a parlamentem. 
A do nskutecznienia takich reform potrzeba 
innego nastroju społecznego i innego parlamentu, 
niż ten, który I$tnieje teraz. "Tymczasem zaś, 
jeżeli nie znajdzie się jakaś forma ingerencji 
partamentu przy mianowanin kanclerza i mini- 


aem państwie jak Anglia, władza i wpływ |strów, cała ich odpowiedzialność stanie się pu- 


króla w dziedzinie polityki zagranicznej są bez 
porównania większe, niż w sferze polityki we- 
Knętrznejj W Niemczech, gdzie konstytucya 
państwa zastrzega cesarzowi znacznie szerszą 


= dźwiękiem. Dlatego stronnictwa liberalne 


nie mogąc zgodzić się z socyalistami, a z dru- 
giej strony pragnąc szczerze, aby rząd poczu- 
wał się przecież do jakiejś odpowiedzia!ności 


„gompetencyę i gdzie serwilizm sfer rządzących | przed parlamentem, zamierzają — jak słychać — 


zakres ten jeszcze powiększa, Wilhelm II przy 
iwoim temperamencie i niezwykłej ruchliwości 
a kolosalnej ambieyi, stał się z łatwością jedy- 
nym „przed Bogiem tylko odpowiedzialnym* 
kierownikiem polityki zagranicznej Rzeszy. 
Nie było to kierownictwo najlepsze. Niemcy 


nieraz kiwali głowami, słuchając niezwykłych | 


przemówień swego cesarza, alə znosili je cierp- 
liwie, sznkając zadośćnczynienia w karykatn- 


przediożyć parlamentowi rezolucyę, w której by- 
łoby wyrażone Życzenie, aby cesarz przed 
zamianowaniem kanclerza zasięgał zdania pre- 
zydytm parlamentu. 

Pierwotnie proponowali wolnomyślni, aby re- 
prezentacyę parlamentu poruczyć w takich ra- 
zach „Senioren konwentowi* t.j. zebraniu przej 
wódców stronnictw, ale później zapanowało przo-! 
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REFORMA 


NUMER POPOŁUDNIOWY. 


temu, aby naród niemiecki zdobył sobie wresz- 
p prawo samoistnego decydowania o swoim 
osie. ; 

Niestety, blok dzisiejszy nie chce tej zmiany 
i nie dopuści do tego, aby z obecnego przesi- 
lenia zrodziło się- cokolwiek postępowego. Je- 
dyną radą na tę zatwardziałość reakcyi, byłoby 
stworzenie bloku opozycyjnego ze stronnictw 
wołnomyś!nych i socyalistów, Te jednak grapy 
nadto różnią się między sobą, zbyt wiele przy- 
wiązują f wagi do"ūogmatyzmu partyjnego, aby 
można sią spodziewać, że pójdą przez chwilę 
razem, dążąc do osiągnięcia celu w równej 
mierze dia nich upragnionego. 

W takiej sytnacyi całe przesilenie konstytu- 
cyjne skończy się najprawdopodobniej wielkim... 
„Katzenjammerem* politycznym, a system obe- 
cny pozostanie nietknięty, a może nawet bę- 
dzie wzmocniony, 


O pówrocie do WAISZIOY. 
(Korespondencya „N. Reformy“). 
' Warszawa, 5 grudnia. 
(Sosnowiec. — Ancienne régime. — Warszawa. — Pa- 
nama magistracka), > 

Kiedy przed dwonta blisko laty opuszezałem 
Warszawę w nieproszonem towarzystwie żan- 
darma, rzekł tenże do mnie przy rozstaniu na 
granicy: 

— Nie martwcie się. Wszystko wróci do da- 
wnego i wy toże do Warszawy. Rewolucionie- 
rom rnble ujdą skoro. a nam nikagda. Tak my 
wyigrajem i Poljaki toże. Bo ponimajcie: Rubel 


Prenumeratę przyjmuję: 


samiejscową: Administracya nNowej Reformy" | wszystkie urzędy pocztowe; miejsco- 
wą: administracya „Nowej Reformy", — Główna trafika w Rynku. — Agenoya J, Hopcasa 


i A. Śalomonowej, oL Sławkowska 


sprowadzania ich płac zarobkowych do dawnej, 
przedrewolacyjnej normy. Stąd owe tłumne are- 
sztowania przypuszczalnie podejrzanych o chęć 
oporu. 

— Nu, pan — haknął mi nagle z za pleców 
mój anioł opiekuńczy — już możno jechać w 
Warszawu. A po co to rozgawarywat” się po 
ulicach? Nie lepiej to w restoran na stakan- 
czok ? 7 
- Kiedyśmy zasiedli za stołem, zapytałem o War- 
szawę. — Wsio tam spakojno i błagopołuczno, 
kak preźdie. Rewolucyonierow niet, rubel go- 
sudar a wsie gulajut. 

„Ancienne régime“, na całej linii, co przede- 
wszystkiem stwierdziłem zaraz na dworcu: por- 
tyer wziął łapówkę, puszczając pasażera na 
dworzec, konduktor wziął łapówkę, przewożąc 
jednego i drugiego bez biletn. 

„Dasz — masz“, zasada ogólna i niezawodny 
regulator życiowy, społeczny i polityczny, a ma- 
jący w skarbcu narodowej naszej filozofii refren 
w przysłowiu: „kto smaruje, ten jedzie“. 

Tylko społeczeństwo w Królestwie, „jadąc* 
tak już przeszło sto lat, zapomniało o jednej 
prawdzie, to jest, że łapówka demoralizuje obie 
strony, a bynajmniej nietylko tego, który ją 
bierze. Z pokolenia na pokolenie wypaczyło to 
dziwnie pojęcia o etyce, ponad którą góruje 
lekceważenie prawa i prawości i to w od- 
niesieniu -nietylko do czynownictwa, ale także 
i do siebie samych. Lekko nabyty grosz lekko 
się trwoni, co w następstwie wyradza nowe je- 
go pożądanie na tej samej drodze. 

Czy też zmieniła się pod tym względem War- 
iszawa po ciężkich przejściach rewolucyjnych, po 
przewartościowaniu swych wierzeń, pojęć zasad, 


konanie. że łepiej nadaje się do tego prezydyum į to nawierno bolszoj gosudar. Tak sami rozbierz-|w powodzi wieców, zgromadzeń, odczytów, w 


rach pism humorystycznych, dla których roz-| parlamentu. 1 byłoby tak rzeczywiście, gdyby cie. Nasze „zakony“ dla was strogije. Kakżeby 
maite pomysły Wilhelma IŁ stanowią zawsze | dzisiejszy parlament był innym. Jak wiadomo, wy im zdzierżyli bez rublej? Ha? A tak czort 
obfite źródło muiej lub więcej złośliwego do-| większość w nim tworzy dzisiaj t. zw. „blok“ | pobieri paskudzić się z wami w kożdom słucza- 
wcipu. Dopiero niesłychane wynurzenia cesa- | Baclowa, złożony ze wszystkich stronnictw kon-'je po zakonu. My z wami po bratersku: Dasz— 


rza w interviewie, ogłoszonym przez „Daily 


Telegraph“ — przepełniły czarę cierpliwości ul- 
tralojalnych Niemców. Powstała burza w pra- 
sie. — Parlament przeprowadził dyskusyę pod 
względem tonu niebywałą. Kanclerz Biilow 
zdumiał świat konstytncyjnością swej odpowie- 
dzi. Sam cesarz Wilhelm przyrzekł poprawę i 
cały „incydent“ byłby został wyczerpany, gdy- 


serwatywnych i z nacyonal-liberałów. Pozyty- | 
wnego programu nie ma on żadnego, a jedynym; 
gruntem, na którym się opiera, jest nega-| 
ya bezwzględna wobec stronnictw lewych i cen-| 
trium. Z tego bloku pochodzi teź całe prezydyum: 
parlamenta, które, gdyby nawet miało wyrażać 
swoją opinię przy mimowania kanclerza, nie 
mogłoby na to stanowisko zaproponować nikogo | 


by nie lewica parlamentarna, która uznała naj- innego, jak twócą bloku t. jj — w tym wypad- 


zupełmiej słusznie, że chcze ustrzedz się ni Ri Bucho" Woten sposób cała rałorma byłaby niei ili wy nie cheieli ich pożałowat? 


przyszłość przed takiemi niespodziankami, na- | Sprowadzona do absurdu. | 


leży użyć środków radykalniejszych i zmienić... 
konstytucyę. Najdalej w tym kierunku poszli 
socyaliści, którzy postawili dwa wnioski: jeden 
co do rozszerzenia prawa interpelacyj, drugi zaś 
eo do odpowiedzialności kanclerza przed parla- 
mentem. 

Według dorycliczasowej konstytucyi prawo 
interpelacyj parlamentu niemieckiego jest bar- 
dzo małe. W parlamencie nie mogą być wno- 
gzone interpclacye bez poprzedniej zgody odno- 
śnego ministra, że da na nią odpowiedź, A tak- 
(że dyskusya nad interpelacyami nie może być 
migdy dość skuteczną, porieważ parlament nie 
ma prawa uchwalania rezolucyi i w sprawie 


przejścia do porządku dziennego nad odpowie-|w parlamencie wbrew woli konserwatystów. 


"wią przedstawiciela rządu. Wskutek tego par- 
lament niemiecki pozbawiony jest tego Środka, 
którym tak często i z tak wielkiemi skutkami po- 
sługują się parlamenty francuski i angielski, gdzie 
— jak obliczono — ministrowie muszą odpo- 
wiadać na gsześć tysięcy interpelacyj rocznie... 


Wniosek sócyalistyczny domaga się tedy, aby |kolwiek, ho też obecna chwila byłaby najbar- 


na każdą interpelacye, przez trzydziestu posłów 
wniesiona, oduośny przedstawiciel rządu ma- 
siał dać do dni trzech odpowiedź, i aby nad 
tą odpowiedzią, na żądanie trzydziestu posłów, 
matychmiast można otwierać dyskusyę i uchwa- 
lać rezolucyę parlamentu. 

Z wnioskiem tym pokrywa 
wniosek, jaki 


się na ogół 


Władysław St. Reymont. 


Chiopi. 


Lato, 


28 (Ciąg datszy.) 

— A poganiny zapowietrzone, śmiały się z pa- 
cierza, 

— Tom każdemu zosobia pomacał żębra, i 
poniechały! 

— Cie, takiś to mocarz! 

— Mocarz nie mocarz, ale trzem radę dam!— 
przecnwalał się z uśmiechem. 

— Byłeś to na wojnie, co? 

— Jakże, przeciem z Turkami wojował. Po- 
korzylim ich do ena! 

s — Pietrek, kajże to drzewo? — zawołała 
znowu Hanka. ` 

— A tam, kaj było przódzi! — odburknął 
pod nosem. - 

— Dyć gospodyni cię wołąs=- upominał na- 
słuchujący dziad. 

— Niech woła, a Juści, może jeszczek statki 
mył będę! Š 
, — Głuchyś, czy ¢0f — wrzasnęła, wybiega- 
jąc przed dom. | , . 

— W piecu palił nie będę, nie do tegom się 
godził — odkrzyknął. 

Wywarła na niego gębę po swojemu, 

Ale parob bardzo hardo odszczekiwał, ani 
(myśląc posłuchać, a kiej go jakiemś słowem ba. 
rzej: dojena, wraził widły w gnój i zawołał ze 
ałością: > 

— Nie z Jagusią macie sprawę, nie wygoni- 
ie me krzykiem. 


masz... 
Nie przypuszczałem, że w dodatkn po tem 
pożegnanin na samym wstępie w gościnne zno- 
wu dla mnie granice Królestwa natknę się oko 
w oko na tego samego żandarma. 
Poznał mig z miejsca i uśmiechnąwszy się 
rzekł: 
— Nu czto. nie skazał? Wsio błagopołuczno. 
Y inogli skoq4aje powrócić, -Mo-n was rublej 


A więc „ancienne régime“ — pomyśła- 


jakiej ją opnszezałem przed dwoma laty? 

Oto pytanie, z jakiem dojeżdżałem do kocha- 
nej Warszawy po to, aby po kiłku dniach po- 
wiedzieć sobie, iż jeśli się zmieniła, to na gor- 
sze. 

Uzasadnię to szerzej w listach następnych, 
na razie pochłania powszechną uwagę „pana- 
ma magistracka* w wielkim styku 

Wiedziało się o niej, co prawda, od szeregu 
lat, a żal tylko brał, że dziedzictwem złego po 
urzędnikach rosyjskich objęło notoryczne łapo- 
wnictwo i urzędników Polaków. Bagna tego 
obawiano się ruszyć, tem bardziej że { milcze- 


tem. Aż wreszcie śmielszy z natury „Goniec“, 


2. — Handel St, Karlińskiego. Sokiennioa. — Handel 


Kretschmera, ul. Szewska — Handel J. Ekiera, ul. Karmelicka 18. 
Zamiejscową prencmeratę I egłoszania (inserzty) przyjmają: We kwowie Biura 
dzienników: Ludwik Plohn, el. Karoia Ludwika 11, S. Sokołowski, Pasaż Hausmana 9. — 
W Przemyślu Heszeles, — W Jarosławiu A. Amster. — W Wiedniu: Hermann Gold- 
schmied (sprzedaż pojedynczych numerów), I Wollzeile 6. — M. Dakes Nachf., Haasenstein 
& Vogler (także w Hamburgu, Frankfercie n. M., Berlinie, Lipsku. Bazylei i Wrocławiu). — 
A. Oppelik. — R. Mosze (także w Berlinie Hamburgu, Monachium i Norymberdze). — H. Sechs- 
lek (Wollzeile. — W Paryżn Sociótó Matnelle de Pablicitć A. Lorette, directenz, 6! 


Rne Rougemont. 


Ogłezmseniu (inesraty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy“ za opłatą od miejsca 
wiersz drobnsm pismam (petit) za pierwszy raz 20 h., za każdy nastepny raz po 10 h, — Nade- 
glane po 60 h od wiersza za każdy rez. — Głosy pulsłiszne po 2 kor. od wiersza, Układ 
tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany pierwszy raz 40 h, następny po 10 h.od wiersza. — 
Załączniki do „N. Reformy" (prozpekty, oyrinłarze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cepę 
2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów 
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dy. z jaką, jakby rentier jaki, pozwalał sobie 
na wszystko: i na wyjazdy zagraniczne, i na 
prezenty drogie — nieoceniony ten wujaszek. 

Postrach padł na innych jego kolegów, tak 
Że nawet nie broni się w twierdzy załoga wo- 
bec zarazy w całej Grenadzie. Mitobędzki wznmo- 
enił akt oskarżenia swoją Śmiercią, mimo to 
proknratorya traktuje i „Gońca“ jakby podsąd- 
nego z powodu delatorstwa. To też„ancienne 
regime“. 

Wyniki rewizyi i śledztwa trzymane są do- 
tychczas w tajemnicy. Biurokracya ma te ła 
tę, iż nie lubi się dekoitować, a ma re=pext 
przed nogólnianiem wykrytych w pewnej dyka- 
steryi zdrożnośclach. Nie bez znaczenia jest i 
to. że pp. radcy rozporządzają stosunkami i 
środkami materyalnemi. Urzędnika hołysza wy- 
sadzić i oskarżyć łatwiej, majętny dłużej wzbu- 
dza respekt i interes... 

W każdym razie panama magistracka to do- 
skonały atut dla posłów w Dumic uu giy 3? 
samorząd miejski i ziemski, jeśliby zaś trzeba 
było więcej jeszcze argumentów, niech posłuży - 
jeden jeszcze „maleńki a ważneńki*, który po- 
dam w liście następującym. Grot. 


KIROPGIEINI, 


.. 


7 ptmiętników 


W pełnym rozpaczy liście do cara z 13 E- 
stopada 1904 r. pisał Kuropatkin: „Wysłane 
płaszcze nieprzemakalne dla żołnierzy na lato, 
przyszły dopiero teraz, kiedy potrzebujemy już 
kożuchów na zimę. Obawium się, że kożnchy 
te dostaniemy na lato, kiedy nam się wreszcie 
owe płaszcze mieprzemakalue przydadzą. Dotąd 
nie wymarliśmy z głodu jedynie dlatego, że 
wystarczały nam zapasy miejscowe. Teraz je- 
dnak rozpocznie się głodowanie, jeżeli kolej sy- 
beryjska nie zdoła podnieść swego ruchu do 
48 par pociągów na dobę“. 

W tym samym liście domagał się generał 
Kuropatkin natychmiastowego położenia drugie- 
go toru na kolei syberyjskiej. Ządanie to jego 
wzięto pierwotnie pod rozwagę, ale potem za- 
pomniano o niem. oddając się złudnym marze- 
niom o możliwości transportowania żywności i 
amunieyi wzdłaż brzegów północnych Syberyi 


inie nietyTRo Jest zoem, ale i kupuje się zło- | przez Ocean Lodowaty. 


Rosyjską dyplomacyę obwinia Kuropatkin 


Ie jest właśnie blok bnelowowski. Brzemię 


Mimo to rezolucya wolnomyślnych może zna-iłem i podając paszporz umiałem już „wyje- 
leżć większość, jeżeli centrum zechce za niąidnać”, skrócenie formalności z 8 do 2 godzin, 
glosować. Ale wówczas próba przygotowania y których mi pozwolono skorzystać na odwie- 
gruntu dla systemu parlamentarnego za pomocą! dziny Sosnowca. 
tej rezolacyi będzie miała ten skutek, że wprost 


w całej pełni. Rząd bowiem już teraz przez | pochód, konwojujący kilkudziesięciu obojej płci 
swoją prasę oświadczył, że z postanowieniami aresztowanych, ze sfery inteligencyi, żydów i 
parlamentu, w sferze kwestyi konstytucyjnej. | robotników. Brneli w czarnym od miałn węglo- 
będzie się liczył, uwzględniając skład jako-| wego błocie, ciągnąc na dworzec. | 
ściowy większości, od której te postanowie-| — ich, to nic — objaśniono mię po drodze— 
nia wychodzą. W przekładzie na język zwyczaj-|wczoraj wywieźli takich dwa pełne wa: 
nych ludzi znaczy to, że rząd nie będzie!gony. 
się liczył z postanowieniami, które o] — Za co? 
p — Kto ich wie. Mówią, że za zbieranie skła- 

Tak więc główną przeszkodą w rozwoju ży- 
cia konstytucyjno-parlamentarnego w Niem- 
wali 10.000 rb. kaucyi. Dwie starsze jej sio- 
stry zdołały w czas uciec do Krakowa... 

„Ancitnne régime!“ Ta mała, to tylko 
formalny zakładnik za tamte dwie odpowiedzial- 
ne. którym rubel ntorował ucieczkę. 
Na cichych, szarych ulicach Sosnowca uderzy? 
mnie widok gęsto kręcących się Czerkiesów, re- 
zydujących tylko w Warszawie, jako gwardya 
bezpieczeństwa Zamkn. W charakterze ich wy- 


tej osganizacyi wszelkiej reakcyi i obskuran- 
tyzmn, zabarwionego nacyonalizmem. odcznwa 
opinia publiczna Niemiec bardziej, niż kiedy- 


dziej sprzyjajecą do rozszerzenia praw przed- 
sławicielstwa narodowego, gdyby nie ohydny 
oportunizm i słażalstwo bloku. 


t I tu „ancienne regime“ stwierdziłem. | śmielając się przytoczyć jakis szczegół. Patrzo- 
przeciwny system zostanie zademonstrowany Oto zaraz na zakręcie trzeciej ulicy minąłem |no na tę walkę, wypowiedzianą systemowi rzą- 


podszywszy się w dowody, ruszył sprawę przed |także o niedbalstwo i niedołęstwo, zarzucając 
kilku miesiącami. Ataki wszystkich znosiły wła-|lej brak zmysłu przewidywania i twierdząc, że 
dze ze stoickim spokojem, milczała o nich re-|dyplomacya japońska okazała się od niej o ca- 
szta prasy, tu i owdzie ledwo półgębkiem o-|łe niebo wyższą. 

Także centralny zarząd wojskowy w Peters- 
burgu uważa Kuropatkin za winowajcę klęski, 
dzenia u nas, z zapartym oddechem, nie wie-! ponieważ bardzo niedołężnie przeprowadzał mo- 
dząc, jakiej natury dowodami rozporządza|bilizacyę, Wojska, dostarczane przez zarząd, 
redakcya „Gońca*, Są to — dziś już w rękach | były w najpośtedniejszym gatunku. Dopiero pod 
proknratoryi złożone — zdjęcia totografi-jogniem dział japońskich przekształcało się tych 
czne zaktów magistrackich orygi-|wieśniaków rosyjskich w żołnierzy. „Którędy 
nalnych, a więc fikcyjnych zapotrzebowań |droga do Rosyi? . zapytał jeden z takich chło- 
rachunków, kwitów i t. p. Przytoczone z nich |pów, na plac boju lekkomysłnie wysłanych, naj- 
w „Gońcu* dosłowne wyjątki z nazwiskami i | bliższego oficera. Na wyrzuty zaś, które wa 
fikcyjnemi przedmiotami dostaw, budów i t. p.|ten oficer czynii, odpowiedział: „Nie jestem za- 


dex na więźniów; a zawczoraj aresztowali tu| poszły wreszcie w raporcie do generał-gunberna-|dnym wojownikiem. Mam do wyżywienia sze 
13 letnią córkę bogacza żyda, choć starzy da-|tora Skałona, stąd do prokuratoryi, która wre-|ścioro dzieci". Tego rodzaju skład wojska wpły- 


szcie wkroczyła do tej stajni Augiasza, naraz | wał fatalnie na dyscyplinę, która była tem gor- 
do wszystkich biur i mieszkań prywatnych i|szą, im bardziej oddalano się od linii bojowej. 
mimo tak długiego okresu, wystarczającego do | Dochodziło do tego, że potrzeba było stosu- 
usuniecia dowodów łapownictwa, znalazła ichiwać chłostę. 

jeszcze sporo, uzupełniając dochodzenia po ban-| Organizacya wysłanej armii była taka, że 
kach, gdzie pp. radcy poumieszczali swoje skro- | wymagała ogromnej liczby niekombatantów, i na- 
mne oszczędności w dziesiątkach tysięcy, nie|wet w razie ściągnięcia na czas wszystkich 
licząc domów, kamienic i will, jakich się doro-| wojsk, zaledwie trzy czwarte z nich a często 
bili długoletniem łapownictwem. Hasło do od-|nawet połowa tylko była zdolną do boju. Z koń- 


w sprawie rozszerzenia prawa|rzenie. Cała atmosfera polityczna Sprzyja 


m 


Autorytet monarchiczny spadł dziś w opinii 
niemieckiej bardzo nisko. Projekt nowych po- 
datków, obciążających najbardziej szerokie ma- 
sy. wywołuje w nich wielkie i szczere ob nu- 


groziła, dotknięta do żywego, i już rozeźlona 


tak zwijała się kole chleba, jaże tuman mąki! 


zapełnił izbę i buchuł przez okna. Slamrotała 
jeno na znchwalea, wynosząc chleby w ganck, 
to dorzucając drewek do „pieca, albo i wyziera- 
jąc za dziećmi. Strudzona już była z pracy i 
spieki, bo w izbie gorąc jaża dusił, a w sie- 
niach, kaj się buzowało w szabaśniku, też le- 
dwie odzipnał, że przytem i muchy, od których 
roiły się ściany, brzęczały nieustannie i cięły 
wielce dokuczliwie, to prawie z płaczem oga- 
niala się gałęzią i tak: już była spocana i roz- 
draźmiona, że robiła coraz wolniej i niecierpli- 
wiej. ! 

Właśnie ostatni nabier ciasta wygniatała, gdy 
Pietrek wyjechał z podwórza. 

— Poczekaj, dam ci podwieczorek! 

— Prrr! A zjem, niezgorzej już mi kruczy 
w brzuchu po obiedzie, i 

— Malo to ci było? 

„— 1.. płowe jadło, to przelatuje przez żywot, 
kiej bez sito, 

— Płowe! widzisz go! Cóż to, miąso będę ci 
dawała? Suma po kątach też nie chlam kiełba- 
sy. Drugie na przednówku i tego nie mają. Obacz 
no, jak to żyją komornicy. 

Postawiła w ganku dzieżkę zsiadłego mleka 
i bochen. à 

Przysiadł łakomie do jadła i zwolna się na- 
dziewał, podrzucając niekiej glonki chleba boć- 
kowi, któren przygrajdał się ze sadu i warował 
l przy niia, kiej pies. 
| — Chude, sama serwatka — mruezał, pod- 
jadłszy już nieco, 

h — A możebyś chciał samej śmietany, pocze- 
aj. 


próbowanego zaufania sprowadzeni zostali tu 
dla pełnienia słażby policyjnej staraniem i sump- 
tem fabrykantów (250 tysięcy rabii rocznie) dla 
utrzymania w karbach rzesz robotniczych przy 


dorzuciła uszczypłiwie: 

— Zgódź się do Jagusi, ona ci tłaściej be- 
dzie dawała. i 

— Pewnie, bo, póki tu ona była gospodynią. 
nikto głodem nie przymierał — zaciął konie ba- 
tem, wóz wsparł ramieniem i ruszył. 

Utrafił ją w słabiznę, ale, nim się zebrała 
odpowiedzieć, odjechał. 

Jaskółki zaświegotały pod strzechą. i stado 
gołębi opadło z gruchaniem na ganek, a kiej 
je spędzała, doszedł ją ze sadu jakiś kwik, 
zlokła się, że świnie pyszcza po cebuli, ale na 
szczęście to jeno sąsiedzka maciora ryła się 
pod płot, 

— Wsadź jeno ryj. 4 spyszcz, to już ja cię 
przyrychtuję. 

A ledwie wzięła się znowu do roboty, kiej 
bociek hycnął na ganek, przyczaił się ździebko 
i, popatrzywszy to jednem, to drugiem okiem, 
jal kuć w bochny, łykując ciasto wielkimi ka- 
wałami. 

Wypadła na niego z wrzaskiem. 

Uciekał z wyciągniętym dziobem, robiąc gwał- 
townie gardzielem, a kiej go już doganiała, 
bych zdzielić drewnem, poderwał się i frunął 
na stodołę i długo tam stojał, klekocąc a wy- 
cierając dziób o kalenicę. 

— Czekaj, złodzieju, jeszcze ja ci kulasy po- 
przetrącam — groziła, obtaczając na nowo po- 
dziurawione bochenki. zę 

Przyleciała Józka, więc na niej wszystko się 
skrupiło. ets 

— Kaj się to nosisz? Cięgiem ganiasz, jak 
'kot z pęcherzem! Powiem Antkowi, jakaś to 
joe Wygarniaj z płeca. a żywo. 


wrotu dał pierwszy strzał samobójczy ś. p. Mi-|cem listopada w armii mandźżurskiej intendatura 


łobędzkiego, 


wojskowa miała do wyżywienia 192.000 ludzi, 


— Mój Boże. ileż to razy zazdrościłem temu |liczba bagnetów jednak w tej armii wynosiła 
człowiekowi świetnej jego pozycyi i tej swobo-| równocześnie tylko 106.000. W bitwach oddziały 


podać. 
— (óż to jej, chora? 


— QObaczysz, co ci zrobię! Popamiętasz! z Zaś kiej się nałożył do syta i brał za lejce,į kie w polu, a chudzinie nawet wody niema kto | wzięcie, zapomniawszy o całym świecie, czasem 


chlastał biczem po końskich portkach, a czę- 
ściej jeno cmokaniem je przynaglał, gdyż do 


— Pewnikiem ośpica, bo czerwona i rozpa-;cna ustawały, robota bowiem była ciężka i znoj- 


lona, kiej ogień. 


na, ale kwardą ! czujną ręką prowadził pług i 


— A przynieś ze sobą chorobę, to cie dam |rznął skibe za skibą, kładąc posobnie szerokie 


do śpitala. 

— Juści, bom to już przy jednej chorej sia- 
dywała! Nie baczycie, jakem to przy was dul- 
czyła, kiejście leżeli w połogu. — I już trajko- 
tała dalej po swojemu, spędzając muchy z cia- 
sta i bierąc się do wygarniania węgli z pieca. 

— Trza będzie ludziom ponieść podwieczo- 
rek — przerwała Hanka. 

— Zaraz poletę. Usmarzyć to jajków Ant- 
kowi? 

— A usmaż, jeno słoniną nie szafuj. 

— Zajecie to? 

— Zašśby. Ale co za tłusto, to może być i 
Antkowi niezdrowo. 

Dzieusze chciało się lecieć, to w mig uwinę- 
ła się z robotą, i, nim Hanka zalepiła piec, za- 
brała troje dwojaków z mlekiem, chleby we 
fartuszek i poleciała. 

— Spojrzyj ta na płótno, czy wyschło, a z 
powrotem pomocz, jeszcze do zachodu przeschnie 
— zawołała oknem, ale Józka już była za prze- 
łazem, jeno piesneczka leciała za nią, i ze żyta 
mignęła, kiej niekiej konopiasta głowina. 

Na podorówce pod lasem komornice rozrza- 
cały guój, jaki Pietrek dowoził, a przyorywał 
Antek. e 
| Že zaś ziemia gliniasta, mimo niedawuego 
zbronowania, była spieczona i twarda, tę skiby 
łupały sie, niby skały, a konie ciągnęły pług 
z takim wysiłkiem, jaże rwały się postronki. 


"+ 


— Byłam jeno u Pioszkowej Kasi. Wszyst*| Antek. jakby wrośniąty w imadła, orał za- 


proste zagony, boć rola szła pod pszenicę. 

Wrony łaziły brózdami, wydziobując glisty, 
zaś gniady źrebiec, szczypiący trawę po mie- 
dzy, rwał się raz po raz do kłaczy łakomie, 
sięgając matczynych wymion. 

— Co mu się to przypomina, cycoń jeden — 
mruknął Antek, śmigając go po kulasach, że 
zadarł ogona i skoczył w bok, on zaś orał da- 
lej cierpliwie, tyle jeno przerywając skwarną 
cichość, co się ta niekaj ozwał do kobiet, ale 
tak już był umęczony pracą i spiekotą. że, sko- 
ro Pietrek nadjechał, krzyknąt w złości: 

— Kobiety czekają, a ty wleczesz się, kieby 
szmaciarz! 

— A juści, droga ciężka, i koń ledwie jaż 
kwasami rucha. s 

— A pocóżeś tyla czasu stojał pod lasem? 
Widziałem. 

— Możecie obaczyć, piaskiem, kiej kot, nie 
zagarniam. z 

— Pyskacz ścierwa. Wio, stare, wio! 

Ale konie ustawały coraz barzej, całe już o- 
kryte pianą, a i jemu, chocia był rozdziany do 
białych portek i koszuli, pot też zalewał twarz, 
i ręce mdłały od pracy, że, dojrzawszy Józkę, 
zawołał radośnie: — W sam czas przyszłaś, a` 
to ostatnią parą dygujemy. (C. d. n) 
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bardzo szybko topniały, ponieważ zbyt wielu 
bez pozwolenia i pod najrozmaitszymi pozorami 
starało się co prędzej znaleźć poza linią strza- 
łów. 

Jako szóstego winowajcę klęski wskazuje 
Kuropatkin korpus oficerski. Kuropatkin, 
który o swoich własnych błędach nie wspomina 
ani słowem, występuje wobec innych oficerów 
w roli bezwzględnego krytyka i sędziego, za- 
rzucając im brak inicyatywy, niezdolność do 
prewadzenia ataków, brak wytrwałości i soli- 
dz rności, obojętność wobec potrzeb sąsiadów 
i zbyt rychłe godzenie się z myślą, że bitwa 
postała przegrana. Kiedy jeden z dowódców mo- 
mo przyciśnięty, rozpoczynał odwrót, inni nie 
pomagali mu, ale po prostu odchodzili ze swoich 
pozycyj Na Śmiałe ataki frontowe żaden z nich 
prawie nie zdobył się ani razu. Wogóle apa- 
tya i tchórzostwo oficerów były 
przerażające. Ogromna liczba ich powró- 
ciła szybko do Europy „z powodu słabości lub 
w telu leczenia ran“ i na placu boju nie poka- 
zała się już więcej, co jednak nie przeszkadzało 
nikomu z tych zbiegów zgłosić się po wojnie 
znowu do służby wojskowej. 

Za siódmego winowajcę klęski powinienby 
Kuropatkin uznać samego siebie. Nie dochodzi 
on jednak do takiej objektywności, nie przy- 
znaje się do swoieh błędów, ale stara się uspra- 
wiedliwić ze swoich niepowodzeń, wykazując, 
że działalność główno dowodzącego była w wielu 
razach ograniczoną przez przestarzałą instru 
kcyę z roku 1890, która dowódcom korpusów 
przyznawała zbyt wielką samodzielność. Daiej 
wskazuje Kuropatkin na to, że nie on sam prze- 
cież był głównodowodzącym, i że właśnie częste 
zmiany na stanowisku generalissimusa były tak- 
że jednym z powodów klęski. „Ośm i pół mie- 
siąca — powiada Kuropatkin — spoczywało na- 
czelne dowództwo w ręku Aleksiejewa, potem 
od połowy października do początku marca, a 
więc półpięta miesiąca, ja byłem naczelnym wo- 
dzem, potem przyszła kolej na generała Linie- 
wicza.* 

Piętnują mnie — powiada Kuropatkin — ja- 
ko głównego sprawcę klęski a zapominają, że 
na 19 miesięcy trwania wojny, byłem wodzem 
naczelnym armii rosyjskiej tylko przez 4 i pół 
miesiąca, Dlatego powtórzę jeszcze raz to, co 
już w r. 1906 w ketym pisałem do cara: Do- 
piero historya będzie mogła odpowiedzieć na py- 
tanie, czy nasze siły bojowe i środki pomocni- 
cze były do marca 1905 r. pod względem mo- 
ralnym i materyalnym takie, że nmożliwić mo- 
gły zwycięstwo nad Japończykami, gdyby był 
kierował temi siłami inny dowódzea. Czy jest 
kto w Rosyi. ktoby miał odwagę odpowiedzieć 
na to pytanie bezstronnie? Czy hr. Sergiusz 
Witte ma tę odwagę?" 


ada państwa wober polityki zagranicznej 


(Korespondencya „N. Reformy“). 
Wiedeñ, 6 grudnia. 

Prezydent gabinetu węgierskiego dr. We 
kerle ze znaną zręcznością prześliznął się 
wczoraj przez drażliwą interpelacyę posła Na- 
gytgo o sytuacyi zagranicznej, Mógł to uczy- 
nić, ponieważ ton interpelacyi p. Nagyego nie 
był zbyt poważny, a interpelant, który wystąpił 
niedawno z partyi niezawisłości, nie ma żadne- 
go za sobą stronnictwa. Tym razem p. Wekerle 
mógł jeszcze odmówić odpowiedzi na interpela- 
cyę, ale on sam czuł, że wobec dzisiejszej nieja- 
snej i mieznośnej sytuacyi zagranicznej powi- 
nien udzielić parlamentowi wyjaśnień i przyrzekł 
to uczynić w najbliższym czasie. 

W Sejmie węgierskim toczyć się więc będzie nie- 
bawem dyskasya w sprawach zagranicznych, ale 
w parlamencie austryackim takich widoków nie 
ma i znowu okazuje się wadliwość naszej kon- 
stytucyi, zwalniającej ministra spraw zagranicz- 
nych od udziału w obradach parlamentu. 

Szczególnie w obecnej chwili brak ten jest 
nadzwyczaj dotkliwy. Trudno przecież czekać 
cały rok, aż się znowu zbiorą delegacye, ażeby 
minister przed 30 wybrańcami wygłosił sprawo- 
zdanie z czynności za rok ubiegły, jak na jakiemś 
walnem zgromadzeniu stowarzyszenia. Pablicz- 
ność nasza niepokoi się, gdyż ciągle słyszy naj- 
rozwiaitsze pogłoski, czyta dzienniki zagraniczne, 
mniej krępowane ustawą prasową, niż austrya- 
ckie, a nie ma możności uzyskania jakichkol- 
wiek autentycznych, z poczuciem odpowiedzial- 
rości, udzielonych informacyj o sytuacyi ze- 
f mętrznej, o rokowaniach dyplomatycznych, które 
'bo pewnego stopnia muszą być tajemnicą, ale 
w których możnaby przynajmniej tyle powiedzieć, 
łe potrzeba, aby ludność, choćby tylko ogólni- 
ikowo, poinformować. Niema parlamentu na świe- 
cio, któryby w podobnej chwili, jak obecna, by: 
tak zdezorganizowany, jak austryacka Izba po- 
słów, niema państwa, w któremby minister spraw 
zagranicznych tak wolnym się czuł od kontroli 
i odpowiedzialności parlamentarnej, jak w Austro- 
Węgrzech. Nawet Duma rosyjska znajduje spo- 
sób zmuszenia p. Izwolskiego do udzielania wy- 
jaśnieńt W „Reichstagu“ berlińskim wczoraj 
"szeroko rozprawiano o polityce zagranicznej mo- 
narchii i dowiedzieliśmy się, że Niemcy długo 
się wahały, czy w krytycznej chwili mają sta- 
nąć po stronie Austryi. Swoją drogą my i dziś 
jeszcze nie wiemy, w czem właściwie objawia, 
sią poparcie Niemiec w obecnej sytuacyi. Nie 
słyszeliśmy też o krekach dyplomatycznych ze 
strony Niemiec, celem usanięcia trudności dla 
monarchii anstryacko-węgierskiej. 

„Zapełmy zaś przewrót w pojęciach o warto- 
ści trójprzymierza wywołać musi dysknsya w 
Tzbie deputowanych włoskiej. Przyjęty porządek 
dzienny, brzmiący przychylnie dla trójmierza. 
jest złudzeniem, jak całe trójprzymierze, które- 
go praktyczną wartość osądzić można po sło- 
wach posła Martiniego, jednego z tych, 
którzy za porządkiem dziennym głosowali. P. 
Martini oświadczył, że wprawdzie Włochy na- 
należą do trójmierza, ale gdyby w myśl jego 
postanowień wojska włoskie musiały 
wyruszyć do walki w interesie Au- 
Stryi, byłoby to niemożliwem, ponie- 
waż cały naród stanąłby temu na 
przeszkodzie. Deput. Fortis, którego mo- 
wę nagrodzono burzą oklasków, pocałunkami i 
uściskami ministrów, oświadczył, że Austrya 
jest jedynem państwem, z którem 
wytworzyć sią może dla Włoch kon- 
flikt wojenny. 

'Trójprzymierze, jak widzimy, nie wytrzymuje 
najlżejszej próby obciążenia. Niezroznmiała po- 
ktyka austryackich Niemców we włoskich kra- 


Swieży tegoroczny Tra 


ginal.i częściowo na wagę Wałki do okien 
i drzwi elastyczne Rogóżki, Kit. Znakomite 
cukierki przeciw kaszlowi i chrypce. 


jach monarchii przyczyniła się tylko do podsy- 
cania nienawiści w państwie włoskiem przeciw 
Austryi I w tym kierunku dysknsya w Izbie 
włoskiej była nadzwyczaj pouczająca. 

Gdy w austryackiej Radzie państwa doma- 
gano się interwencji u rządu pruskiego w spra- 
wie wywłaszczania Polaków, to wręcz odmówiono 
temu żądaniu, powołując się na zasadę niemię: 
szania się w wewnetrzne sprawy obcego pań- 
stwa. Posłom nawet nie pozwolono zabierać w 
tej sprawie głosu i tylko przez obejście zakazu, 
przy pomocy sztuczek regulaminowych, posłowie 
polscy, czescy, włoscy i inni, mogli w formie 
„zapytania do prezydenta” zaprotestować prze- 
ciw barbarzyńskiej ustawie pruskiej. W parla- 
mencie włoskim natomiast bez wszelkiej prze- 
szkody mówiono o pożożeniu Włochów w A ustryi, 
o ich krzywdach, o sprawie uniwersytetu wio- 
skiego w Tryeście. Co więcej, przemawiał tam 
także minister spraw zagranicznych Tittoni, 
który wyraźnie oświadczył, że interwenieo- 
wał w sprawie uniwersytetu włe- 
skiego i że otrzymał od rządu au- 
stryackiego przychylną odpowiedź. 
Czyż uszanowano tutaj zasadę niemięszania się 
do spraw sprzymierzonego państwa? Minister 
spraw zagranicznych nie śmiał sią w parlamen- 
cie na tę „zasadę* powołać, on musiał inter- 
weniować na rzecz swoich rodaków, którzy czują 
sią pokrzy wdzonymi. 

Ale nie wolno tego uczynić austryackiemu 
ministrowi spraw zagranicznych, stykającemu 
się w delegacyach z posłami, w czasie między 
jednym a drugim obiadem dworskim. 

Austryacki parlament ludowy powinien wy- 
zwolić się ze szpon sporów drobiazgowych, po- 
zbyć się szeregu spraw, które do jego kompe- 
tencyi należeć nie powinny, odstąpić je sejmom 
a zająć się wyłącznie kwestyami wspólnemi 
dla wszystkich krajów. Wtedy takie sto- 
sunki, jakie obecnie w Austryi panują, musia- 
łyby nstać. Nie chcąc się pozbawiać wpływu na 
utworzenie jakiegoś sądu obwodowego lub klas 
równoległych przy gimnazyum w Cylei, zrzeka 
się parlament wpływu.na całą polityką zagra- 
niczuą państwa, decydującą o życiu i mieniu 
wszystkich ludów monarchii. Charakterystycz- 
nem jest, że w parlamencie austryackim tera 
codziennie toczy się dyskusya.. o bumlu w Pra- 
dze! 

Zmiana kompetencyi Rady państwa staje się 
z każdym dniem większą koniecznością; za nim 
to jednak nastąpi, powinni posłowie już teraz 
znaleść sposób wymuszenia na rządzie auten- 
tycznych wyjaśnień w sprawie polityki zagra- 
nicznej i swoje zdania o niej wypowiedzieć. 
Chwila jest zbyt poważna, aby parlament ab- 
dykował z tak ważnego prawa. Sz. 


Upośledzenie Biblioteki Jagiellońskiej. 
II. 


Zabaczmy teraz, na co jest przeznaczona d wu- 
dziestotysięcznadotacya Biblioteki Ja- 
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Najsiwsza uajzasobuiejsza niegdyś z bibliotek 
polskich, jeden z. najcenniejszych klejnotów na- 
szej kultury narodowej, kupuje rocznie 
książek za 3650 koron! Wobec tego czyż 
można się dziwić, że brak u nas najważniejszych 
najpotrzebniejszych nieraz dzieł, że inne biblio 
teki prześcigają naszą, która już na potrzeby 
najpilniejsze uczących, i uczących się nie wy- 
starcza. s 

Skutki takiego stanu rzeczy są wprost opła- 
kane. Wspomnieliśmy już wyżej że biblioteka 
mająca w komplecie niemal dzieła, które 
wyszły w Polsce niepodległej, przedstawia się 
nad wyraz ubogo, gdy idzie o książki z czasów 
późniejszych, zwłaszcza ostatnich. Musimy uś- 
wiadomić sobie zadanie jakie Biblioteka Jagiel- 
lońska ma do spełnienia, jakie musi spełniać. 
jeżeli ma pozostać macierzą biblotek polskich, 
obrazem wszystkiego cokolwiek uinysłowość pol- 
ska wydała Powinnaonaposiadaćwszy- 
stkie, gdziekolwiek wychodzą ksią: 
Żki polskie, winna w części przynajmniej 
wynagrodzić mam stratę tych księgozbiorów, 
które wywieziono z Warszawy do Petersburga, 
lub które przeszły na własność rządu pruskiego. 

Niepodobna wymagać, aby z normalnych 
warunkach wydano Bibliotece bezpłatnie. Przy- 
mus jaki istnieje w tym względzie, obowiązuje 
jedynie nakładców w Galicyi zachodniej, Biblio- 
teka musi być tak uposażoną aby mogła książki 
te kupować. Tak, jak rzeczy stoją obecnie, 
nie można o tym marzyć: dotacya nie 
wystarcza nietylko na kupno nowych książek, 
ale nawet na uporządkowanie tego, co Biblio- 
teka ma, na kunserwacyę zbiorów na najniez- 
będniejsze melioracye *). 

Wiemy już, że żaden urzędnik nie umiałby 
powiedzieć ile tomów ona posiadała. Porządek, 
jaki panuje w Bibliotece, je tylko względnym, 
t. j. takim, jaki można było osiągnąć środkami 
dzisiejszemi. Przypuszczamy, że przed kilkadzie- 
siąt laty sto osób ofiarnych poświęciło bezinte- 
resownie swój czas i pracę, aby w ciągu kilku 
czy kikunastu miesięcy wzgłędny przynajmniej 
ład w książnicy wprowadzić, dziś personal u- 
rzędniczy zaledwie wystarczy aby tu ład utrzy- 
mać, a melioracye posuwają się naprzód krokiem 
nie do uwierzenia powolnym. Poszukiwanie żą- 
danych dzieł w tym olbrzymim zbiorze, w obec- 
nych warunkach, jest połączone z niezwykle 
wielkim nakładem czasu i wysiłków. 

A przecież Biblioteka Jagiellońska służy po- 
trzebom naukowym nietylko Krakowa i nietylko 
Polski. Jej działalność informacyjna jest więk- 
sza, niż wielu innych księgozbiorów. Z całego 
świata zwracają się do niej uczeni po to, aby 
otrzymać odpowiedź, że przełożeństwo bibliote- 
czne nie jest wstanie przekonać się, czy żądane 
dzieło w książnicy się znajduje, lub nie. 

Jeżeli zwrócimy się do książek, wydawanych 
w obcych językach, to i tu spotkamy się 
z rażącemi brakami. Doszło do tego, że niema 
nieraz najpotrzebniejszych kapitalnych dzieł, 
a mowy być nie może o tem, aby dzieła naj- 
bardziej poczytno w paru przynajmniej były 
egzemplarzach. Możnaby temu stanowi rzeczy 


, *) Rozmyślnie nie wspominamy o opłatach specyalnych 

i taksach matrykulacyjnych, pobieranych od mładzieży na 

rzecz Biblioteki. Rząd nie wydaje tu ani grosza, uz- 

bierana zaś w ten sposób suma jest zbyt małą, aby mo- 
igła w położeniu Biblioteki coś zmienić, 
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zaradzić przez wymianę dubietów; niestety, nie 
sposób przekonać się, ite ich jest i czy wogóle 
jakie są. r 

Opłaksny ten stan weiąż się pogarsza. Po- 
trzeby naukowe wzrastają z postępem wiedzy 
Mnożą się wydawane dzieła, wzrasta liczba 
pracowników naukowych, wzrasta liczba słucha- 
czów w uniwersytecie, liczba wypożyczających 
dzieła, a przesławna Biblioteka Jagiellońska 
z łaski rządu coraz bardziej w tyle pozostaje, 
coraz mniej jest w możności odpowiedzieć tej 
roli, jaka jej w dziejach narodu naszego w do- 
bio dzisiejszej przypadła. 

Podobnie ma się rzecz z Uzytelnią. Frek- 
wencya wzrosła niesłychanie, gdy przed kilku 
laty korzystało z niej rocznie około 6000 osób, 
w roku ubiegłym liczba ta dosięgła prawie 
30.000. Dla tej masy czytających przeznaczono 
76 miejsce w jedynej większej sali, którą roz- 
porządzano. Nic więc dziwnego, że w poczekalni 
coraz częściej stoją szeregi oczekujących swej 
kolei, że coraz częściej publiczność wychodzi, 
straciwszy nadzieję otrzymania miejsca w Czy- 
telni. Młodzież akademicka wielokrotnie się na 
to nuskarżała. Odpowiedziano jej i słusznie, że 
Czytelnia jest publiczną. „ 

Właśnie diatego, że jest publiczną, staje się 
palącą sprawa urządzenia jednej nowej, a na- 
wet dwóch sal przeznaczonych dla Czytelni. Ze 
względu na wygodę i pożytek czytających sale 
nie mogą być zbyt wielkie, najlepiej urządzone 
Czytelnie wolą raczej mieć klika mniejszych. Tak 
np. jest w nowej Bibliotece niemieckiej w Po- 
znaniu. 

Jedną z największych bolączek — dla mło- 
dzieży akademickiej zwłaszcza — jest brak 
Czytelni czasopism. Dzienniki i niektóre 
tygodniki zwykle posiadają Stowarzyszenia 
i Kółka. T 

Ale ani Stowarzyszenia, ani nie zbyt zasobn 
Kółka naukowe nie mogą sprowadzać .. nieraz 
bardzo drogich czasopism naukowych zagrani- 
cznych, zwłaszcza o ile są te wydawnietwa spe- 
cyalne. Udostępnienie nezącym się tych wyda- 
wnictw jest rzeczą bardzo wielkiej wagi. Obe- 
cnie czytelnia czasopism jest prznaczona jedy- 
nie dla profesorów, a podobno im także grozi 
zredukowanie ilości sprowadzonych wydawnictw 
peryodycznych, dla braku odpowiednich fun- 
duszów. 

Gdy mowa o czytelni, stwierdzić należy, że 
brak funduszów jest jedną tylko — prawda, że 
najważniejszą — przyczyną złego. Druga jest 
bruk miejsca, któremu w części można i na- 
leży zaradzić przez opróżnienie dolnych sal Coll. 
ginn Nowodworskiego. Skoro zamiast radykalnie 
zupobiedz brakowi miejsca, który oddawna i 
wciąż odczuwać daje się, zadowołono się pół- 
środkiem, odstąpieniem Bibliotece dawnego gma- 
chu gimnazyum św. Anuy, to niechże zostanie 
oddane do jej rozporządzenia cały budynek 
chociażby to na razie z pewnemi trudnościami 
było połączone. Pomyślno załatwienie tej spra- 
wy należy w znpełności do Senatu uniwergyte- 
tu, toż nio wątpimy, że w poczuciu wielkiej 
wielkiej wagi, jaką posiada dla młodzieży o- 
twarcie czytelni książek i czasopism, Senat do 
życzeń młodzieży się przychyli, 

Jeszcze jeden postulat zgłosić należy co do 
czytelni. Jest nim otwarcie czytelni zaledwie 
przez 7 godzin dziennie, a czytelni czasopism 
nawet tylko do południa. Otóż jest to stano- 
wczo za malo. Trzygodziuna "przerwa popołu- 
dniowa jest zbyt długą; wieczorem czytelnia 
zostaje zawkniętą zbyt wcześnie. W Wiedniu 
np. jest ona otwartą przez 11 godzin dziennie 
i to przez 6 dni w tygodniu, nie zaś6 tylko,jak w 
Krakowie.Ale i temu nie sposób zaradzić dopóki 
na utrzymanie biblioteki nie będzie przeznaczo- 
na większa jakaś kwota. Najlepsze chęci za- 
rządn bibloteki zozbijają się o brak służby i 
urzędników, 

Pozostaje jeszcze jedna kwestya do omówie- 
nia. Gdy inne biblioteki uniwersyteckie posia- 
dają po kilkunastu praktykantów (Wiedeńska 
ma ich 16), to Bibi. Jag. ma ich zaledwie 5. 
Młodzi pracownicy naukowi poprostu obawiają 
się wstąpić w charakterze praktykantów do Bibl. 
gzyż czeka ich tam praca, która do nich zgoła 
należeć nie powinna i którą gdzieindziej spełnia- 
ją specyalni urzędnicy. Tak więe zamiast prakty- 
kować tj. uczyć sią, przechodząc co pewien czas 
od jednego do drngiego działu administracyi 
bibliotecznej, praktykanci Biblioteki Jagiel. za- 
ledwie zdążywszy się zapoznać z jakimś dzia- 
łem pracy. obejmują go jako urzędnicy zawo- 
dowi. To też gdy przy innych bibliotekach znaj- 
duje się nieraz po kilkunastu i więcej praco- 
wników nankowych w charakterze praktykan- 
tów, to w naszej bibliotace niestety dzieje się 
zupełnie inaczej. Źwracał już Bandtkie uwagę 
na tę anomalię, nie przypuszczając pewnie, że 
w sto lat później takie same skargi rozlegać 
się będą. 

Potrzebami Biblioteki Jagiellońskiej gorąco 
zajęła się młodzież uniwersytecka. Na zwoła- 
łanym w tej sprawie wiecu uchwalono odpo- 
wiednie rezolucye. Niestety, młodzież nie na to 
zrobić nie jest wstanie. Teraz kolej na 
społeczeństwo, które mnsi domagać się 
od rządu sprawiedliwego traktowauia tej na- 
szej instytucyi narodowej, jeżeli nie chce po- 
zwolić aby jej rozwój został wstrzymany. Ener- 
giczna akya społeczeństwa i jego przedstawi- 
cielstwa w ciałach ustawodawczych jest sprawą 
niecierpiącą zwłoki. Bohdan Winiarski. 


Przymierze z Niemcami I Polacy. 


Z okazyi rozpoczęcia obrad nad bndżetem od- 
była się w sobotą w parlamencie niemieckim, 
jak wczoraj w numerze porannym naszego dzien- 
nika doniesiono, wielka debata polityczna, 
która miała przygotować grunt dla oczekiwa- 
nego na dziś wystąpienia Buelowa. 

Dysknsyq zainicyował centrowiec pos. Spek, 
poczem mówił nacyał-liberał Bassermann. 
Obaj mowcy poruszyli między innemi znane 
zajścia w Pradze, przyczem Bassermann wyra- 
ził życzenie, ahy Austrya, wobec której Niemcy 
z głębokiego przekonania prowadzą najprzyja- 
źniejszą politykę, zabezpieczyła w całem pań- 
stwie należytą ochronę przedstawicielom naro- 
dowości niemieckiej. 

Bassermannowi odpowiadał socyalista 38 chei- 
demann, który wskazując na to, że po usu- 
nięciu się niedalekiem Włoch z trójprzymierza, 
Anstrya pozostanie jedynym sprzymierzeńcem 
Niemiec, wywodził, że rząd niemiecki z wielkiem 
krótkowidztwem lekceważy sobie te czynniki, 
które, szczególniej po zaprowadzenia w Anstryi! 
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powszachnego głosowania, nabrały wielkiego 
znaczenia i wpływu na politykę zagraniczną 
monarchii. 

Czynnikami temi są przedewszystkiem war- 
stwy robotnicze i Słowianie. Rząd niemie- 
cki lekceważy sobie oba te czynniki, prześladu- 
je przybywających z Austryi robotników, a wo- 
bec jedynych przedstawicieli słowiaństwa w 
Niemczech, wobec Polaków, prowadzi poli- 
tykę, o której człowiek taki, jak hr. Haese- 
ler, nie zawahał się powiedzieć w Izbie panów, 
że jest ona sprzeczną zarówno z konstytu- 
cyą, jak z sumieniem. — Partye rządzące sądzą 
jednostronnie, jeżeli potępiają to, co się działo 
w Pradze, a nie chcą widzieć tego, co 
rząd niemiecki robi z Polakamii z 
robotnikami zagranicznymi, wywołu- 
jąc słusznie wśród ludów słowiańskich w Au- 
stryi i wśród tamtejszych rzesz robotniczych 
nieprzeparty wstręt do przymierza z 
Niemcami, - 


Kronika. 


Kraków, 7 grudnia. 


Kronika krakowska, (Św. Mikołaj. — Mrozy, — 
Rozmowy o wojnie.) W sobotę po połndniu obfity 
śnieg padał wielkilemi puszystemi płatami, dając 
nadzieją eanny, niestety zawodną. Śnieg ustał 
wkrótce, a w nocy z soboty na niedzielę powstał 
siluiejszy nieco mróz. Śnieg wywołał pośród dzieci 
wielce uroczysty „nastrój mikołajowy*.  Czekały 
z apragnieniem pojawienia się dyubła, potem anio- 
ła, a wreszcie Św. Mikcłaja, który na podstawie 
referatów dyabelskich i anielskich rozdzielał rózgi 
i upominki, Wysłannicy akademickiego Koła Tow. 
„Szkoły ludowej“ mieli w zastępstwie św. Mikołaja 
bardzo dużo do roboty. Brakło im zapasów, to też 
zajechali przed jedną z cukierń przy ulicy Flo: 
ryańskiej i tam zaopatrzyli sig" w upominki, Tłnm 
publiczności obserwował gospodarnych „Mikołajów“. 
Starsi również zabawiłi się w Mikołajów, posyłając 
sobie zwłaszcza bezimienna kartki pocztowe z do- 
wcipnemi często uwagami. 

W niedzielę był wcałe mroźny, ale pogodny i 
bezwietrzny dzień, W poładnie było ludno na linii 
A—B, a kto złapał „gila“, spieszył zgubić go w 
aptece, przepraszamy w handlu „pod palmą*, albo 
„pod obrazom“, albo zresztą gdzieindziej. Ale mróz 
dopiero dzisiaj rane zgłosił sią na prawdę. Wcze 
snym rankiem było w mieście 10 stopni R. peniżej 
zera. Autor korespondencyi „Z nad Morskiego Oka“ 
w sobotnim numerze nie pomylił się, przewidując 
suchą, mroźną zimę. Ne — ale pierwszo koty za 
płoty. 

Będzie wojna, czy nia? Oto jedyny temat wszy- 
stkich rozmów, które wczoraj wszędzie wiedzionp. 
Jeżeli prawdą jest, że mrozy nie sprzyjają wojnie, 
to niechby nas nawiedziły nawet podbiegunowe zl- 
mna, które są lepsze od gorąca wojennego. Opo- 
wiadano sobie przedziwne szczegóły mobilizacyi, 
czemu już nia może przeszkodzić prokuratorya. 

Budżet miejski. Magistrat, sekcye i homisye 
Rady miasta, ukończyły już obrady w swym za- 
kresie nad budżetem miejskim na rok 1909. Dzi- 
siaj rozpoczną się obrady pełnej komisyi budżeto- 
wej; po ich ukończeniu, projekt budżetu wystawio- 
ny zostanie przez dul 14 na widok publiczny, po- 
czem oddanyby został natychmiast na pełną Radę, 
co nastąpić może jeszcze w b. miesiącu. 

Zjazd delzgatów - polskich Kół architektoni 
cznych rozpoczął się w mieście naszem dnia 6 bm, 
posiedzeniem, odhytem dnia tego, przedpołudniem, 
w gali krakowskiego Towarzystwa technicznego. 
Obrady otworzył przewodniczący Komitetu zjazdo- 
wego, radca budownictwa prof. Sławomir Odrz y- 
wolski. Następnie, w myśl wnioskn Komitetu, 
obrano przewodniczącym Zjazdn p. Józefa Dz ie- 
końskiego, architekta z Warszawy, poczem po- 
witał zebranych delegatów w serdecznych wyrazach, 
imieniem krakowskiego Towarzystwa technicznego, 
prezes jego, radca budownictwa Ludwik Regiec. > 

Dziś uczestnicy zjazdu po obejrzeniu wystawy 
budowlanej w Tow. technicznego udali się na Wa- 
wel oraz zwiedzili krakowski zakład witraży. O g. 
4 po południu obrady rozpoczną się w dalszym 
ciągu. Wieczór w salach doma Tow. technicznego 
odbędzie silę wspólna wieczerza. W trzecim dniu 
zjazdu, tj. jutro obrady będą ukończone, poczem ucze- 
stnicy zjazdu będą zwiedzali miasto i jego pa- 
miątki. 

Na zjeździe reprezentowane są silnie Warszawa 
i Lwów (po 7 delegatów) z kół tamtejszych archi- 
tektów. Poznań zastępuje prof. Odrzywolski, wska- 
tek niemożności przybycia przedstawicieli tamtej- 
szego związku. W obradach prócz 7 dełegatów kra- 
kowskich biorą udział zaproszeni, reprezentant Tow. 
„Polska sztuka stosowana“ p. Karol Frycz, redaktor 
„Architekta“ p. Jerzy Warchałowski oraz delegat 
młodzieży politechnicznej z wydziału architektury 
politechniki lwowskiej. Główny przedmiot obrad 
stanowią: zjednoczenie wszystkich kół architektów 
polskich, celem rozpoczęcia wspólnej organizacyi 
wystaw, na razie "przygotowawczych miejscowych, 
potem wystawy polskiej architektury, a następnie 
obsyłania wystaw międzynarodowych (jak vn. p. 
w Rzymie w 1911 r.); stworzenie katedry ar- 
chitektury przy krakowskiej akademii eztuk pię- 
knych; sprawa fachowego piśmiennictwa. 

Jubileusz trzydziesteleiniaj pracy pedagogi- 
cznej obchodzi w dnin 17 b. m. dyrektor trzeciego 
gimnazynm w Krakowie, radca szkolny p. Tomasz 
Sołtysik. Uroczystość jubileuszową organizuje 
grono nauczycielskie zakłada naukowego, któremn 
jabilat tak chlabnie przewodniczy. Program jubile- 
uszu wypełniają następujące punkta: 

O godz, 9 rano nabożeństwo w kościele N. P. 
Maryi, o godz. IL poranek w gimnastycznej sali 
HI gimnazynum. Wieczorem tego dnia, staraniem 
uczniów wieczorek w sali starego Teatru o godz. 
pół do 6 wieczór; 0 godz, pół do 9 wieczór uczta 
koleżeńska w sali sterego Teatru. 

Jubilenszowi temu pracy pedagogicznej dyrekto- 
ra Sołtysika towarzyszyć będzie żywa sympatya 
obywatelstwa krakowskiego. Dyrektor Sołtysik nie- 
tylko bowiem znany jest z pracy swojej na niwie 
szkolnictwa, lecz jako radca miejski i poseł z m. 
Krakowa do parlamentu, skupił koło swej osoby 
zanfanie szerokich sfer mieszkańców tego miasta. 

Przypominamy, że jutro o godzinie 4 popoła- 
dniu, odbędzie się w sali Rady m. Krakowa wiec 
w sprawie przymusowego ubezpiecze- 
nia urzędników prywatnych. 

Z Sokoła. Uroczystość św. Mikołaja odbyła się 
wczoraj po południu w „Sokole“ krakowskim, zgro- 
dziwszy licznych członków i lch rodziny. Głównymi 
widzami była oczywiścia dziatwa, z zajęciem i ura- 
dowaniem obserwująca program uroczystości. Pro- 
gram ten był nie tylko arozmaicony, ało dobrze 
przygotowany i obmyślany, tak, aby dziatwie jak 


TAS" 


nw a w nn R ZE ZZ ZZ ZZ Z A ZZOZ NN m A O Z O ZZ OZ ZA Z ZL AO Z ZY OO ZE ZE OAZA ZZ Z Z A ZOZ 


Kraków, ul. Długa L. 18. 


NN Z ZZ NOZ 


Poniedziałek, 7 Grudnia 1904. 


najwięcej uprzyjemnić tradycyjne święto dzlecł 
Orkiestra sokola rozpoczęła program, odegranieą 
szeregu lekkich utworów muzycznych, kilku młody 
amatorów i amatorek popisywało się deklamacją 
dalej dobry chór wychowanków zakładu dla osiero 
conych chłopców pod wezwaniem św, Józefa wy 
stąpił z kilku pieśniami, wreszcie nastąpiły pro 
dukcye fonograficzne i obrazy świetlne. Na zakoń 
czenie kilku dyabłów (gimnastyków) wykonywało 
wśród ogni sztucznych i bengalskich różne skoki 
koziołki i salta na scenie, Radość Cziatwy doszł. 
kulminacyjnego punktn, gdy po skończonym progra 
mie rozpoczęto jej rozdawać różne podarunki. We- 
goły gwar i miechy dzieci, opuszczających gmacł 
sokoli, świadczyły, o przyjemnie przez nich spę 
dzonym wieczorze. 

Koncert dla dzieci. — Zgoła niezwykły widok 
przedstawiała wczorajszego popołudnia sala Starego 
teatrn. Przeważną część publiczności stanowili pa 
nowie i panie, poniżej lat dziesięciu. Przez estradę 
przesunęli się koncertanci w pqdobnie podeszłym 
wieku. — Wyjątek stanowiła tylko panna Ludwika 
Filipkówna, prawdziwa ozdoba klasy profesora M. 
Horbowskiego, która pieszczącym ucho głosem od- 
śpiewała kilka miłych piosnek polskich. Z młodziu 
tkich wykonawców programn poważnie przedstawi- 
ła się Helunia Hellerówna, okazując w kilku utwo- 
rach prawdziwy talent. Trudno dzisiaj określić, do 
jakiej mety potrafi on doprowadzić dziecięcą wioli- 
nistkę, w każdym razie z naciskiem całym radzić 
można powołanym do tego, aby dziecko kształcone, 
było sumiennie, w sposób zgodny z psychiką dzie- 
więciu lat Życia. Na pięknym tonie Heluni H. opie- 
raó można nadzi:ję, że talent rozwinie się z lata 
mi; błędem jest jodnak twierdzenie, że sam brak 
„tremy* jest najlepszym wykładnikiem silnego ta- 
lentu. „Troma“ zjawi się z chwilą rozbudzenia się 
świadomości artystycznej, zjawić się musi. Heluni 
Życzymy jak najpiękniejszej przyszłości i młodości 
na prawdę młodej. 

Popisywali się także dwaj inni jeszcze uczniewia 
p. M. Steina, malutkie dzieciaki: sztuką nie małą 
było przygotowanie ich do grania w tria. Wszyscy 
troja złożyli najpiękniejsze Śwładectwo dla swego 
nauczyciela. 

“Kto widział tegoroczną wystawą grupy Klimts 
„Kuastschanś w Wiedniu, gdzie obok dzieł powa- 
żnych artystów rozwieszono prace małych dzieci, 
ten na wczorajszą produkcyę patrzył poważnie. 

Pomiędzy pierwszą i drugą częścią koncertu 
przedstawił p, Kolinek szereg kapitainych sztuk ma- 
gicznyeh, któro rozbawiły całą publiczność. Jedna 
ze sztuk, dzięki uprzejmości dyrekcyi koncertowej, 
była bardzo smaczna. i zj 

Komitet pełny legatu im. St. Wyspiańskiego 
odbył dn. 3 b. m, w Colleg, Novum, w sali nr 2 
posiedzenie, na którem komitet ścisły złożył spra 
wozdanie z działałności swej w roku ubiegłym 
Nad sprawozdaniem wywiązała się Żywa dyskusya, 
puczem udzielono komitetowi absolutoryam i wy- 
brano nowy komitet Ścisły, do którego komitet peł- 
ny wystósował szereg dyrektyw. Prezesem komite 
tu ścisłego został wybrany p. Bartoszewski, wice- 
prezesem p. Żuławski, sekretarzami pp. Niedziela 
Służkówna, skarbnikiem p. Czarnocki, zastępcą skarb 
nika p. Bartel. 

Loierya spceżywcza. Staraniem zarządu Koła 
pań T. 3. L. w Krakowie, odbyła sią wczoraj pos 
południa w ujeżdżalni wojskowej przy ul. Zwierzy- 
nieckiej doroczna loterya gospodarcza na cele To- 
warzystwa., Komitet zgromadził wielo fantów, nie- 
które z nich conne; przeważały naturalnie artyka?ły 
shożytycze, co wynika z charakteru loteryi przed- 
świątecznej. Pub.iczność, licznie zebrana, a zachę 
cona doborem 1 ilością fantów, trzymała w oblę- 
żeniu stoliki | kosze szczęścia. Przygrywała orkie- 
stra. Lotorya miała zupełne powodzenie, tak, że 
w ciągu dwu godzin wszystkic fanty wylosowano. 
Dochód przeznaczony na ochronki, czytelnie i szko- 
ły, pozostające pad kierunkiem krak. Koła Pań T 
S. L. wydatnie się powiększył. 

Uroczystość święta kupisckiego. Starszy kon- 
gregacył kupieckiej w Krakowie i prezes Stowa- 
rzyszenia kupców i młodzieży handlowej, zaprasza 
członków tych korporacyi na wspólne doroczne uro- 
czyste nabożeństwo w Święto Nieprkalanego Poczę- 
cia N. M. P., patronki kupiectwa polskiego, któr 
odbędzie się jutro, we wtorek, dnia 8 grudnia b. r. 
o godzinia pół do 1ll-ej przed południem, w ko- 
kcielo kupieckim św. Barbary. C.łonkowie kongre- 
gacyi mają się zebrać w presbiterynm kościoła Św. 
Barbary, zaś członkowie stowarzyszenia oraz prak- 
tykanci handlowi zgromadzą się jak najliczniej w 
lokala etowarzyszenia przy ulicy Wolskiej 1. 14, 
już o godzinie 10 rano, skąd wyruszą pochodem 
gremiainym pod swoim sztandarem do kościoła ów. 
Barbary. Sklepy i Kantory w myśl dawniejszych 
uchwał kongregacyi kupieckiej, nie mają być w tym 
dniu, jako w święto kupieckie, weale otwierane. 

, Raut, połączony z zabawą taneczną Í koncertem 
spacerowym orkiestry 56 p. D, odbędzie się w sali 
Starago teatru w sobotę, 12 b. m. Czysty dochód 
przeznaczony na wsparcie ubogiej żydowskiej mło- 
dzieży szkół Średnich Krakowa i Podgórza. Strój 
balowy. Zaproszenia i bilety wydaje codziennie ka- 
sa Starego teatru od godziny 2 do 3 po poładniu. 

Z Towarzystwa muzycznego. W poniedziałek 
14 b. m. odbędzie się w sali Starego teatru kon: 
cert Towarzystwa muzycznego ze współudziałem 
prof. Lalewicza, który odegra koncert Es-dur Li: 
szta i Fantazyg Beethovena z towarzyszeniem or: 
kiestry. Nadto między innemi wykonaną będzie 
Symfonia romantyczna Brackuera. Bilety do naby. 
cia w kancełaryi Towarzystwa muzycznego w go- 
dzinach od 11 do 1 i od 4 do 6. 

Odznaczenia jubileuszowe. W spisie odznaczo- 
nych z po oda jubileuszu cesarskiego opa*zczono 
nazwisko Adolfa Vayhingera, rejenta i prezosa 
Izby notaryalnej w Tarnowie, b. posta na Sejm 
który otrzymał order Żelaznej korony III klasy. 

Z teatru miejskiego. Wa wtorek bieżącego ty- 
godnia dajo teatr dwa przedstawienia: o godzinie 
3 po południu odegraną będzie „Zemsta“ - Fredry 
(ceny zniżone), wieczorem o 7 „Noc listopadowa* 
Wyspiańskiego, We środę powtórzoną będzie Eo- 
medya Shawa „Klub Izbsena*, we czwartek dzie» 
wiąto przedstawienie Nocy listopadowej“, 

Z teatru ludowego. Ostatnie dni ubiegłego ty- 
godnia przyniosły daże ożywienie w repertoarze 
teatru ludowego, co odbiło się korzystnie na frek. 
fencyi publiczności. W sobotę grano wesołą farsę 
z niemieckiego p. t. „Kinematograf“, wczoraj zaś 
wieczór wystawiono przy przepełnionej publieznością 
sali znany i zawsze cieszący się powoozeniem dra- 
mat Zenona Parviego „Knajpa“. Wszyscy artyści 
występujący w tej sztuce, grali bardzo dobrze 
szczególniej odznaczyli się pp. Modzelewski (oficyał 
Karpiński), Poleński.(gruby pan), Grabowska (Kar- 
pińska), Wieniawa (Hela) i Konarska (bajczarka 
Narwińska). 

„Knajpa“ ma być powtórzona w przyszłym ty- 
godnin, ale w zmienionej formie, tak jak wysta- 
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wiano ją w Warszawie, urozmaicona tańcami i śpie- 
wami. 

W dniach najbliższych rozpoczyna szereg wystę- 
pów w teatrze ludowym znakomity wodewilista 
i autor sceniczny p. Cyryl Danielewski. 

Jak się dowiadujemy, dyrekcya teatru ludowego 
pozyskała w skład personalu artystycznego dlugo- 
letniego członka sceny poznańskiej za dyrekcyl p. 
Rygiera, wybitnego artystę charakterystycznego p. 
Stefana Turskiego, który prowadzić będzie reżyseryę 
sceny. 

Sprawy wodociągowe. W sobotę odbyło się 
posiodzenie komisyi wodociągowej Rady miasta, 
pod przewodnictwem wiceprezydenta miasta p. Sa- 
rago Po uchwalenia budžeta wodociągowego na 
rok 1909, przyjęto projekt umowy z administra- 
cyą państwową w sprawie objęcia rur wodociągo- 
wych (t. zw. Syfonów) pod nowem korytom Rauda- 
wy na Zwierzyńcu, w końcu przyznano ulgi w wy- 
płatach taryfowych za pobieraną wodę różnym in- 
stytneyom. 

Kbstynencya przy wyborach. Komunikują nam: 
Stowarzyszenie kupców i młodzioży handlowej 
w Krakowie, postanowiło wobec przestarzałej dziś 
ustawy wyborczej nie brać zupełnie udziału w wy- 
borach do Izby handłowej. 

Germanizacya z urzędu. Jedna z autonomi- 
cznych instytucyj w Krakowie otrzymała pismo z 
prokuratoryi państwa w Rzeszowie w kopercie, na 
której widnieje stampilią: „K. k. Staatsanwaltschaft 
in Rzeszow“, Gorliwość germanizacyjna prokura- 
torri zadziwia rzeczywiście. a 

Z kraniki policyjnej. Policya krakowska areszto- 
wała wczoraj niejakiego Maryana Strelczuka, 27-le- 
tniego parobka ze Lwowa, przy którym znaleziono 
woreczok skórzany pełen złotej monety, austrya- 
ckiej, angielskiej i amerykańskiej, Strelczuk nie 
chce dać Żadnych wyjaśnień co do posiadanych 
pieniędzy, twierdzi tylko. że pochodzi ze Lwowa, 
gdzie na Kieparowia ma dom. Policya żywi podej- 
rzenie, że Strolczuk może mieć coś wspólnego ze 
sprawą zabicia Sioffów we Lwowie. 

Również wczoraj aresztowano 16-lutniego chłopca 
Jana Ćwika, który służąc w szynka Sperlinga przy 
ulicy Długiej, od dłuższego czasu systematycznie 
okradał swego pryncypała. 

Zamach samobójczy. Wczoraj wieczorem w jə- 
dnym z kotelów w Krakowie, usiłował wystrzałem 
t rewolweru w sorco pozbawić się życia, słuchacz 
Uniwersytetu Jagioliońskiego, Władysław R. 

Wczesna pomoc lckarska uratowała życie zde- 
sperowanemu młodzieńcowi. 


Z kraju. 


Wieliczka, 6 grudnia. (Połączenie automobi!owe 
z Krakowem.) Z wiosną przyszłego roku ma być 
zaprowadzone połąvzenie automobilowe elektryczne 
(bez szyn) lub benzynowe, pomiędzy Wieliczką. 
Podgórzem i Krakowem. Koncesyę na to przedsię- 
biorstwo dla ruchu osobowego i towarowego ma 
w najbliższym czasie otrzymać magistrat w Wie- 
liczee, to też już toraz zgłasza się wielu finansi- 
stów celem zawarcia odnośnej umowy. 

Brzesko. 5 grudnia, Dnia 3 bm. odbył się u nas 
staraniem Towarzystwa szkoły ludowej wieczorek 
listopadowy, którego program składał się z piękne- 
go odczytu, ndwekata dr. Górskivgo, śpiewu prof. 
Lohoa z Bochni, produkeyi foriepianewej p. Woj- 
tnsowej, deklamacyi p. Stokłosowej. Zakończył obraz, 
ułożony przez sędziego Ciastonia. Czysty dochód 
uzyskano około 100 koron, które przeznaczono na 
zakupno odzieży zimowej dla biedniejszej młodzieży 
tutejszej szkoły. Nadmienić wypada, że dojście do 
skutku owero pa ryotycznego wieczoru zawdzięcza 
się pracy prezesowej p. Borowieckiej, 

Tarnow, 6 grudnia. (Z sądu). Przed trybuna'em 
sędziów przysięgłych odbyły się wczoraj dwia zaj- 
mujące rozprawy: 0 nałogowe złodziejstwo i pod- 
paienie, W pierwszej, Faweł Gustek, szowc z za- 
wodo, kilkakrotnie jaż karany, skazany został na 
4 lata więzienia, 

Popołudniu tego dnia odbyła się rozprawa prze- 
ciw Franciszkowi i Andrzejowi Krupom, o zbrodnię 
podpalenia. Akt oskarżenia zarzucił Franciszkowi 
Krupie z Koszyc Małych, iż w dniu 1 listopada 
b. r. podpalił stodołę Jasiaka, który z jego ojcem 
Jędrzejem żył w nieprzyjaźni z powodu procesów 
o grot i pastwisko, Jędrzeja zaś Krupę o współu- 
dział. Przesłuchano szereg Świadków, którzy nic 
pewnego nie zeznali. Anna Warchałówna, 8 letnia 
dziewczynka, która była klasycznym świadkiem, ze- 
znawała chaotycznie. Sędziowie przysięgli 12 gło- 
sami zaprzeczyli pytania, a trybunał wydał wyrok 
nwatniający. 

Dwa wyroki śmierci. Ze Złoczowa donoszą 
nam: Na podstawie werdyktu sędziów przysięgłych 
zapadły tutaj w ciągu jednego tygodnia dwa wy- 
róki Emierci. D. 23 listopada stanął przed trybu- 
uałem Stanisław Bartnicki, który z cały Świado- 
mością zastrzelił sąsiada swego, Łukasza Czakę, 
Bartnickiego skazano na karą śmierci. — W dru- 
giej sprawie stanęła 20-letnia Ksenka Zwaryczowa 
wraz z kochankiem Bwoim, Markiem Bartkowem. 
Bartków zastrzelił męża Ksonki, Tymka. Bartków 
skazany został na karę Śmierci, Ksenka na 5 lat 
więziania. 

Tarnopol, 5 grudnia. Na dni 25 i 26 b. m. za- 
powiedziano zjazd ukraińskich radykałów i siczo- 
wników. W czasie zjazdu przedłoży sprawozdanie 
zarząd partyi i posłowie oraz omawiany będzie po- 
stulat ezteroprzymiotnikowy wyborów do Sejma, rad 
powiatowich i gminnych. 

Pądróżni, jadący do Lwowa, konstatują ze zdzi- 
wieniem na linii Złoczów—Lwów, że wszystkie 
rampy kolejowe są pomalowane na kelor czarno- 
biały. Ma się wrażenie, że josteśmy w centrum 
państwa bojaźni Bożej, a te miłe wspomnienia za- 
wdzięczamy naszej kochanej „Staatsbance*, 

Wo wsi Płotycz odegrało grono włościan „Kar- 
packich górali“, Korzeniowskiego. Strojów użyczył 
Sokół w Tarnopolu. Niemniej pięknie wypadł ob- 
chód listopadowy w Czernichowie mazowieckim. 
Oprósz dekłamacyj i śpiewu odagrali włościanie 
sztukę patryotyczną „Za sztandarem”. Włościanie 
grali » werwą i głębszem odczuciem, i to dało im- 
puls Sokołowi tarnopolskiemu do zachęcenia wło- 
ścinn, aby wystąpili na szerszej widowni, 


Ze Świata. 


Z Warszawy. (Powrót z wygnania. — Zatwier: 
dzenie Małyszewa. — Kupcy rosyjscy. — Zniesie- 
nie cła od książek. — Otwarcie wystawy doro- 
cznej. Zb ory generałowoj Kickiej, — Otwarcie 14 
szkół polskich. — Ośm wyroków fmierci), 

— B. sekretarz zarządu głównego zamkniętej 
„Macierzy szkolnej Królestwa Polskiego, inżynier 
Karol Stawecki, skazany w roku ubiegłym na wy: 
jazd zagranicę, w tych dniach, po trzynastu mie. 
siącach ricobecności w kraju, otrzymał pozwolenie 
na powrót do Królestwa Polskiego, z tem jednakże 
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zastrzeżeniem, że zamieszkiwać może tylko w miej-|czyła jeszcze 200.000 koron na pokrycie deficytu: 


scowościach nie objętych stanem wojennym. 

— Pełniący obowiązki prezesa teatrów rządo- 
wych warszawskich, p. Małyszew, zatwierdzony £o- 
stał na tam stanowiska, 

— Przed kilku dniami w sali Mazeum przemy” 
słu i rolnictwa odbyło się liczne zebranie kupców 
rosyjskich w Warszawie w cela utworzenia wła- 
snego stowarzyszenia pod nazwą „Rosyjskie han- 
dlowe Towarzystwo w Warszawie*. Do ustawy 
wprowadzono specyalny paragraf, mocą którego To" 
warzystwo nie ma prawa popierania celów polity- 
cznych. Kwestyj politycznych nie wolno poruszać 
na zebraniach. 

— Główny zarząd poczt i telegrałów zawiado- 
mił tutejsze urzędy pocztowo-telegraficzne, że prze- 
wożone z zagranicy wydawnictwa polskie, na mo- 
cy wyjaśnienia departamentu celnego, obecnie nie 
podlegają opłacie celnej. 

— Wczoraj w południe, w pięknie udekorowa- 
nych salonach gmachu Zachęty, wobec licznego gro- 
na artystów i zaproszonych osób, otwarto „V wy- 
stawę doroczną*. 

Wystawa przedsiawia się imponująco, zawiera 
prawie 400 dzieł najznakomitszych przedstawicieli 
naszego malarstwa i rzeźby. 

Ogólną uwagę zwracają wspaniałe dzieła Józefa 
Brandta, Chełmońskiego, Malczewskiego Horowitza, 
Fałata, Weyssenhoffa, Wierusza Kowalskiego, Kos- 
saka, Tetmajera i wieln innych. 

— (Głośne dawniej w Warszawie zbiory genera- 
łowej Ludwikowej Kickiej, wywiezione przed laty 
skutkiom spadka do Galicyi, wróciły obecnie z po- 
wrotem do Warszawy. jako własność antykwarya- 
tu polskiego H., Wildera i Sp. Na pomienione zbio- 
ry składają się: ryciny, portrety, akwaforty, mie- 
dzioryty itd. 

— Zarząd warszawskiego okręgu naukowego, po 
złożenia stosownych podań, zezwolił na otwarcie 
14 szkół prywatnych polskich w gub. piotrkow- 
skiej, zamkniętych za niewykonywanie przepisów 
ministeryalnych. Z 14 przełożonych tylko 2 nie 
złożyło podań o ponowne otwarcie uczolni. 

— 8ąd wojenny okręgowy wydał w sobotę 8 
wyroków śmierci. Za opór zbrojny, stawiony 
polisył podczas rewizyi we wsi Czątkowo pod Opa- 
towem, skazani zostali na śmierć Walenty Mokle- 
wicz, Piotr Kowalski i Stanisław Mazurek. 

, Za napad zbrojny na furgon pocztowy przy ul. 
Świętojerskiej skazani zostali na śmierć Fran- 
ciszok Mień i Franciszek Rudnicki. 

Za napad zbrojny na dom popa Skabałłanowi- 
cza pod Grodnem i za zorganizowanie bandy zbó: 
jeckiej, skazani zostałi na śmierć zbiego- 
wie z więzienia grodzieńskiego, Andrzej Gałecki, 
Jun Sachanowicz i Mojżesz Flciszer, a oprócz nich 
wspólnicy operacyj ich bandyckich, Tabor Łysiuk 
i Genia Janowicz. 

Z Łodzi. (Nowe normy płacy w fabrykach, — 
Pogłoski o ustąpieniu gen. Kaznakowa, — Rewizye. 
Komunikacya samochodowa. Nowe pismo dla 
Niemców w Królestwie). 

— We wszystkich fabrykach łódzkich, z wyjąt- 
kiem Stolurowa i Ramisza, wprowadzone zostały 
nowe normy płacy, opracowane przez Związek fa- 
brykantów w Berlinie. 

— Od kilka dni krążą pogłoski, że czasowy gen. 
gubern tor wo enny, generał Kaznakow, ustępuje z 
dotychczasowego stanowiska. 

— W piątek po południu Żandarmerya wraz 2 
policyą dokonała rawizyi w remizie tramwajowej. 
W budynku, przezn czonym na piasek, znaleziono 
bcezką, w której znajdowała się bomba większych 
rozmiariw, dwie mniejsza wszystkie Habito, 
sztylot, kilkadziesiąv części branningowych i 210 
nuboi brauningowych. 

Konsorcynm obywateli uzyskało koncesyę 
na «ksploatacyę komnnikacyi samochodowej na liniach 
Piatrków—-Łask, Piotrków —Pabjanice, Piotrków- 
Bełdów. 

— Zaczął tu wychodzić miesięcznik p. t. „ Monats- 
blśtter für die Deutschen in Russland", redago- 
wany w dnchu hakatystycznym. Redaktorem jest 
Adolf Eichler, 

Ingres arcyhiskupa Wnukowskiego. Z Petors- 
burga donoszą: 

Powitanie arcybiskupa metropolity ks. Wnukow- 
skiego odhyło się nadzwyczaj uroczyście. Wystą: 
piło gremia!nie całe tutejszo duchowieństwo kuto- 
lickic, z przyszłymi biskupami, ks. Denisewiczem i 
ks. Cieplakiem na czełe, wychowańcy szkół i ochron 
katoliekich i towarzystwo „Sokół“. Tlam wieloty- 
sięczny zapełnił stacyę, płac przed stacyą i sąsie- 
dnie ulice, witając arcypasterza z entuzyazmem, 
rzucając mn pod nogi kwiaty. W niedzielą odbę- 
dzie się ingres arcybiskupa, oraz konsekracya ks. 
prałata Nowowiejskiego. Na uroczystość przybyli 
już: biskup łncko-żytomiirtki, J. E. ks. Niedział- 
kowski i knjawsko-kaliski — J. E. ks. Zdzitowie- 
cki. D. 13 b. m. odbędzie się konsekracya ks. pra- 
łata Denisewiecza, a w tydzień później, dnia 20 
b. m. — ks. kanonika Cioplaka. 

Balon angielski, Czytany w „Kur. Warszaw- 
skim: 

Przed kiiku dniami, około stacyi Abele, koloi 
libawo-romeńskiej, podoficer żandarmeryi zauważył 
spadający balon, z którego wysiadło trzech Argli- 
ków, nie rozumiejących zupełnie Żadnego z języ- 
ków miejscowych. Zdołano jednak porozumieć się 
z nimi, poczem się okazało, że są to: kapitan E- 
dward Metlond, Karol Turner, przedstawiciel dzien- 
nika „The Daily Graphic“, oraz Gordon, właściciel 
fabryki przyrządów aeronautyki. Wyruszyli oni 
z Anglii w celn osiagnięcia rekordu dalekiej po- 
dróży balonem bez steru. Cała podróż trwała 32 
godziny. W przeciąga tego czasu podróżni przebyli 
przestrzeń 2700 wiorst, A 

W Kalłkanach aeronautów podojmowano gościn- 
nie, poczom udali sią oni do Londynu. 

Proces o pochwalenie Czynu Siczyńskiegu. 
W środę 9 b. m. ma się odbyć w Wiedniu przed 
sądem przysięgłych proces przeciwko Michałowi 
Łozińskiemu, obwinionemu o przestępstwo z § 305 
ustawy karnej, a miunowicie o pochwalenie ezvnu 
zbrodniczego. Prvkuratorya obwinia Łozińskiego, 
że dopuścił się występku przeciwko $ 305 przoz 
artykuł, który został ogłoszony przez wiedeńskia 
czasopismo „Wohlstand für alle“, a w którym Ło- 
ziński, rozpatrując sprawę zamordowania namiestni- 
ka Potockiego, usprawiedliwiał zamach „uciskiem 
polskim“, I wzywał Rusinów do chwycenia się 
środków anarchistycznych, 

Deficyt pobhodu jubileuszowego. Ciągle jeszcze 
zaprząta opinię publiczną sprawa pochodu jubileu- 
szowogo, który został urządzony przez osoby, pełne 
dohiych chęci, als nie mające widocznie należytego 
pojęcia o tego rodzajn przedsi;bierstwach. Sprawą 
tą zajmował się Klub obywatelski wiedeńskiej Rady 
miejskiej, konstatując, że defieyt pochodu wynosi 


czśł się za tem, ażeby gmina miasta Wiednia 
oprócz przyznanej jaż poprzednio subwencyi wyzna- 


Rząd ma podobno dać na ten ceł 400.000 koron: 
Przeciw tema wnioskowi wysiąpiła ogromna więk- 
szość klubu, podnosząc, że wobec złych stosunków 
ekonomicznych ludności wiedeńskiej potrzeba fun- 
duszów na inne cele, 

Studenci włoscy na wolnej stopie. Przed- 
wczoraj, jak wiadomo, wypuszczono na wolną stopę 
5 studentów włoskich, uwięzionych z powodu zna- 
nych rozruchów na uniwersytecie w Wiedniu. Izba 
radna sądu krajowego uchwaliła ich wypuścić bez 
kancyl, alə skutkiem sprzeciwu prokuratora zażą- 
dała następnie po 4.000 koron od każdego z uwię- 
zionych, Sumę tę w łącznej kwocie 20.000 koron 
przyniósł do sąda obrońca uwięzionych, a równo- 
cześnie kwoty w tej wysokości przynieśli adw. dr 
Buffulini i profesor uniwersytetu wiedeńskiego Mad- 
dalena. Sledztwo ukończone zostanie w ciągu 14 dni, 
Akt oskarżenia zostanie wypracowany w kierunku 
występku przeciwko $$ 152 i 157 ustawy karnej 
o zbrodnię ciężkiego uszkodzenia ciała. 

Q wino szampańskie. Do centralnych władz 
francuskich w Paryżu napływały nieustanne skargi 
ze strony właścicieli winnic w Szampanii, że wina 
z poładniowej i zachodniej Francyi sprowadzane 
bywsją do fabryk w Szampanił, gdzie są podda- 
wane pewnym manipulacyom, a następnie sprzeda- 
wane jako wino szampańskie, Na wezwanie mini- 
sterstwa rolnictwa zbadała tę sprawę Rada stanu 
i orzekła, że nazwa wina szampańskiego przysła- 
gujo tylko winu, wyrabianemn w granicach depar- 
tamentu Marne i powiatów Chatean, Thierry i Soisson, 

Dług ks. Jerzego. Serbskie pismo „Otacbina* 
donosi, że następca tronu serbskiego, ks. Jerzy, 
jadąc do Petersburga, pożyczył w jednym z ban- 
ków belgradzkich na weksel 30.000 franków. Gdy 
przed kilku dniami weksel stał się płatny, dyrektor 
banku udał się do ks. Jerzego po pieniądze. Ale 
ks. Jerzy dyrektora zełżył i wyrzucił za drzwi. 
Dyrektor wniósł podanie o wyrobienie mu audyen- 
cyi u króla. Audyencyę otrzymał, ale nie pieniądze, 
Rada nadzorcza banku uchwaliła przyznać trzy- 
dniowy termin do zapłaty, a w razie gdyby ks. 
Jerzy odmówił jej, wdrożyć przeciwko niemu kroki 
SĄdOWE. 

Skandale w Berlinie. Berlińska „Liberale Kor- 
respondenz* ogłosiła rewelacye, które zarzucają taj- 
nemu radcy legacyjnemu i kierownikowi biura pra- 
sowego w niemieckiem ministerstwie spraw zagra- 
nioznych, Hamannowi, krzywoprzysięstwo. Rewela- 
cye pochodzą od znanego i poważanego architekta 
berlińskiego, profesora akademii sztuk pięknych, 
$rhm.tza, który twierdzi, że Hamann i żona jego 
dopuścili się krzywoprzysięstwa. Należy dodać, ża 
obecna pani Hamann była dawniej żoną Schmitza, 
z którym się rozwiodła. Fałszywa przysięga odnosi 
się do stosunku Hamanna z byłą panią -~ Schmitz, 
którą następnie Hamann był zmuszony poślubić, 
Dnia 6 listopada 1908 r. prokuratorya zawiado- 
miła Ilamanna, żs śledztwo w owej sprawie zo- 
stało wstrzymane dla braku dowodów, jednakże 
Sebmitz zwrócił się do kanclerza, ks, Biilowa, tu- 
dzież do sekretarza stanu Schoena, żądając śledz- 
twą dyscyplinarnego, Akta sprawy przedłożono sku- 
tkiem tego ministrowi sprawiedliwości. Szczegółów 
sprawy, które maą być wielce drażliwe, nie po- 
daje „Liberale Korrespondenz*. Hamann twierdzi, 
że rewelacye są tyłko aktem zemsty osobistej i że 
on sam zażądał śledztwa sądowego, skoro je pro- 
kuratorya umorzyła, nie widzi powodu do dymisyt, 

Drugi skandał odnosi się do Kinderlen- Waehte- 
ra, który przez kilka tygodni był zastępcą sekre- 
tarza stanu Schooha, obecnie zaś powrócił do Bu- 
karesztn, dzia jest poslom- niemizekim. Otóż Kin- 
derlen- Waechter ma pannę do gospodarstwa, nazwi- 
skicm Kiepke, którą w Bukareszcie przedstawia ja- 
ko panią Kiepke, co tam wywołuje zgorszenie, 
zwłaszcza, że owa panna Kiepke bierze udział w 
urzędowych przyjęciach, urządzanych w ambasadzie 
niemieckiej. Podobno z tego powodu panuje nieza- 
dowolenie na dworze rumuńskiu, a nawet podwła- 
dni Kiaderlen-Waechtera nie ukrywają swojego 
ujemnego sądu. Szczegóły te podaje „Berliner Zeit 
am Montag“. 


Na Wystawę gwiazd ową, urządzaną staraniem 
Towarzystwa „O własnych siłach“, w łokava par- 
torowym gmachu parierowym gmachu technicznego 
(ul. Straszewskiego l, 28) nadesłano, jak w roku 
ubiegłym, zapas haftów, wyroby kraj. szkoły haf- 
ciarskiej z Makowa, które dla publiczności krakow- 
skiej tak pod względem pięknego swojskiego cha- 
raktoru, jak i bardzo przystępnej ceny, zalecają się 
wybornie na podarki gwiazdkowe. 

Z prasy. Numer 23 czasopisma polityczno-saty- 
rycznego. „Myśl*, zawiera oprócz wieia trafnych, 
oryginalnych i aktualnych dowcipów, dwie bardzo 
ładne nowelki Bolesława Podłewskiego „Pan re- 
daktor* 1 St. Ewersa „Zbiór guzików“, 


Zmarli: 

Ka Józef John, kapłan, patrycia, komisarz 
wojenny gubernii warszawskiej podczas powstania 
1863, długoletni wygnaniee w oddalonych guber- 
niach rosyjskich. Zmarł w Krakowie w dniu 5 bm, 
przeżywszy lat 86 w zakładzie. Pogrzeb odbył się 
dzistaj przed południem z kościoła św. Marka. W 
pogrzebie wzięło udział Towarzystwo powstania 
1865 r. ze sztandarem, weterani z Przytuliska, 
oraz liczna publiczność. 

Izydor Szczepkowski, urzędnik miejskiej 
Kasy oszczędności, zmarł w Krakowie, przeżywszy 
lat 45. 

Florentyna z Glińskich Tałasiewiczowa, 
wdowa po profesorze gimnazyaluym, przeżywszy 
lat 64, zmarta w Krakowie. 

Dr Waleuty Bader, były sekundaryusz szpi- 
tala powszechnego we Lwowie umarł w Arco. 


Powszschne wykłady uniwersyteckie. 

(W auli I szkoły reainej przy ul. Studenckiej o 6 wiecz.) 

We wtorek: De Władysław Horodyski: „Czy może ist- 
nieć fiiozofia narodowa?" 

We środę: Prof, dr Józef Flach: „Szekspir na tlo 
epoki“, Je 

Repertoar Teatru miejskiego w Krakowie. 

W poniedziałek: „Klub Ibsona“, 

We wtorek po południu: „Zemsta“; wieczór: „Noc li- 
stopadowa*, j 

We środę: „Kluh Ibsena“. 

We czwartek: „Noc listopadowa*, 

W piatek: „Edyp w Kolenos*, 

W sobotę: „Ojciec i syn“. 

W niedzielę po południu: 
„Noc listopadowa". 

Repertoar teatru ludowsgo. 

We wtorek po połdnia: „Twardowski na Krzemion- 
kach“; wieczór: „Kinematograf“ 

2 kalendarza, We wtorek 8 grudnia: Niepokal. Poczę- 
cia N. M. P,; we środę 9 grudnia: Leokadyi i Waleryi 
p; we czwartek 10 grudnia: N. M. P. Loretańskiej i 
Julii p. m. 

Wschód słońca 8 grudnia o godzinie 7 min, 28, zachód 


„Syn królewski"; wieczór: 


około milion koron. Jeden z członków klubu oświad- 9 g.3 m 37; długość dnia 3 godzin miu. 9 


Z krakowskiego obserwatoryum, Dnia 6 grudnia ter- 
mometr doszedł od — 54 do $ 28 C; — barometr 


„ wahał się, 


g Dla chłopców do lat 14, dla p 
i „Wiagazyn garderoky dziecięcej” Franciszek MARTIN, 


Dnia 7-go grmdnie o godzinie 7 rane stan barometru 
7516 mm., termometru — 10-4 C.; cisza. 
Skiedkl. Na Dom polski w Morawskiej Ostrawie zło: 


żyło Tow. koleżeńskie w Czernichowie 30 K, jako część 


dochodu z wieczorku Mickiewiczowskiego. 


Ze stowarzyszeń 


Z cechu krawców. Walne zgromadzenie odbyło 
się wczoraj w sali Rady miejakiej w obecności de- 
legata magistratu sekretarza, p. Teodora Kasiń- 
skiego i insruktora przemysłowego, p. Witolda O- 
strowskiego, Starszym wybrano jednogłośnie Zy- 
gmunta Siemka, zastępcą Jana Sulikowskiego. Do 
wydziała wybrano: Józefa Chalawę, Tomasza Cioi- 
kowskiego, Antoniego Motyczyńskiego i Henryka 
Wacławka. Następnie ustanowiono kwotę 5 koron, 
jako taksę dla uczniów, poddających się egzamino- 
wi dla uzyskania świadectwa wyzwolin i polecono 
delegatom, aby wzięli udział w zgromadzeniu człon- 
ków Izby rękodzielniczej, które się w dniu 15 
bm. odbędzie I aby następnie przedstawili walne- 
mu zgromadzeniu wnioski, czy ze względu na do- 
tychczasową działalność Izby .rękodzielniczej, sto- 
warzyszenie krawców ma pozostać nadal w cha- 
rakterze członka, lub też z Izby tej wystąpić. — 
W końcu uchwalono zapomogę dla wdowy, pozo- 
stałej po jednym z długoletnich członków stowa* 
rzyszenia. 
mh sROJ p wsi E 


We Lwowie 


nabywać można oddzielne numera „Nowej Re- 
formy“ w następujących trafikach: 

Główna trafika ul. Akademicka 1. 3. Trafiki: 
w pasażu: Mikolasza; przy ulicy Jagiellońskiej 
l. 6; przy ul. Sykstuskiej 1. 22; na rogu ni. Ko- 
pernika i Słowackiego; przy ul. Grodeckiej l. 56. 

Poranny numer „N. Roformy* otrzymać 
można po godzinie 3 po poł; numer po- 
południowy (główny) od kwadrans na 10 
do 10 wieczór. ) 

Administracya „Nowej Reformy". 
EEC UAA AGA RAJ M | r ZO |||" 


Dział ekonomiczny. 


> Wagony sypialne. Dyrekcya kole! państw: 
ogłasza: Należytość dodatkową na użycie wagonu 
syjialnego przy pociągach pospiesznych między Kra- 
kowem a Wiedniem (dworzec kolei północnej) zniża 
się od 1 grudnia, jak następuje: w I klasie z kor. 
1250 na kor. 10:50, w II klasie z kor. 11 na kor. 
9:60. — = 

< Austryackie ministerstwo rolnictwa posta- 
nowiło wciągnąć rolnisów i hodowców bydła do 
wspólnej z rządem akcyi cełem tępienia zuraźli- 
wych chorób bydlęcych. W tym cela wydało mini- 
sterstwo okólnik do wszystkich władz politycznych, 
w którym wykaznje złe następstwa nkrywania za- 
razy, albo nie dość wczesnego zawiadamiania władz 
o wybuchłej zarazie. | 

Jeden sporadyczny wypadek zarazy, można zgnieść 
w zarodku, ukrywany nierozsądnie, staje się nieje- 
dnokrotnie przyczyną mn eszczęścia, które w skut- 
kach dotyka całe onszary kraja, n za jednego, cier- 
pią następnie tysiące. 

Ministerstwo wzywa władza polityczne, aby na tę 
sprawę. tak ważną ze względu na dobro kraju i lu- 
dności — zwróciły uwagę korporacyi i stowarzy- 
szeń, a nadto aby pou zyły wójtów i reprezentan- 
tów gmin. i 

Hronika lwowska, 
- Lwów, 7 grudnia. 

Udział Polaków w niędzynarodowych kon- 
gresach hygieny szkolnej. Zarząd główny Towa- 
rzystwa naucz. szkół wyższych dał inicyatywę w 
a rawie utworzenia stałego komitetu polskiego, 
któryby czuwał mad należytą organ:zacyą udziału 
Polaków w zwoływanych co 3 lata zjazdach mię- 
dzynarodowej hygieny szkolnej. Dotychczas takiego 
komitetu nie było, to też za granicą szkolnictwu 
polskie nie mogło wystąpić z należytą powagą 
i odpowiedniem przygotowaniem materyałnu Akcya, 
podjęta przez Tow. nanczycieli szk. wyż. tembar- 
dziej jest na czasie, że mamy dziś do zwalczenia 
system oczerniania naszej kultury, specyalnie zaś 
naszego szkolnictwa. Przeciwdziałać temu można 
jedynie przez informowanie zagranicy o istotnym 
stanie rzeczy. Ponieważ zaś na kongaesach mię- 
dzynarodowych wymiana zapatrywań odbywa się 
na terenie neutralnym, dalekim od postronnych 
wpływów, powitać należy inicyatywę Tow. nanczy- 
cieli, jak najsympatyczniej, Wedle planu inicyato- 
rów akcya obejmowałaby następujące czynności: 
1) wsjednanie dla komitetu polskiego równorzędnego 
stanowiska z innymi komit, narodowymi; 2) wyda- 
nie broszury ilustr. francuskiej o szkolnictwie pol- 
skiem; 3) wystaranie sią o referentów i referaty; 
4) organizacya udziała polskich wystawców w wy- 
stawie połączonej z kongresem itd, Ponieważ naj- 
bliższy kongros odbędzie się w roku 1910 w Pa- 
ryżu, zakrzątali się inicyatorzy — na których czele 
stol prof. dr K. Twardowski — około skutecznego 
przeprowadzenia powyższej akesi I wystosowali do 
szeregu interesowanych związków i stowarzyszeń 
w Galicyi i w królestwie Polskiem, prośbę o współ- 
ndział w pracy, 

Repertoar teatru lwowskiego, 

We wtorek popołudniu: „Sędziowie* i „Szkoła kobiet". 
wieczór: „Madame Bntterfly*, 

We środę: „idealiści*. - 

We czwartel: „Pajace* i „Cavalleria“. 

W piątek: „Żołnierz królowej Madagaskaru“, 

W sobotę po południu: „Stracone zachody miłości“; — 
wieczór: „Madame Buttery“. 

W niedzielę popołudniu: „Sędziowie* i „Grubo ryby“: 
wiecz.; „Królowa Saby*, 


REA ETC Z ZRZEC EOT 5 ZORRO 
Miiadomośći artystyczne, nadkowe i ieracke | 
— Cypryan Norwid: O Juluszu Sł wackim. 

Wydanie wtóre, niezmienione. Kraków. Gebethner 

i Ska. 1908. ° 
Wznowienie zapomnianej książki ©. Norwida. 

zawierającej jego prelekcye publi zue o Słowackim, 

wysłoszony w Paryżu 1859 r., zawdzięczać należę 

dwom przyczynom. Pierwszą jest zbliżająca się 100 

rocznica urodzin Siowaekiego, drugą pietyzm, jaki 

dziś powrotną falą otaczać zaczyna pamięć niedo- 
cenionego za Życia, a obeenie ponad zasłagi i ta- 
lent gloryfik'wanezo i do estymy literackiej przy- 
wracanego Norwida, Norwid krytykiem fachowym, 
estetą uczonym nigdy nie był i o metodzie badań 
w dzisiejszem rozumienin nie «miał pojęcia, Sądy 
jego, rozsiane w prelekcyach, nie ostoją się wobec 
ustalonego przez naukową krytykę dzisiejszego po 
glądu na poezyę Słowackiego, niemniej jednak po- 
zostaną ciekawym dokumentem współczesnych za- 
patrywań i przyczynkiem dv oceny poglądów este- 
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tyczno-krytycznych Norwida. Bujny indywidnalizm 
tej zjawiskowej postaci na horyzoncie literackim 
lat pięćdziesiątych nie dorasta jednak tej miary 
aby go geninszem nazywać się godziło, jak to czy- 
ni sprawozdawca „Krytyki“ w bezkrytycznym en 
tuzyazmie dla zboczeń modernistycznych. 

— Z krytyki literackiej. W ostatnim czasie 
ukazało się kilka drobniejszych rozpraw krytycznych, 
które z feljetonów dziennikarskich przeniesiono do 
osobnych odbitek, ze względu na poczytność i aktual- 
ność pierwszorzędnych tematów literackich. 

Jednym z ciekawych takich głosów jest rozpra- 
wa o „Dziejach grzechu* Żeromskiego (Warszawa 
1908, E. Wende). Wobec namiętnych głosów po- 
tępienia, jakiemi w pewnych kołach krytyki przy- 
jęto rozgłośną powieść Żeromskiego, p. Sobeski za- 
jął stanowisko dyametralnie przeciwne, gdyż z pie- 
tyzmem — nawet nieco przesadnym — zagłębił 
się w przedmiot i jako streszczenie swoich docie= 
kań, rozwija pogląd, że źródłem i wyiłomaczeniem 
psychologii i npadku Ewy jest pesymizm Schopọn- 
hzuera, kierujący piórem autora powieści, I cokol- 
wiekbądź powłedziać można o tej powieści, nie u- 
lega wątpliwości, że jest ona wybłyskiem talentu 
pierwszorzędnego, myśii syntetycznej, „która wspły- 
nęła z świadomego celu założenia, _ 

Do zakresu poważnej krytyki literackiej zaliczyć 
należy rozprawkó p. K. Wróblewskiego p. t. „Le- 
gonda Wyspiańskiego“ (Lwów— Warszawa 1908), 
wyczerpująco analizująca tło historycznego myta, 
na którym autor „Legendy“ napisał swą cudną 
baśń o Kraku i Wandzie, 

Rnebliwym f śmiałym krytykiem jest także p. Jan 
Bełcikowski, który wydał dwie rozprawki poświę- 
cone dwum wybitnym zjawiskom literackim z osta- 
tniego roku. Treścią jednej jest żywa i surowa 
krytyka, nie we wszystkiem zresztą słuszna, ostatniego 
wydania „Literatury polskiej“ W. Feldmana. Draga 
rozprawka ma za przedmiot głośną książkę Artura 
Górskiego „Mlonsałwat*, P, Bełcikoweki nie tylko 
analizuje tu poglądy i wnioski p. Górskiego, ale 
zestawią też — dwa Światy, dwa kieruuki, Jeden 
z nich reprezentuje Mickiewicz, dragi.. Żeromski, 
względnie jego... „Dzieje Grzechu“. Świat als: - 
lutu i świat przypadku, świat oparty na wierze 
i natchnieniu i świat zbudowany na instynkcie i po- 
zywistycznym poglądzie na życie. 

— „Lamus“. W pierwszych dniach grudnia u- 
każe się we Lwowie pierwszy numer nowego kwar- 
talnika literackiego pod powyższym tytułem. Jak 
redakcya w nadesłanym nam prospekcie zapewnia 
„Lamus* zbierać będzie nietylko plon ostatniej 
chwili, ale i dubywać skarby dawne z niepamięci. 
Obok utworów oryginalnych b,dą również uwzglę- 
dniane przekłady celniejszych dzieł obcych i spra- 
wozłania z literatury i sztuki zagranicznej. 

Oprócz tekstu literackiego, „Lamus podawać bę: 
dzie reprodnkcye artystyczne dzieł artystów pol 
skich dzisiejszych i dawniejszych. 

Redaktorem n'wego organu jest p. Michał Pa- 
w!lkowski we Lwowie. , 

„Lamus* ukazywać się będzie co kwartał w ze- 
szytach objętości 40 arku*zy drukn. Każdy zeszyt 
ozdcbiony będzie kilka planszami jedno. lub wielo- 
barwnemi i kosztować będzie w prenumeracie 12 
koron rocznie. 


— Kalendarze ludowe Wojnara. Jak lat po- 
przednich, tak i w bieżącym roka wyszły polskie 
ludowe kalendarze, wydawane przez p. Ka- 
spra Wojnara w Krakowie Wydawnictwo to 
na rok 1909 obejmuje cztery kalendarze pod ty- 
tułami: „Wielki illustrowany Kałewndarz po- 


wazeńnknytcj „Dulchi Ialoniale Waas j u 6 wvlbniU 
yPola-k* kalendarz bkistoryczno-powieściowy i ka 
lendarz „Gospodarz*. , 

Kalendarze te są bogato illnstrowane rycinami 
kolorowemi i odbitemi czarno, przedstawiającemi 
różne widoki Poiski, reprodnkcye obrazów i portrety 
słynnych w Polsce mężów, o doborowej treści lite- 
rackiej i wyczerpujące pod względem informacyj- 
nym, kalendarze p. Wojnara stanowią znakomita 
wydawnictwo w tym rudzaju, tem bardztej na po- 
parcie zasługujące, że zwalczać musi liche i wrogie 
nam kalendarze, wydawane przez Niemców na 
Śląsku. 

Niska cena tych kalendarzy (2 korony za opra- 
way o kilkadziesięcin arkusząch draku „Kalendarz 
powszechny“; 90 halerzy za „Polaka“; 80 halerzy 
za „Kalendarz Maryański* i 80 „hałerzy za „Go- 
spodarza*), powinna zachęcić najszersze warstwy 
społeczeństwa do zaopatrywania się w kalendarze 
ludowe p. Wojnara, które, zwłaszcza po wsiach, 
stanowić mogą bardzo pożyteczną i pouczającą 
lekturę. 

— „Krytyki zeszyt za grudzień przynosi na 
stępnjącą treść: (f) „Neoromantyzm a życie”, A. 
Chmiel: Ze wspomnień „Nocy listopadowej". St. 
Lack: „Fragment powieści“. Prof. Baudonin de 
Courtenay: „O języku pomocniczym międzynara- 
dowym*. Andrzej Strug: „Sielanka“. Wł Orkan: 
„Grabarz, Człowiek, Bluszcz, Drzewo“. Dr H. Bio- 
geleisen: „Aryanie Polscy", J. Ruffer: „Poe- 
zye", Przeglądy prasy, teatru i literatury. 

— Szwajcarya w obrazach. Rodak nasz w Zu- 
rychu zamieszkały, p. Stefan Dzikowski, rozpoczął 
pod powyższym -tytułem zbszytowa wydawnictwo, 
którego zadaniem będzie dać wszechstronny opis 
najgłośniejszych miejscowości szwajcarskich, ozdo- 
biony artystycznemi reprodukcyami fotograficznych 
zdjęć najeelniejszych widoków. Wydawnictwo uka- 
zywać się będzie w zeszytach, z. których każdy 
stanowić będzie oddzielną całość, a komplet zeszy- 
tów ntworzy ozdobna album widoków Szwajcaryi 
opatrzone tekstem informacyjnym. 

Zeszyt pierwszy opuścił już prasę i zawiera opis 
Zmrychu i okolicy z dodatkiem 4 ozdobnych plansz, 

— Nowe książki: > 

Dr T. Konszyński: Głód szczęścia. Powieść. 
Kr:ków— Warszawa, 1909. Gebethner i Wolff, 

Marya Szczepanik: Poezye. Kraków, 1908. 

Tad. Jaroszyński: W nawłasach życia. (Z 
portretem autora), Warszawa, 1903. Księgarnia 
Sadowskiego. 

(Nowości literackie. Tom IV). 

— Swiętopietrze w Polsce, napisał ksiądz T, 
Gromnicki, Kraków 1908. 

Jest to monografia historyczna, "pis: 
głowy kościoła katolickiego, zwanej „świętopictrzem”, 
zbieranej w Polece w ciągu wieków. Liczne i cio- 
kawe szczegóły, przytoczone przez autora za Źródeł 
archiwalnych kapituł, rzucają ciekawe Światło na 
stcsunok Połski do Rzymn, i są przyczynkiem do 
historyi kościoła w Polsce i stesunków gospodarczo- 
społecznych, 

— Opera polska w Medyslanie. Z Medyolanu 
donoszą: Po entnzyastycznom przyjęcia opery „Fa- 
sma“, włoskiego kompozytora La Rotella, osnutej 
na tle epizodu z powstania 1830 1 symbolizującej 
nieszczęścia uciśnionej ojczyzny naszej — dalsze 
przedstawienia tej opery cieszą się niesłabnącem 
powodzeniem. Jak donosi „Corrierre dolla sera“ 
trzecie z rzędu przedstawienia było znowu widow- 


Yzecz 


anienek do lat 16, miłe i praktyczne podarki dladzieci poleca 
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'mlą wielkiej manifestacyi politycznej na rzecz Pol- 
ski w teatrze dal Verme. Signora Carelli, która 
odtwarza tytułową partyą opery literalnie zasypa- 
na została kwiatami i wieńcami o wstęgach kolo- 
rowych biało czerwonych. Publiczność bez końca 
wpwoływałp śpiewaczkę i kompozytora, który uka- 
zywał się przed ramką w towarzystwie polskiego 
śpiewaka p. T, Leliwy. 

Ten ostatni wygłosił krótką przemowę do pabli- 
cznoś i, dziękując kompozyt rowi Rotelii i auto- 
rowi libretta Colantiemu za ich dzieło poświęcenia 
groryfikacyi polskiej martyrologi. Publiczność wy- 
buchla entuzyastyezuymi okrzykami „evviva“. Opera 
atrzymuje się stalo na repertanrze. 

— Eliza Orzeszkowa w daiszym ciąga pamię- 
suików swoich, spisywanych w formie artystycznych 
opowiadań i obrazów, wykońc. yła prócz „Mokuby”*, 
o której daliśmy wiadomość w naszem piśmie, po- 
wieść na tle wypadków 1863 r. 

Autorka brała żywy udział lub też była świad- 
kiem tych wydarzeń, które z taką prawdą, odcza- 
cism i wdziękiem artystycznym opisuie, to też po- 
wieści jej z tej epoli, wzbogacając literaturę pię- 
kną, stanowią zarazem niejako szereg dokumentów 
historyczny ©. 

— „Sfinksa“, miestęcznika literackiego wycho- 
dzącego w Warszawie pod redakcyą WŁ Bukowiń- 
skiego zeszyt za listopad przynosi nastąpującą treść: 
P. Leopold Mśyet podaje przyczynki do życiorysu 
poety p. t. „Słowacki i Komierowski*, p. Tadeusz 
Hiciński dalszy ciąg historycznej powleści z tajem- 
zaj księgi Tatr p. t. „Nietota*, p. Adolf Nowaczyń- 
ski pisze o „Sztuce współczesnej u Czechów“, p. 
Antoni Szech „Z podań Wschoda*, W dziale poezpi 
gnajdujomy tu utwory pp. Maryi Grossek, Maryana 
Zborowskiego I Edwarda Słońskiego. Dalej mamy 
atudyum p. Adolfa Chybińskiego „Splawacy-mistrze 
norymberscy”, noselę p. Wacława Grubińskiego pt. 
„Żabawa*, p. Józefowa Kotarbińska dała swe 
„Wspomnienia o Adamłe Asnyku*, p. 
Jan Kleczyński studynm „O rzeżbie współczesnej”, 
p Zofia Rygter-Nałkowska powieść p.t. „Rówieśni- 
co“, p. Wi. B. fejleton „Na fali. Zeszyt ozdabiają 
Mczne rysunki i wislety. 

-— Zbiory sztychów polskich t starożytności 
gensratowej Kicklej. Głośne dawniej w Warsza- 
wie zbiory gan. Kickiej, wywiezione przed laty — 
wskutek spadku, do Galicyi, wróciły obecnie z po- 
wrotem do Warszawy, i przeszły na własność „An- 
trkwaryatu polskiego w Warszawie Hieronima Wil- 
tera i Sp.*. 

, Wiadomość ta niewątpliwie zalntereanje szerokie 
kea naszych miłośników sztuki, gdyż b gaty zbiór 

'gen. Kickiej zawiera tak liczne „raritates*, jek 
kilkadziesiąt rycin Falcka i Hondiasa, między któ- 
remi jest na przykład portret Cecylii Renaty (nie 
ma go nawet mnzeum Czapskich w Krakowie) oraz 
portrety Lubomirskiego, Ossolińskiego, Przyłęckie- 
go, Tyszkiawicza, króla Władysława IV i wielu 
tanych. - 

Prócz tego w zbiorze generałowej Kiekiej, znaj 
dają się śliczne komplety rycin Chodowieckiego, 
Dietricha, Freźa, Kielesińskiego, Norblina i Płoń- 
ekiegn, piękne litografio Orłowskiego, tudzież mało 
znane a cenne tegoż akwaforty, dalej bardzo po- 


| szakiwane ryełny Ziarnki, wreszaie portret koloro- 


wy generała Jeffersona, rysowany przez Kościusz- 
kę, a rytowany przez generała Sokolnickiego — 
dzieło rzadkie, o które tak ubiegają się zbieracze 
amerykańscy, 

-o «2 EDADA F N | WTY. WYTWZEDEW "|. | 

„Gahruralałira. 

Braku. Wynajmuje K Y 
szorzednych fabryk fortepiany, pianina, harmo- 
kia i pianole za gotówkę lub na spłaty nawet 
ewudziestomiesięczne. Instrumenty używane od 
den najniższych. 


tag pay w nt. 


(Telegr. „Nowej Reformy" z 7 gi udnia.) 
Gabizet koalicyjzy. 


Praga. „Czas“, omawiając konferencye prezy- 
‘genta gabinetu br. Bienertha, w sprawie nutwo- 
„rzenia koalicyi pariamentarnej, twierdzi, że br. 

Ricnerth nie ma wcale zamiaru przeć do utwo- 
rzenia koalicyi, ale pragnie rokowania w taki 
ób pokierować, ażeby zapewnić możli- 
wość koalicyi w razie potrzeby. We- 
szłaby ona w życie dopiero w takim razie, gdy- 
by zaostrzyła sią w Izbie kwestya anc- 
ksyi, co może nastąpić dopiero po Bożem Na- 
rodzeniu. Utworzenie gabinetu koalicyjnego nie 
0jdzie zresztą tak gładko, gdyż trze- 
bo się liczyćz pewnym nastrojem, któ- 
ry panuje w miejscu rozstrzygają- 
cem. Otóż ma tam panować nieehęć do mia- 
nowania nowych ministrów, ze wzglądu, że 
w każdem stronnictwie jest dosyć już mi- 
nistrów pozasłużbowych, którzy mo- 
ga objąć napowrót teki, co ważnem jest 
åta tak zwanych ministrów „resortowych*. Da- 
lej podnoszą tam, że należy z ciągłemi uowemi 
mianowaniami już dlatego zerwać, że w przeci- 
wnym razie uwaga w Oodręcznych pismach ce- 
garskich o „nowem użyciu w służbie“ stałaby 
„e pustym frazesem. W każdym razie gabi 
net koalicyjny wystąpiłby na arenę 
dopiero w styczniu roka przyszego. 


Sląska relormia wyborca. 


Wiedań. Dowiadują się z autentycznego źró. 
dła, że rząd nie przedłoży do sankcyi 
nchwalonej przez Sejm śląski na ostatniej sesyi 
sejmowej ustawy o nowe) ordynacyi 
wyborczej. Celem poczynienia w niej zmian, 
zwałany będzie jeszcze w tym miesiąca 
Sejm śląski na krótką sesyę. 

To stanowisko rządn ma być wyrazem ustępstw 
wobec żądań partyi socyalno-demokra:" 
tycznej. 


Zwałauia Sejma czeskiego. 
Praga. Jak donosi „Venkow*, obiega w ko- 
łach parlamentarnych wiadomość, że rząd zamie- 
rza z końcem bieżącego miesiąca zwo- 
jać Sejm czeski na kilkudniową se- 
aye W styczniu zostałby Sejm czeski zwołany 
pa czas dłuższy. 


Baron Melucld natalestalkiem Czech. 


Praga. „Narodni Listy* donoszą: Koła dobrze 
poinformowane twierdzą, że rząd centralny na- 
miązał rokowania z namiestnikiem Moraw, bar. 
Aeinoldem, który ma zostać namiestni- 
kiem Czech po ustąpieniu obecnego namiest- 
jaka hrabiego Coudenhovego, co wkrótce 


nęgtąpi. 


„„Wi A 


NOWA BEFOR MA. 


Poniedziałek, 7 Grudnia 1908. 


Spokojna niedziela w Pradze. 


Praga. Ostatnia wczorajsza niedziela, pierw- 
sza od siedmiu tygodni, upłynęła w zupeł- 
nym spokoju. Na Przykopach, na placu św. 
Wacława i na głównych ulicach miasta prze 
chadzała się tłumnie publiczność. Uruchomiono 
liczne oddziały policyi i żandarmeryi, nie byłe 
jednak żadnego powodu do interwencji władz. 
W kołach studentów niemieckich rozważa- 
na jest sprawa strajku generalnego nie 
mieckich studentów w Austryi na wypadek, 
gdyby rząd po zniesieniu sądów doraźnych 
w Pradze nadał chciał utrzymać zakaz noszenia 
„dary. 


Zakaz zgromadzenia socyalistycznego. 


Praga. Policya tutejsza zakazała odbycia zgro- 
madzenia socyalistycznego, zwołanego przez cze- 
skich socyalistów na niedzielę. Program obrad 
obejmował sprawę źstanowisko - czeskich socya- 
listów wobec niebezpieczeństwa wojny na Bał- 
kania”. ' 


W sprawie sądów doraźnych. 


Praga. Dzienniki czeskie donoszą, że stron- 
nictwa czeskie, tworzące „Narodni klub“, pod 
żadnym warunkiem nie będą głosować za 
nagłością przedłożeń rządowych w Izbie 
posłów, dopóki sądy doraźne w Pradze 
nie będą zniesione. Z tego powodu panu- 
je tutaj ogólne przekonanie, że sądy dora- 
Źne zostaną zniesione już we środę. 


Strajk czeskich dziesi szkolnych. 


Gniewin. W przeważnej liczbie niemieckich 
miast tntejszego zegłębia węglowego odbyły się 
zgromadzenia czeskich mniejszości w sprawie 
strajkn szkolnego. Mowcy zawiadomili zgroma- 
dzonych. że rząd przyrzekł wybudować 5 cze- 
skish szkół dla mniejszości w okręgach niemie- 
ckichh Prawdopodobnie strajk cze- 
skichdzieci szkolnych ustanie w cia- 
gu bieżącego tygodnia. 


Burziiwe z gromadzenie. 


Wiedeń. Na niemiecko-narodowem zgroma- 
dzeniu w sprawie zajść w Pradze przyszło 
między uczestnikami kilkakrotnie do zajść. P o- 
licya aresztowała 27 osób, które je- 
dnakże następnie po stwierdzeniu identyczności, 
wypuściła na wolność. 

, Tryesł. Przed południem odbyło się tu wezo- 


raj zgromadzenie słowiańskie, które uchwaliło ża 


rezolucyą ma korzyść utworzenia słowiań- 
skiego nniwersytetn w Lublanie. Po 
zgromadzeniu przyszło między Słoweńcami a li- 
beralnymi Włochami do starcia. Policya roz- 
dzieliła obie strony i aresztowała kilka osób. 

Tryesł. Podczas wczorajszych demonstracyi 
na placa Verdiego, aresztowano pięć- 
dziesiąt kilka osób, które po zapisaniu 
ich nazwisk wypuszczono na wolność. 


Propaganda wszechuiszatecka. 


Eerlin. Wczoraj odbyło sią zgromadze- 
nie studentów z udziałem okolo 2000 ucze- 
stników. Przybyli także proiesorzy. Ostro wy- 
stępowano przeciwko Czechom, wzywano 
Niemców w Austryi i Pradze, aby Bie opu- 
owozalł UIFUIELCKIEYO untwersytetu 
w Pradze, byłoby to bowiem zdradą spra- 
wy niemieckiej. 

Prof. Wagner protestował przeciw temu, 
aby polityczny rozdział Niemców w Anustryi i 
Niemczech, powodować miał brak łączności mię- 
dzy nimi. 

Prof. Licht wzywał do wymiany profe- 
sorów i studeutów między Austryą a Niemcami 
i domagał się popierania niemieckiego „Schał- 
rereinu* w Anstryi. 

Berlin. Tutejsze „towarzystwo dla niemiecko- 
ści za granicą* wydało odezwę, w której wy- 
raża ze strony Niemców z Rzeszy „podziw dla 
męskiego stanowiska studentów niemieckich w 
Pradze* i zapewnia ich, że Niemcy stoją 
za nimi. 


Strajx przeciw pinralnona głosowa- 
waniu, 


Budapeszt. Węgierska partya socyalno-demo- 
kratyczna uchwaliła wczoraj na nadzwyczajnym 
kongresie, urządzić strajk masowy przeciw plu- 
ralnentu prawu głosowania. Wybrano komitet, 
który ma poczynić odpowiednie przygotowa- 
nia. 


Wypadki bałksńskie. 
(Telegramy „N. Reformy“ z 7 grudnia.) 


Czermogóra wobec wejny. 


Kotor. Donoszą z Ceatynii: 

Wojownicze usposobienie w Czarnogórze wzra- 
sta z dniem każdym. — Sądzą, że po świętach 
starego stylu, to jest 8 stycznia, przejdzie do 
akcyi zaczepnej. 

Książę Mikołaj sprzeciwia się temu i dla- 
tego ludność gotowa się zwrócić prze- 
ciwko księcia. 


Odwrót Włoch. 

Wiedeń. „Mittags Zeitung“ po ostatniej dys- 
kusyi w parlamencie włoskim konstatuje zupeł- 
ny odwrót Włoch od trojprzymierza. 

Dziś może być mowa chyba tylko o dwu- 
przymierzu. Złudzeniem byłoby sądzić inaczej, 
tem bardziej, że ustąpienie Tittoniego w najbliż- 
szym czasie pależy uważać za pewne. 

Paryż. Rzymski korespondent „Temps* dono- 
si, że między Rosyąa Włochami niema 
pisemnej umowy, lecz odbyła się tylko ustna 
rozmowa, na której dokładnie emówiono kwe- 
styę zbliżenia się obu państw. 


Bunt żełałerzy, 


Konstantynopol. Rezerwiści w miejscowości 
Kopnilii wypędzili wieczorem, mimo opozy- 
cyi oficerów, wszystkich widzów z tea- 
tru. Dopiero rano otoczono ich w koszarach 
i poskromiono. Jeden oficer I sześciu ludzi zgi- 
nęłe, zaś jeden oficer i 6 ludzi odniosło 
rany. 


fzzolski | Hillovanowicz. 
Belgrad. Korespondent „Nowoje Wremia* o 


świadczył wobec redaktora dziennika „Polity- 
ka“ i kategorycznie podtrzymuje twierdzenie, 
że podał w ogłoszonym przez siebie interriewie 
dokładnie to wszystko, co mu powiedział 
Milovanowicz. 

Petersburg. Dziennik „Weczer* otrzymuje w 
sprawie interviewu z ministrem Milovanowiczem 
z Belgradn sprostowanie, które właściwie tylko 
potwierdza treść interytewn. 

Milovanowicz twierdzi, że Izwolski nie przed 
zjazdem, łecz po zjeździe w Buchlowie 
mówił o zamierzonej aneksyi i że mocarstwa 
się tej aueksyi nie sprzeciwią. 


izwolski 6 ansksyl. 

Berlin. „Local Anzeiger" donosi z Peters- 
burga: 

Izwolski w rozmowie z jednym politykiem, 
oświadczył wczoraj w sprawach bałkań- 
skich co następuje: 

Rząd rosyjski ani pośrednio, ani bezpośred- 
nio nia oświadczał, jakoby się zgadzał na 
aneksyę Bośni. Obstawaliśmy zawsze za tem, 
aby sprawę tę przedłożyć mocar- 
stwum. To stanowisko popiera Anglia, Fran- 
cya i Włochy, które oświadczyły solidar- 
ność w tej sprawie, na wypadek zaś, gdyby 
konterencya mocarstw chciała ogłosić ancksyę 
za „fait accompli“, Rosya zażąda kompensaty 
dla państw bałkańskich. 

Rosya pragnie pokojowego rozwiąza- 
nia sprawy i rozwoju Serbii i Czarnogó- 
ry, ostrzega jednak oha państwa przed nieroz- 
ważmemi krokami. Gdyby Serbia została za- 
czepioną, mocarstwa musiałyby interwe- 
niować na rzacz Serbii, 

Anglia dotąd nie dała formalnej odpowiedzi. 
Sojusz Anglii Francyi i Rosyi musi 
jednak być zawarty, bo Niemcy silnie 
popierają politykę bałkańską Anstro-Węgier. 


Ressath wobec aneksyl. 


Berlin. Dzienniki donoszą z Belgradu: Na 
konferencyi staroradykałów oświadczył Pa- 
sicz, że posiada dowody, iż w swoim czasie 
minister Kossuth, przywódcy Serbów węgier- 
skich Tomiczowi, zapowiedział, iż aneksya 
Bośni i Hercegowiny nie będzie uznaną 
przez Sejm węgierski. Jeżeli bedzie po- 
trzeba, Pasicz przedłoży o!nośne dokumenty. 


Dymisya Patika. 


Belgrad. Weding doniesień dzienników, szef 
sztabu generalnego generał Putnik wniósł pro- 
śbę o spensyonowanie ze względu na stan zdro- 


ia' i 
Berlin. „Lokal Anzeiger“ donosi e Bel- 
gradu: 

Nagła ustąpienie szefa sztabu generalnego 
Putnika wywołało sensacyę. Wprawdzie 
w prośbie o dymisyę podał on jako przyczynę 
brak zdrowia, jednak powszechnie wiadomo, że 
ustąpił dlatego, ponieważ odważył się oświad- 
czyć, że armia serbska nio jest przy- 
gotowaną do wojny. 


Konferencyo w Belgradzie, 


Belgrad. Król przyjął Pasicza na dłuższej 
audyencyi. Wczoraj odbyła skupczyna drugą 
poufną konferencyę. 


Parlament inrecki. 


Konstantynonol „Jeni Gazette“. zapowiada, że 
otwarcie parlamentu nastąpi dnia 14 
bm. i że sułtan będzie na niem obecnym. 

Konstantynopol. Ministerstwo wojny czyni 
rozległe przygotowania na otwarcie parla- 
mentu. W etwarcin tem wezmie udział cały 
pierwszy korpus. 


Konstantynopol. Nowakowicz i serbski 
poseł Nenadowicz, odbyli wczoraj konferen- 
cyę z wielkim wezyrem. „lenj Gazetta“ 
donosi, że rząd zaprosił angielskiego fa- 
chowca dla porady w sprawach cłowych. 

ART AAA ON SYS. OE "> * TOPY E T OPC 


Teletoniczne i telegraiiczne 
GIAKOMOŚCI „Nowej Reformy” 


z dnła 7 grudnia. 


Wiedeń, Szwedzka para królewska 
odjechała wczoraj przed południem po serde- 
cznem pożegnaniu z casarzem. Cesarz odprowa- 
dził gości na dworzee kolejowy. 

Tryest. Prezydent Lloydu B e ch er nagle zmarł. 

Nowy Jerk. Kontradmirał Coghlan zmarł. 

Nowy Jork. (Niemiecko-atlantycki kabel). Se- 
Ikretarz stanu Root, podpisał traktat o sądzie 
rozjemczym z Pern. Jest to pierwszy traktat, 
o sądzie rozjemczym, podpisany przez Stany 
Zjednoczone z państwem południowo-amerykań- 
skiem. 


Frazcuzi do Czechów. 


Praga. Słuchacze wydziału prawniczego uni- 
wersytetu w Paryżu nadesłali do delegatów Ra- 
dy miasta Pragi, którzy niedawno bawili w Pa- 
ryżu następujące depeszę: 

„Imieniem słuchaczów wydziału prawniczego 
Uniwersytetu w Paryżu ślemy pozdrowienia de- 
legatom Rady miasta Pragi, którzy ponownie 
przywieźli monicypalności Paryża i narodowi 
francuskiemu dowody sympatyi, tudzież brator- 
stwa. Francuscy studenci podzielają uczucia po- 
dziwn dla małego, dzielnego narodu czeskiego, 
który tak energicznie walczy z hydrą panger- 
manizmu o swoje historyczne panowanie, o swój 
język i swoją niezawisłość. W sercach francu- 
zkich nic wygaśnie pamięć, że w r. 1870, gdy 
cała Kuropa z obawy przed Prnsami miczała, 
Czesi jedynie podnieśli głos za nami. (A Po- 
lacy? Wszakże Polacy walczyli jako ochotnicy 
w szeregach francuskich. P. R.) Niech żyją Czesi! 
Niech żyje Francya!* 

Podobną depeszę z setkami podpisów studen 
tów otrzymał rektor czeskiego Uniwersytetu 
w Pradze. 


Po zamknięciu numeru. 


Kraków, 7 grudnia. 
Imatrykulacya w Uniwersytecie Jagiellońskim. 
Imatrykulscya świeżo zapisanych studentów na uni- 
wersytet Jagielloński w półroczu zimowem odbędzie 
się we środę dnia 9 b m. o godzinie 11 przed po* 
łudniem w auli uniwersyteckiej w Collegium No* 
vum. 


RMO IL A D Y * 


Brusznicowa, morelowa, wiśniową, malinowa, owocową i pomidoromą w słoikach 


— >< > mE DR 


Z kroniki pogołowia ratunkowego. Miniona 
doba zanetowała się w księgach Towarzystwa ra- 
tunkowego licznemi wypadkami, z których najwa- 
żniejsze podajemy, 

W jednym z szynków krakowskich został wczo- 
raj wieczór ciężko pobity Władysław Futynowski, 
lat 44, szewc, zamieszkały w Czarnej Wsi. F., od- 
niósł ciężkie rany tłaczone na Kości potylicznej i 
czołowej. 

Na Wolnicy został ciężko raniony nożem w le- 
wą pierś Samulik Władysław. 

W Rynku głównym został wczoraj przejechany 
przez dorożkę Franciszek Welang, lat 14, chło- 
piec krawiecki, odnosząc nie zbyt ciężkie uszko- 
dzenia. 

Wszystkich pogotowie ratunkowe cpatrzyło, po- 
zostawisjąc opiece lekarskiej 

Z kroniki wypadków. Dziś o godz. 3 w nocy 
zmarł nagłe na udar serca Ch. Silberman, kra- 
wiec, zamieszkały przy ulicy Posclskiej. 1. 17. 


Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
Michał Konopiński, 


ABESŁANE. 
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 
redakcji). 


1 


Wyborny dyetetyczny napój stołowy. 
dapytać się lekarza domowego £o do war- 
3635 tości szczawy bilińskiej. 19 30 


Di Arnold „Berger z 


kancelaryę adwokacką w Leżajsku. 


||| 


mark 
Trojkgtn 


prawdziwo AS 
Bay e AmTEGPON 


———— 


DWA pe 
A rąk I twarzy: 


Mydło „lecznicze 


7 MALIROGQSKIEGO 


z zapachem wody kolońskiej 
(cena 60 halerzy) i 6681 


Philoderriine 


(cena 70 bal.) Skutek niezawodny, lecz należy 
żądać wyrobów Malinowskiego. 


loprowadaliny przede wdeniale io tego * 


że można siłę leczniczą słynnych zdrojów mieć 
przy sobie w kieszeni i używać jej stosow- 
nie do potrzeby. Sodeńskie mineralne pastyl- 
ki Faya są bowiem w swych skutecznych 
częściach składowych czystym produktem 
zdrojów i stąd to pochodzi, że we wszelkich 
zasłabnięciach gardła, płuc, przy poważnych, 
a nawet zastarzałych pieżytach wyświadcz- 
ją tak znakomite usługi. Prawdziwe sodeń- 
skio pastylki Faya są w domu tak potrzebne, 
jak chleb. Pudełko kosztuje 1:25 K, a można 

4, ich dostać w każdej aptece, drogueryi i 
Regi składzie wód mineralnych. Wystrzegać się 

atoli naśladownietw. 

Główne zastępstwo na Austro-Węgry: W. Th. 

Guntzert, Wiedeń IV, Gr. Neugasse 17. 
411 1—2 


znak wypalonego worka 


e_r 


Kto potrzebuje obuwia, niechaj się przekona! 


WOJCIECH KAPERA 


w Krakowie, uł. Sławkowska 24. 
(w domu XX. Emerytów) 
odznaczony najwyższą nagrodą na-wystawie w Pa- 
ryżu 1908 r., wykonuje i ma na składzie 
Qbuwie meskie, darszkie I dziecięce 
z najlepszego materyału, 
według fasunow francuskich i angielskich. 


Hencejerya adwokaska 


Bu dolia Schmtinalinga 


znajduje się obecnie 


przy ul. Jagioliońskiej |. 5, 


ZAKOPAKE. 


om... 


Kuchnia doskonała. 679115 


Ażeby się ochronić przed mm naśladownictwa- 


mi, ea należy Żadać przy kupnie wyrsż- 
nie XW od dawna słynnego 


jka cna a RRUU 
Gróf Keglevich Istvána (Stefan) utd. 


W kraju i zagranicą odznaczony Ma wyłącz- 


nie = dyplomami honorowemi. 


Oryginalnym podarkiem każdego czasu, a zwła 


szcza na gwiazdkę, żest piękny, rasowy pies, naj- 


nę foti weda cpierzebnięcia 


Pensyonat „Liliana“ od 7 K. 


Pabrykant jedwabiu Henneberg, Zurych. 


Jedwab Hemeherg 


K 2270. za metr, na bluzki i suknie. Przesyłka 
już oclona. 


tyłko wprost! — 
czarny, biały i ber- 
wny, od K 1'20 do 


do 
Obfity wybór próbek me- 
29144 


domu opłaca i 
tychmiast. 


+ tyly vnarodow kulturalnych przez kilka wiekow 3 
nezbędnema przy oczyszczaniu bielizny Dzis of 
F wdnak w wieku wyrałazków i poslępu NOWOCZESNA az 
"chemia dostarcza mam udoskonalonych srodków dow 
prarwa bielizny Takim jesi wyrób swojski -Sapon - 
"z marką ocntemną (uszu Sapen gps spas daky, 
pák do prania bielizny, pod gwarancya m 
ki zadnych ienie szkodhwych skladnih dw. wazad do 
aA nabycia w pacziach po 40 hal. Złoty medai Lwow 130 
Chem. bryka Czwstzwa Magt pega = Surogarduite 
"J r t 


"SFr, maj a RR a" 


a 


cz 


as 


, m 
Bursa telegraficzne. 

Wledeń, 7 grudnia. Giełda południowa.) 

Marki 11712. Renta majowa 94*70. Renta ksronowa 
węgierska 91:55, Akrye austr, zakl. Krod. 617 75. Akcy6 
węg. sakł kred. 71900. Akcre Atgiobanka 28850, Akcye 
Uaionbanen 591'—, Akcye Bankvereinu 504/00, Akaye Län- 
darbanzu 41900, Axey kolei państwowych 66790. Lom- 
bardy 106'00. Akoyo kolei Elbethal 443—, Akcye fabryki 
broni 594—, Akcys tytoniowe 0——, Alpiny 62900. 
Rima-Murenyi 58150. Akeyo praskiego Tow. żelaznego 
2408'—-. Losy tureckie 170'60. Ruble 251-560. 

Usposobienie: spokojne. 

Berlin, 7 grudnia. (Giełda poranna”. m 

Akcys kredytowe 19490. Tow dyskontowe 17850 

Usposovienie: leniwe. 

Giełda zbożowa. 
7 grudnia. Pszenica na kwiecień 13:01 do 
* nyc s październik 11:36 do 1167; Żyto ha 
kwiecień 190 do 1uU'81; owies a kwiecień 8:0 do 
891; kukurydza na maj 7760 do 761; rzepak na sier- 
pień 1450 do 140. Wszystko za 50 kg. pw. 

Oferty mierne, chęć kupna mlerna, usposobienie silne; 
mróz, 
pn EE PER POEP OE RE WIRE PREYBEU TE ZTETYZC ZCS 

Cennik izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie, 
£ 7 grudnia (godz. 1 w poładnie.) 


1 Waluty. piao żądają 
w horonach 
Ruble papierowe . . » » » * + * + » . 21 — 252 — 
Markiniemieckie . . « « o « « « « « «NET — cf! 
Franki papierowe . . e» s... « « 25 26 95 75 
Dwudziestofrankówki w złocie, . . . . 19 10 19 18 
H. Listy zastawne, : 
bt Listy zastawne prem. Banku blpot. 109 75 110 76 
4%, Listy zastawne Banku hipot. . . = = a 50 
4 sma = = 
ath’ Listy zastawne Badka krajowego H — CH 75 
4 — — 
ah Listy zast. gal. Tow. kred. ziem. nmieck. 96 BO 87 50 
H a m U = 5 „ 4l-iwin. 26 50 97 50 
atje 6 W "AB 3 „ Ōl-lsto. 91 75 92 75 
MI, Obilgacye ! pożyczki. 
40/, Galicyjskie obligacye propinacyjne , 98 60 97 80 
o Boka krajowa z r. 1793. . . . 94 50 25 50 
LU miasta Lwowa . .» . . 81 50 9275 
4:14 *je Obiigacye komansline Banku kraj — — — — 
49/6 8 kolejowa. . . « « « « 932 — 9250 
IV Losy. 
Losy miasta Krakowa 6 el% 6 es o 105 = 115 = 
V. Akoya 
Akcye Banku hipotecznego wo Lwowie . 569 — 070 —: 
> „n.  Galic. dła h. i p. w Krak. 380 — 400 — 
„ kolei Lwów-Ozerniowco-Jassy . . 538 — 642 — 
VI. Publiczne zapisy długu. 
40/, wspólna renta papierowa . . . . . 8450 86 — 
3 BICOTRA | « e o e o 94650 95 — 
4”), routa koronowa austryacka . . e . 94 40 086 — 
tdo s Š węgierska » e „ . B0 DO 9I — 
4%, + austryacka w złocie , . . „114 GO 115 — 
Vh „  węgiemka u . . „ „109 25 109 75 
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oddzielnie numera „N. Reformy” 


poranne po 4 hal., popołudniowe po 10 ha]. za 
egzemplarz, nabywać można: i 

W Krakowie: 

W administracyi „N. Reformy“, ul. 
Jagiellońska 10. 

Przy ul. Sławkowskiej Agencya Hop- 
casa i Salomonowej. 

W Rynku Głównym: "Trafika główna; 
W Snkiennicach: Handel Karlińskiego; sklep 
(w hali) Mańkowskiej, 

Na Małym Rynku: Trafika Alfasa, stolik 
Agencyi J. Hopcasą i Salomonowej. 

Przy ulicy Siennej: Handel J. Dębxow- 
skiego (obok gimnazyum św. Jacka). 

Przy ulicy Floryańskiej: Handel Wa 
kulskiego 1. 18, Trafika Markowicza, l. 22. 

Przy ulicy Karmelickiej: Handel J. Ekie+ 
ra, l. 18; Handel Gwaraszkila, |. 6; Gurawski, 
1. 46. i 

Przy ulicy Długiej: Handel Bęknera, 1. 4; 
Handel Ł. Mackiecza, l, 34; Handel J. Kusmy 
L 38; Handel Berwalda l. 53. 7 

Plac Matejki: Trafika Aleksandrowiczą 
w hotelu Centralnym. 

Na plantacyach w kiosku u wylotu ub 
Szpitalnej. p. 

Przy ulicy Grodzkiej: Handel Baumin- 
gera. 1. 10; W. Rosenblum, skład papieru; Han- 
del Rympla, 1. 60. 

Przy ulicy Zwierzynieckiej: Stanisław 
Nikiel, handel? korzenny, l. 29. 

Przy ulicy Szpitalnej: Trafika G. Glück- 
licha. 

Przy ul. Wolskiej (przy moście) Handeł 
J. Goldberga. 

Przy ulicy Wielopole: Handel H. Stat- 
tera, 1. 18. 

Przy ulicy Starowiślnej: Trafika obok 
fabryki tntek W. Bełdowskiego. 

Przy ulicy Wiślnej: Trafika, L 11. 

Przy licy Dietlowskiej: Kiosk biura 
Hopcasa i Sałomonowej. 

Przy ulicy Krakowskiej (w hotelu Mól- 
lera) Mandel Maunego, 

Przy ul. Krowoderskiej: Handel Wild. 
słossera. 

Przy ul. Szewskiej: Handel Kretschmera 
l. 28. 

Plac WW. Świętych: Handel Frommera 
BESEL, 


” 


fach i zapigach 


Przy grach i zabawach, przy skła 


wier niejszy przyjaciel i obrońca człowieka, Wszel. 
kie gatnnki psów po umiarkowanych cenach ma- 
na sprzedaż słynna w świecie firma Fuchsuv Je« 
sinec, Praga-Klamovka. Pięknie ilustrowany cennik 
psów z licznemi odbitkami i radami co do hodowli, 


o Townrzystaie „Szkoły ludowej": 


WOJCIECH OLSZOWSKI 


MMM V Krakowie, Mały Rynek, róg ul. Szpitalnej. Hg 


pamiętajmy 


| 


poleca 


Poniedziałek 7 Grudnia 1908. NOWA REFỌRMA. Nr. 565. i 
|. th... w. tti A 


ARAL MISRI Magazyn Towarów Rawatnych Towar doborowy. Ceny umiarkowane. 


GE Pe Klimczak, Rraków 


r ag ar krakowski 


ERAKOW, FLORYAŃSKA 27. 


ce 


OT 9 6099 


Z powodu wielkiego zapasu sprzedają o 830/, taniej niż do- 
tychczas bluzki, halki, szlafroki, bieliznę wszelkiego rodzajw 
koniekeyę dziecięcą, paski, żaboty, woalki, rękawiczki, poń- 
czochy, skarpetki i t. p. Wielki wybór prawdziwych rosyjskich kaloszy. 


398 1 3 


rar 


-æ — 


Oryg. fraucnskie 6805 1 10 


„PATHEFONWY" 


które grają niezniszczalnym szafirem od Kor. 45— 
i dwustronne płyty „Pathé“ a Kor. 4:50 
do nabycia w zakładzie 


+ T. Armatys, eptyk.i mechanik 
d Kraków, pl. Maryacki 3/R. 


Przerobienie gramofonu na „PATHEFON“ Kor. 15'—. 
Demonstruje i cenniki darmo. 


« p.) 


=p 


w apsece „pod koronę“; w aptece „pod opatrznością*; w Bochni: w aptece „pod białym 
orlem“; w Rowyla Targu: w aptece „pod orłem*; w Tarnowie: w apt. M. Adlara, drog, 
Bracha; w Łańcucie: w aptoco; w Oświęciniu: w aptece; w Nowym Sączu: R. Jaku- 
bowskiege; w Rzeszowie: E. Karpińskiego, Zubrzyckiego i 5. A. Zgórka, drog.; w Za- 
kopanem: F. Tabean, aptekarz; oraz prawie w każdej aptece i drogueryi w Galicyi, 
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12 cągnień rocznie Z następujątemi tłównemi wyorunemi i 


Najstosowniejszy podarunek gwiazdkowy! 


W kwartale bieżącym za opłatą prenumeraty Koron 5.—, w ozdobnej 
oprawie koron 7:50 z przesyłką, można jeszcze otrzymać następujące: 


Książki wydntoniciwa „Nowości Literackich“ 
Ceny książek w sprzedaży: 
K. Tetmajer. Z wielkiego doma . s «. « a s 


vw, 


0% PPPI TIESTO TITTET : D t „R * h dl > 4 
Zdumiewające skutki zapownia om tEChNiCZNO - Nan owy = i 
ze znakiem „Edelęgcist*. 6805 3 18 
Nacieranie wéi uśmierzające, mięśnie wzmacniające i nerwy ożywiające. Hygieniczny 
Ld n kd z 
Dwa razy skuteczniejszy, niż zwyczajna wódka francuska. Kraków, Radziwiłłowska 19, 
Cena flaszki 2 K, cena flaszki na próbę lub dla turystów K 1-20. poleca ręczne i elektryczne aparaty „Atom“ do czyszczenia mieszkań, aparaty 
Hurtownie: ©. Ball & Co, Ozawa i Wiedeń, I, Biberstrasse 8. -F „ „szczotki elektryczne do froterowania. e 
Składy w Krakowie: w aptece „pod złotą korong“, Rynek gł. 22; w aptece „pod Przyjmuje zamówienia na czyszczenie mieszkań i mebli aparatem „Atom* i na 
„pod złotym tygrysem*; w apt. „pod słońcem*, Rynek 43; w apt. „pod złotym orłem*, 
ul. Krakowska; w apt. „pod wem“ na Kleparzu; w apt. „pod barankiem", Mikołajska 2; 


7 r + IB 
ella Mentolowa Francuska Wódka T Gi | 
$ de Ie ru 4 a 
środek do mycia, zapabiegający osłabieniom, orzeźwiający Środek wonny. 
Żądać ze znakiem „Edelgeist“, ażeby nie otrzymać gorszego wyroku *|„Optimus* do gaszenia ognia, maszyny do prania i t. p. Znakomita nowość: 
gwiazdą", ul. Fioryańska 15: w aptece „pod złotą głową”, Rynek gł. 13;-w aptece i froterowanie szczotką elektryczną po cenach bardzo przystępnych. 6795 1 8 
w dreg. Fr. Zopotha i Sp., ul. Sienna i w drog. J. Hanaka i Ski; tudzież w Podgórzu: 


1:60, w oprawie K 210 


1 na 100.000 K, 1 na 30.000 K, 1 na 75.000 K, 2 po 30.000 lirów, 3 poj Ś | ||. Lorentowicz, Młoda Polska. . . . . „ 160, , » „ 2510 
60.006 K, 1 na 100.000 fr. 1 na 25.060 fr., 2 po 15.000 lirów $$ Bardzo stosownym podarkiem są: oryginalne amerykańskie me- «|M. Srokowski. Ich tajemnica . w. » s 2— 
i licznemi wielkiemi wygranemi pobocznemi ble, Biurka i szafki na akta lub nuty, zamknięte automatycznie żalu $)T. Jaroszyński. W nawiasach życia . . « « « „ 150, » n n 2— 
daje następująca grupa losów zya; biblioteki zestawalne, fotele obracałne itp. z masywnego drzewa p ||. Bełcikowski. Leon Tołstoj „ono AMO: 150, n n np 2— 
Austr. ios czerwonego krzyża, dębowego, orzechowego lub mahoniowego po nader niskich cenach, M. Wierzbiński, W przeklętym domu . . « - « » 150, „  n n 2— 
kanon gry kred. losu ziem. il. em., s ae 1) r "Ea : A a 4%: |. gą 277" Marszał sk Ti = 
erbski ios tytanicw ne ac Spiski giro. r JW l wę 
enr: e aA Kraków, Ry. ti | Ored a » 1 piętro. Księgarnia St. Sadowskiego w Warszawie, Marszałkowska 119, 


m z=— 


$przeduż Składu jedonpnego serymmi. 


Nie liche, stare, albo hurtem zakupione na obecną sprzedaż, ale nowo i dobro 


taris materye jedwabne. 


na 37'/, raty miesięcznej po 6:58 K. 


F i 3 A Futra do podróży, dn- 
Po przesłanin piorwszej raty przekazem wprost do mnie otrzyma kupujący dokament | PANI z m J» > 
kepna sprzedaży wystawiony podług przepisów i już bierze wtedy udział w ciągnieniach: | M LEWO WSNOWEO BO „Sprzet l, Dony, oktadane care 
austr. losa krzyża dnia 2 stycznia główna wygr. 60.000 K à est tani 


: o do nabycia. Wiadomość w handln 
kupony gry losu kredyt riemsk. II. em. , R: A F „ 100.000 K materyałowego i na wyrób progów |p M. Dutkiewicza, Linia A-B. 6178 13 0 


Serba. lesa tytoniowego 5 E 100.000 frank. i ] : e 
włosk. losa krzyża » 1 lutego p n 26.000 lirów. |kolejowych (szweli) do sprzedania EB Jedyna wyśmienita sposobność zakupna, 
EDWARD URBAN za pisemnemi ofertami do 15 gru- OER Trenere K E36 m 1 meu 
z : : erya o... . g aw . > 
N 1 „ de urowan Z k 1 
łom bankowy, Berno (Morawskie), Wielki Piac 23 — 25 (w doma własnym) dnia b | = z "A i ogr odem do poa = = EEE. za . , 
A Holan ciągnień na rok 1909 właśnie wyszedł i wysyła się interesentom na żądanie|  Bliższej wiadomości udzieli Głó-| 2 O M t a Mój czóbny A o aaia cawatóie SME 1 dwa 
a darmo, opłacony. n : A 3 : 3 i 
- er * arząd lasów w Wierzcltosła- próbki tych materyj franko! À 
R Rzetelnych. stałych odsprzedawców przyjmuję wszędzie. wa + s2 ia |Oddum dwuletnig dziewczynie Siaśosowańdiąze 
SET |. TP aan Kraków 0 ode PODARKI NA GWIAZDKĘ! 


RUWGOLF TOTZER 


c. i k. nadworny dostawca — Praga czeska, 6824 i 2 
t 


| ABAŻGRC DŻ NŹZŻŹ | TEE T T] 


* Sciferty najlepsze, cudnie 
śpiewające, do sprzedania 
przy placu Matelki l. 5, 
Hotel Bristol. 6771 3 4 


Z NIEMAM 
Lokalu mezi "r 


z r 
drugiem lub kilkoma Towarzystwami A amm. 


poszukuje na zebrania członków stowa- 
rzyszenie o celach towarzysko-ekonomi- 


poste restanto Kraków. 6640 6 8 


ank austryacko-Węgrarski 


Przy losowaniu odbytem dnia 4-go grudnia 1908 r. 
wylosowano: . 
4yh na guldeny opiewających listów zastawnych, 

umarzalnych w 8© latach, K 1,343.400, 
4owych na korony opiewających listów zastawnych, 
umarzalnych w 50 latach K 431.200. 


cznych. Zgłoszenia listowne z podaniem 

warunków względnie miejsca i czasu dia 

bliższego omówienia sprawy przyjmuje 

pod literami K. M, E. N. do ania 15 

grudnia br. ilączn io Gum. „N. Reformy". 
3779 1 3 

se o |... | „alkowwa i 


kandydat notaryatu 


uzdolniony do substytucyi, o 12 letniej 
praktyce, obejmującej też jednoroczną 
substytucyę w większem mieście, po- 


; i Sł. 0003 R, S. E. de 6 , baryton. SE 
Wylosowane dnia 4go grudnia 1908 r. listy zastawne szukuje posady od 1 lutego 1909. acc Agaa op. Hindle „Semelo* „Bp, Y 
wypłacane będą począwszy od igo kwietnia 1909 r. „Zgłoszenia: „Praca“ posto restante o e e T T 
E s w 1 s . RES M 052216 „O sol io” C s ‘Ay Das 
w kasie hipoteczno - kredytowej Banku austryacko - węgier- - SBB) > Genaro de Tur, tear o, mó NA p 
1 iadnin i 3 We t 2206 Arya z op. „Traviata“ iego ŻA 
skiego w Wiedniu i we wszystkich zakładach Banku. 00a pó SO oar ei Fo A 
5 = F . : . wytajęcia ANAN) M 053187 Arya z op. „Hugenoci* Meyer- $ F 
Spis mumərów listów zastawnych, wyciągniętych nóż IA = 


Maria Galvany I Fernando de Lucia. . SE 
M 054215 Arya z op. „Die Nachtwandle- =S 
AŻ rin* Bellini'ego. = 
Karo lna Pieiracewska I Elsa Trauben. + 
M 054212 Arya z op. „Linda di Chamou- $ 
nix“ Donizetti'ego. a 
Enrico Caruso, tenor. FP 
M 052209 Arya z opery „Don Sebastiano" ES 
Donizetti'ego. k 
Mons. Piancon, bas. - AH 
M 032078 Arya z op. „Nordstern“ Meyer- 
b 


budynek murowany o podłodze cemen- 
towanej, z urządzeniem wodociągowem, 
nadający się na warsztat lub fabrykę, 
Wiadomość: Starowiślna 77, u wła- 
ściciela. 6803 1 3 


dnia 4go grudnia b. r., jakoteż nie podniesionych jeszcze 
z poprzednich ciągnień 4|,77* listów zastawnych, wydają 
na Żądanie wyinieniona kasa i wszystkie zakłady 
Banku bezpłatnie. i 
Odsetkowanie wylosowanych listów zastawnych ustaje 


liany aspirant fartetyi 


k jednoroczną praktyką aptekarską po- 


z terminem kuponu, który po odnośnem losowaniu bez- szukujo odpowiedniej posady. Zgtoszenia RZA oo soo 8 wsi 
pośrednio następuje — przeto względem listów- zasta- R -ami miee aE S UM 057225 Arya Śkorpia z „Toskić Pucci- Bf gi 
wnych wylosowanych dnia 4-g0 grudnia DT Z dniem iym Buchalterka w aiek sdi okażą się najaowsze , „zak 


ð zdjęcia art. opery lwowskiej: Ireny Bohues, 
Tad, Zowczyńskiego. Wł. Floryańskiego, He- zy 
[E leny Miłowskiej, Heleny Schupp i Solniekiego. 


z kilkoletnią praktyką, znająca język polski i 


kwietnia 1909 r, 
Wiedeń, dnia 4 grudnia 1908 r. 


niemiecki szuka zajęcia oł 1 stycznia AR. S, 
post. rest. Kraków, za okazaniem kwitu inser. 
87 


68 1 7 „ Gramófonowe płyty obustronne (monarsze płyty) > RET 


(M) K 9—, koncertowe płyty (C) K 6'—, 


Do sprzedania 


sanki na 6 osób, 4 osoby i 3 osoby, eleganckie, nigdy wartości ni aM 
BANK AUSTRYACKO WEGIERSKI wyścielano, prawie nowe. — Prądnik won E Nasze płyty nigdy ści nie tracą. neg 
m a r L 104, przy 6zosie, ostatni dom na lewo. PZĆ A w 
8780 13 F =, b 
Biliński ¿$ Tho Gramophone Company Ltd. 3 
gubornator, Pokój „A w Londynie. s „A 
ra 5 ładny, na parterze, frontowy, alodzi A 4; Generalne zastępstwo i główne składy dla Ga- 
Gut r Pr pd i utrzymaniem dla dwóch Pag io Wymietia wa oh, i lieyi: 6823 1 14 È 
6818 goneralny radca. generalny sekretarz, grudnia, Krupnicza 16, parter. 5815 1 3 YI =- k i i 
a Józef Weksier 


s 


F gÉ Lwów, Sykstuska 2, Kraków, Grodzka 71. 


RY <=" 
I Ea 


Nate] Korzeńny 


delikatesów z restauracyą, istniejący kilkana- 
śzie lat w centrainem miejscu (rynek) przy 


YEĘPRĘOZĘOROROOLOŁPYROPOLOYPOOOOMOGOOOOPORPORHOP 
Z ZTT ZIIZ 


Krakowie, do sprzedania, —. Zgłoszenia tylko 


CPĘPĘŁĘOOORPPOPPOPOOOOOOOOPOOPP 01 A e zinio „asia, 


i dla dzieci największy wybór lalek = e zyski = 
Fabryczny sklad lalek zabawe Plac Maryacki 2. J wózków dla lalek — koni na biegunch: ete. 


Nr. 565, 


HALA 


NOWA.REFORMA. 


z 4 ej poleca 


najświeższe transporty ryb morskich, rzecznych, żywych, bitych, wędzonych, 
gatunków konserw, najlepsze marki kawioru astrachańskiego. 


RYBNA 


Magazyn nonas 


ba~ Kraków, Grodzka l. 26 w domu p. „ Suskiego. 


Ataya, Dom Polski, Willa „Mima“ 


Dla rodzin polskich saai na kurację 
s} słoneczne pokoje z widokiem na morze tanto 
do wynajęcia, z utrzymaniem lub bez. Ceny 
umiarkowane. umiarkowane. Wiadomość tamże. _ 642 6 7 tamże. 6425 6 7 


ZMIANA LOKALU! 


Konc. Zakład kupna i sprzedaży 
Maryi Teleszniokiej 


przeniesiony został 


w Krakowie, na l. ŚW. Jana Ż, I p. 


nad handlem p. Wołkowskiego 


Poleca: Meble stylowe antyczne, uży- 
wane i nowe, zupełne urządzenia salo- 
nów, pokoi jadalnych i sypialnych, ja: 


koteż dywany, lustra, porcelanę i for- 
tepiany. 5720 16 0 
3123/908. 6728 2 8 


- hm Senie AGNUS. 


Gmina miasta p" Targa rozpi- 
suje kunkurs na posadę inspektora 
policyi miejskiej z płacą roczną 1200 
koron, prawem do 4-ech pięcioleci w wy- 
gokości 10%, stałej rocznej płacy, ry- 
czałten na umundurowanie w kwocie 
200 koron rocznie. 

Kandydaci do tej posady winni oprócz 
dostacznej fizycznej zdatności, posiadać 
następujące warnnki: 

1) prawo obywatelstwa austryackiogo; 
9) nieskazitelny charakter; 
3) egzamin kwalifikacyjny. 

Dia inspektorów polieyi miast i zna- 
czniejszych gmin objątych ustawą z 
dnia 3 lipca 1896. 

Posada powyższa nadaną zostanie pro 
wizorycznie na rok jeden, po upływie 
któregą i po przekonania się o uzdal- 
nieniu kandydata nastąpi stabilizacya. 

Podania należycia , udokumentowane 
nalezy” wnosić do Wrzędn”"miejukiego 
w Nowym Targu w terminie do 20-go 
grndnia 1908. 


Nowy Targ, dnia 1 grudnia 1908. 
Burmistrz: 
Rajski. 


fir prygołowancz 


do egzaminów z umiejętności ra- 
chunkowej państwowej i kupieckiej 


urządza nadal jak w latach poprzednich 


W Krakowi, przy ui. Zietlowskiej 60 


System nauki teoretyczny i pra- 
ktyczny, według najnowszych wy- 
magpań komisyi egzaminacyjnej. 
Warunki bardzo przystępne. Dia 
pań osobne godziny. — Korzystny 
rezultat nauki zapewniony. 


Henryk Gottlieb 


egz. nanuez. rach. państw. 


RYDZE 


6188 10 10 


marynowane w occie . . « . . . K 6— 
KISZONE + ene AR, „we O K 450 
Kompot brośnicowy , « 1 « « « .. K 6— 
Sak malinowy IR. . . 14 « saa K 7T— 
Powidła śliwkowe , , . . . K 8'80 
wszystko za paczke 41/,—5 kg. "franko do każ- 
dej poczty. — Grzybki suszone, prawdziwe 


karpackie K 550, 65v za kg, loco tu. gna 
stołowe, 5 ky. K 160, 100 ky. 20. 
Jabłka do gotowania 5 kg. K ro. 100 kg. 
K 16 — wysyła za pobraniem Kellnera dom 
wywozvwy produktów krajowych w Kossowiu 
obok Kołomyi 6619 8 8 


| ERSTRART ORZECHOGY | 


fo fatkowania siwych Wiaców 


wynalazku a o ef ieza, 
peri umera. 
Jest to najlepsza roślinna farba, którą 
można w przeciągu 10 minnt ufarbować | 
A posiwiałe włosy na kolor czarny, ru- 
7 nany, szary Í Blond. i 
H W Krakowie, u Reima i Spółka, Mack 
gł. Linia A-B., J. Hanuka i Śpół., 
M znecya, Szewska, Fr. Zopotha, Kopię. 
ý rya, Sienna oraz w innych drogneryach. 
Cena flakonu 3 kerony, ilakoniki 
4961 9 11 


próbne kor. 1-20, 
Przesyłka i główny skład: 

w Warszawie, ul. Nowa Senatorska L. 2. 

; ZYĘ SZJ FEE So eT | wincyi uskuteczniam odwrotną pocztą. Bogato ilustrowane cenniki wysyłam darmo i opłatnie 


B czarny kor. 4*—, zegarek srebrny system Roskopf Patent kor. N—, zegarek złocisty system 


| | w oprawie metalowej, srebrnej i złotej, jakoto: wa wisiorkach. szpilkach. broszkach, medalo- 


] podarunki. 


Krajowe Mydła przetłuszczone hygieniczne W. &racha z Tarnowa. 


l w h | "przeróżne materyały wełniane i jedwabne 


6575 4 6 


Il] JET 


"ZE POSI NETS LLANES 


są nasze nznane za dobre wyroby przy rzeczywiście niskich ce- 
nach i znakomitej formie. Nasze sezonowe nowości w wyrobie 


OBUWIA 


BEZ KONKURENCYI 


od najskromniejszych do najwykwininiejszych gatunków wskutek swej KĘ 1 jakości i niezwykłej taniości 


spotykają się wszędzie z uznaniem. 
1000 robotników i urzędników. | Wyrób tygodniowy 10.000 par. | 


Stałe ceny fabryczne uwidocznio- 


Polecamy szczególnie: tmp aa | 


sznurowane na wysokich i niskich obcasach, 


qaJyl na gumach, gładkie lub »kładane, bardzo A 
Kamaszki męskie mióne ATM 5 HTE" ft > Is Kar, Uś kJ Damskie buciki nadzwyczaj trwało De e ©. « « « wacca wa or, 6' ali) 
na gumach, z dobrej, boksowej skóry, modny , Q: <n sznur., z dobrej boksowej skóry, z lakierowymi 8' 50 
" n Eon s o a E N T " 5 3 kapkami, na wysokich lub niskich obcasach .. p * 
i sznurowane, na wysokich i niskich obcasach, 150 sznurowane, z Ia boksowej skóry, oryg. goodyear, = 
n o T a E a n : H (1) b. elegancki bucik spacerowy . . « « « « eas’ " 
sznurowana, z dobrej boksowej skóry na wy- 9:50 sznurowane, z najlepszej szewronowej skóry, b. 12:50 
" 7, sokich i niskich obcasach . . . deja J) 33 1) modne fasony, goodyear, szyte . . . . h T LE 
sznur., z Ja boks. skóry, oryg. goodyear, szyte, $ . zapinane, na wysokich i niskich obcasach, nad- s 
na wysokich i niskich obcasach, najnow. Iasony J} 12 0 JJ 7} zwyczaj Ta AT a iea grą Fr 77 6 80 
amerykańskie, Rznurowane, czarne lub żółte, 16— zapinane, z lepszej boksowej skóry, modne fa- jA 
z Ia boksowej skóry (American- -Style) WJ 17 ” BODY. « waż 3 saa 0 0 01 sa 5: t y 
sznurowane, z lepszej szewronowej skóry, b. 10:50 zapinane, z najlepszej szewronowej skóry, goo- 17 — 
cleg., na wysvkich obcasach . 1 J (lycan; -sapo + .* e. S 05 0 e LE) 
8znur., z Ta szewr. skóry goodyear, szy te złr. 650 4" — ółbuciki 180 
takie same zapin, na wysokich obcasach . . p 37 p sznurowane, szewronowe złr, 3'75 i mz LB] 


sznurowane, czarna lub żółte. także amery- 
kańgkie fasony od złr. 38*— do 


"yy 


Polecamy także wszelkie przybory do obuwia jak: kremy i pasty krajowe i angielskie, gumowe obcasy okragle i w formie obcasa, prawidła gs” 
po tanich pa cenach. 


T 


Bardzo wielki wybór trzewików dla dzieci, dziewcząt i chłopców. Wyroby najznakomitszej w państwie fabryki obuwia sprzedaje 


a 

s 

$ 

l 

Bez FL Tow. KOM., zast. L. STEIGLER . 

Lb RAER Tolo Rynek 2i, 14 o Riakowie, róg Grodzkiej, 


90€0600402605050003000000009600000086500300500030/00000933900000050300€30509200700000G05 
kości, z powodu opróżnienia składu do odsprzedania. Przesyłka próbna 


WA PRAWNI 20—45. metrów resztek 
40—45 motrów sortowanych 15 koron. be 


Sprzedaż okolicznościowa. Wielka ilość barchanu na kamizelki i sukxnte, 
6636 2 4 - ; 
KAROL ROHN, tkalnia płócien, Nachod, Czechy. 
a D 
SA 


tlaneli na bluzki i koszule, zefiru na suknie, oxfordu, płótna na 

e U) GL i ' Ń V | = ! | 

z | 
J: i k : i | 


3 
3% 

7y 1 

1y U 

d 37 

B 

Półbuciki Hy pantofelki gemzowe złr. 150, lakierowe 5 

= 


4 m. długości mająca, wszystko dobrze prać się dające, najlepszej ja- 
Akademii paryskiej 


|. rakin, GIERICZKA l. 15 


polaca w wielkim wyborze gotowe gorsety, a także 
ze wstążek, hygieniczne, dla ułomnych dla ciet- 
piących gastrycznie, pasy brzuszne itd. 


~“ 


ręczniki i bieliznę, resztki na pościel. Każda resztka przyuajmnicj 
$a uczenicy P. Toussaint, mistrzyni 
z konikiem. 


Najlagodniejsze mydło dla skóry. 


Ceny umiarko wane. 


DEN E 


1804 36 40 
7inn jaż kotwiczną skrzynkę budowlaną? Jeśli 


ç 

Maja dziesi Pastwa mają to prosimy czempredzej zażądać od 
„BU firmy najnowszego cennika skrzynek budowlanych aby łaskawi 
Państwo mogli w największym spokoju wybrać nasiępną ssrzynkę dupeł- 
niającą, a potem ją kapić w nejbliższym handia z zabawkami. 

nie mają jeszcze żadnej kotwicznej skrzynki 
Jesi dzieci Państwa Jk albo jedi posiadają rzece 
myłkę skrzynkę bez ochronnego znaku „Kotwicy a więc naśladownictwo, 


wtenczas nowy cennik Jost podwójnie ważnym dla laskawego Państwa, gdyż pg on naj- 
drobniejszo szezegóły o każdej 5826 3 8 


kotoicznej skrzynce budooianej 


i pozwala Państwu wybrać w zupełnym spokoju najodpo- 
wiedniejszą skrzynką ula swoich dzieci. W każdym razie 
prosimy we własnym interesie zapamiętać, że tylka skrzynki 

opatrzene ochronnym znakiem „Kotwicą są od 


przeszło ćwierć wieku 


nznanym za dobry Richtera oryginalnym wyro- 
bem, wszystkio zaś inne tylko nasladownictwem. 
W tym bogato ilnstrowanym cennika opisana 
są także kotwiczne skrzynki mostowe, kotwi- 
czne układanki, jak kulisto-mozaikowe zabawki 
„Meteor“ it. d., które taksamo rozpoznać mo- 
zna po znaku fabrycznym „Kotwica“ 


A. Ad. RICHTER 6 Cio., 


Krói. nadworni i szambelańscy dostawcy, 
Kantor i skład: tn A Fabryka: 

l. Gperngasse 15 Wiedeń, Xili/l (Hietzing). 
Rudolstadt, Norymberga, Oiten (Szwajcarya), 
Botterdamm, St. Petersburg, Nowy York. 
Kto lubi muzykę, niech zażąda także cennika 
sławnych Imperator. instrumentów muzycznych 

i aparatów moc 


; | jest przedsiębiorstwo, istniejące od lat przeszło 20 i świetnie 
prosperujące, bo 


przynoszące około 10.000 koron czystego dochodu rocznego. 


Młoda, ruchliwa siła może do dochody jeszcze znacznie 
podnieść. Cena sprzedaży 40'000 koron gotówką. Ewentualnie 
i przyjęłoby się dzielnego wspólnika z kapitałem 20'000 koron. 
j Niezbędne warunki są: nieskazitelna przeszłość, dokładna 
znajomość języka niemieckiego w piśmie i słowie i dosta- 
teczne ogólne wykształcenie. J ako współniczka przyjętą być 
| by mogła także niewiasta. 
Zgłoszenia nieanonimowe zechcą być adresowane: »Swieina 
||egzystencya 10000. poste restante Kraków (za okazaniem 
kwitu inseratowego). 6730 2 3 


w . . 
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eee a e w NAA AC ZA ŮŘŮ 


jżakład Pogrzebowy 


Józefy Rowińskiej - Horakowej 
|w Krakowie, ul Mikołajska 14, Telefon 248 


dostanie na żądanie 


Los, który może wygrać 


100.060 B ZA DARMO 


| każdy kto kupuje przedmiot złoty lub srebrny od 6 kor. u S. ZAHNA, przy ul. Floryań- 
| skiej L 31 w Krakowie, dostawcy związku c. k. urzędników państw. Ceny bez konkurencji: 
| zegarek nikl. z napisem system Roskopf Patent z pięknym łańcuszkiem kor. 3'40, zegarek 


Budzik świecący w nocy kor.3* -, Zegarek złoty kor. 18-—, "iż waj 
srebrne od kor, 2—, Gwarancya 4-letnia, 6197 5 


R Wykonuje tazże FOTOGRAFIE FARBĄ OLEJNĄ NA SIRLE kryształowem olegancko i szybko 


| Roskopt Patont kor. 7*—, 


| urządza pogrzeby od skromnych do najwspanialszych, po umiarko- | 
d wanej cenie i dogodnych warunkach. Przewóz zwłok do różnych $ 


nikach, łańcnszkach i spinkach po nader niskich cenach. Bardzo odpowiednie na 


Wielki skład i i 


| krajów. Groby na sprzedaż i miejsca do wynajmu. 
j 3514 129 0 


trumien metalowych, dębowych i innych. 
W razie niespodobania się, wymieniam bez trndności ne inny przedmiot. Zamówienia z pra z - pen 


Niema lepszego mydła toaletowego jak: 


nabycia w wyłącznym składzie fabrycznym 
EEE E 


= | ruch. 


Rozmaite zapachy, Wydelikaca cerę, chroni od liszai, szorstkości i pękamia skóry. Niszczy piegi, 
pryszcze, oraz wszelkie nieczystości ciała. Po krótkim użyciu widoczne są najlepsze rezultaty. Do 


(ład apt., Sanitas, 


Poniedziałek 7 Grudnia 1908. 


marynowanych oraz różnych 


6710 3 4 


Polen z oknzyi gwitzdkowej po cenach znacznie zniżónych 


na suknie i bluz! 


także bluzki i halki gotowe, plusze na żakiety, dywany, chodniki, 
firanki, kapy, portyery i t. tpo 


ZAIGRA N 


o ||. wiedeisk wiedeński kontesyanowany naian tżywanyu ` 
pojazdów i tprzęży 


ma zawsze na Sprzedaż w bardzo wielkim wy- 
borze bardzo piękne, od zamożnych osób pocho- 
dzące landa, półkryte jedno i dwukonne kuczer- 
fnetony wszelkiego rodzaju, lekkie kabryolety, _ 
browne i t. d. Kupuje też całe urządzenia 
rozebranych pojazdów za gotówkę lub przyjmuje { 
w komis Karol Fischer Wiedeń, li, Praterstrase ` 
72, Hotel Nordbahn. Tel. 20107. 4683 176 0 


fiyplom honorowy na wyst. w Krakowie 1901 r 


W. SZNAJDROÓWICZ 


kuśnžery 


W krakowie, Rynek Ligia A-D L 4, I. piei, 


nad aptoką pod „Białym orlem“, 


poleca P. T. Publiczności swój obficie i jo- 
dynie w towary doborowe zaopatrzony skład 
i pracownię, jakota: 


FUTRA damskie, ROTUNDY, ŻAKIETY, 
SAKA, PELERYNY. KOA, GARNITURY, 
FUTRA męskie spacerowe i podróżne, 
Świtki do polowania oraz wszelkie przybory 
. w zakres ten wchodzące, Serdaczki, Kożuszki, 
damskie, męskie i dziecięce. 


* BSE" Zamówienia I reperacye uskutecznia 
w jak najkrótszym czasie po cenach umiar- 
kowanych. "ERS 1994 6 0 


Marmolddzi! 


Już się rozpoczął sezon świeżych marmolad 
- — z tegorocznych owoców, i wysyłamy 


morelową ....... K 7:50 1 ka 
malinowa. . . « « .. ' K v50 w 
wióniową . . . . « « « . K 8— a 
jaubikową . . . «. «. « i. K 650 | Z 
melan? „6 so wi s w K 5— , 


w ozdobnem blaszanem wiadrze brutta franko 
do każdej stacyi pocztowej za zaliczką, Mar- 
molada nasza jest zupełuie czysta, bez wszel- 
kich sztucznych domieszek, ze świeżych owoców 
sporządzana, co czyni ją nader zdrową i poży: 
wng do chleba, ciast, legumin i t p. 


] Parowa taktyka UKIÓW 60041765 
Brandsiadłar i Ska we Lwowie. 


' Przestroga!!! Wszystkie dotych 
i £ s‘ E czasowe kremy i 
pasty do zębów 
(Kaledonty, Odole 1 t. p.) zawierają mydło. które 
rozuładując się na kwasy tłuszczowe, niszczą 
emalię zębów, zamiast ją konserwować, 


Jedynie 


„LEŃ irem do ZĘBÓW | 


prof, Dra N, Gynulskieso z fabryki Tlen 
nie zawiera mydła 


inio niszczy więc zębów, a czyści je doskonale, 
nadaje im białość, wzmacnia dziąsła, orzeźwia 
jamę ustną i czyni oddech przyjemnym Kto 
szanuje swe zęby, używać będzie Kremu „TLE: 
NOL“, Cena za tubkę 60 groszy. 


„EE waż to rt | 


Prof. Dra N. Cybulskiego 


abm i odświeża jamę ustną i gardzie” 
oraz zapobiega bólom zębów, niszcząc zarodniki 
fermentacyjne jakie zwykla rozmnażają się w 
jamie nstnej z pozostałości pokarmów. Cena 
1K 60 gr. 11 K za flakon. 


|ILENOL" proszek do zębów 


Prof. Dra N. Cybulskiego 


dzięki subtelnej tniałkości składników czyści 
zęby, nie Ścierając z nich emalii, jednocześnie 
desynfekuje jamę ustną. Cena za pudełko 70 gr. 


go są prawdziwe 


Przetwory „TLENOL* prof, Dra N, Qybuisikie- 
tylko z firma PE = 


3341 24 0 
Do nabycia wszędzie. 


Cenniki i (BSA franco i gratis, 


Familijny kin zmałograf 


równocześnie 


LAIATNA magicna 


38 cm. wysoki z 8 
barwnemi filmam! 
i 6 obrazami na 
szkle, 3'/, cm. szer., 
lampą naftową, z 
», rollekterem i spo 
sobem użycia, cał- 
kowity w pudełku 
Kor. 16, Tym ki- 
nematografem mo- 
żna rzucać na ścia- 
nę żywe obrazy, przez młodych i starych chę- 
tnie widziane. Mechanizm jest bardzo dokła- 


qa 


See an 


g|dny, a prosty tak, Że każde dziecko z łatwa- 
f| cię może nim kierować. 


Do nabycia wprost 
przez ©. I k. maii dostawce 


nans © Konrad 


Dom wysyłkowy w Brlix Nr 417 (Czechy). 


Bogato il. pols, główny cennik kinematografów, 
latarni magicznych, maszyn parowych, zabaw 


it d. wysyła na żądanie każdemu 
darmo opłatnie. 5367 10 © 


m 


Maków, ul. Długa f 


Poniedziałek 7 Grudnia 1908, 


Wyszła z druku powieść 
Tadeusza Kenczyńskiego 


Głód 


wydanie wytworne - okładka ozdobna - str. 884 - cena K 360. 


Tegoż autora: 

Nad giękiami, powieść, wydanie drugie, cena 3 korony. 

Białe pawie, komedya 3-aktowa, cena 2 korony. i 
Poleca Gebethner i Ska. 

Do nabycia we wszystkich księgarniach. 


poleca 


wyśmienite miydła toaleiowe 


z własnej fabryki, wyszczególnione 15 medalami 
zasługi i 3 dyplomami honorowymi. 


poleca 


Mydło do golenia brody 50) h. 


Mydło migdałowe, bardzo 
dzo delikatne 50 h. 


Mydio hałsamiczne, oczy- 
szcza skórę, chroni od 
pękania, nadaje białość 
i delikatność 80 h. 

Mydro żółtkowe (jajeczne), 
zzapachem werbewowym, 
bardzo dobre i przyjemne 
w użyciu 60 h. - 

Mydło ziołowe, otrzymuje 
się z ziół aromatycznych, 
łagodząco i uzdrawiająco 
wpływa na skórę 50 h. 


Mydło piżmowe, posiada 
barzo przyjemny piżmo- 
wy zapach 60 h. 

Mydis paoczulowe, przyjem= 
nej woni, bardzo poszu- 
kiwane 60 h. 

Mydło ełliwne, dla niymo- 
wlat, nadzwyczaj deli- 
katne 72 h. 


Mydło z igieł sosnowych, 
przyjemne w użyciu, sku- 
tecznie ochrania skórę 
od liszajów i wyrzutów 


Mydio kosmetyczne, usuwa 
piegi, opalenia słoneczne, 
twarzy przywraca Świe- 
Żość i białość 1 k. 20 h. 

Mydło hygieniczne, odzna- 
czajacesięolejkowatością. 
nadzwyczaj delikatne i 
i specyalnie zastosowane 
do twarzy 1 k. 

Mydło ryżowe, używa się 
do wydelikacenia i wy- 
bielenia skóry na twarzy 

20 h. 


Mydło Venus, oprócz nader 
przyjemnego zapachu po- 
siada nieocenione wła- 
sności odmładzające i u- 
piększające, kawałek 2 k. 


Mydło księżniczek, znako- 
mite do twarzy, kawałek 
1 k. 20 h. tÈ 


Mydło liliowe, doświadczenie § 

okazało, że mydło wyra- $i 
biane z soku lilii odzna- 
cza się szozególnemi wła- 
snościami, bardzo korzy- 
stnię wpływa na skórę, 
wybiela i wydelikaca 
twarz. usuwa zgrubiały 
i pomarszczony naskórek, 
ı przeto twarznabiera świe- 
Żości, delikatności i przej- 
rzystości. Cena 1 k. 60h, 


Mydło glicerynowe białe, 
łatwo pieniące, wybornie |e 
oczyszcza skórę i chroni 
od wyprysków 60 b. 

Myaze z gliceryny i wody 
kołońskiej, znakomicie 
wpływa na skórę 60 b. 

Mydło gliceryn., płynne we 
tfiaszeczkach, oczyszcza 
skórę od pryszczy, lisza- 
jów, trądzików, flaszka 
80 h. 


Mydło sałatowe, znakomicie 
wpływa na skórę, chroni 
od wszelkich wyrzutów 
i zmarszczek. kawałek 1 
k. 86 h. 


Mydło wschodnich piękności, 
zaleca się nietylko wy- 
kwintnym i trwałym za- 
pachem, ale nadto w'a- 
Bność spędzania zmar- 
szczck, łagodzi i bieli 


Mydło Lilas, otrzymuje się [BE 
z kwiata bzowego, oprócz [SP 
własności hygienicznych 


60 h. ; s płeć, nadaje jej wyraz posiada nader przyjemny 
Bydłe fiołkowe, przyjemnej świeżości i młodości, ka- zapach udzielający się 
woni 70 h. wałek 1 k, 60 h, skórze. 80 h. 


Nahyć można we Lwowie w sklepach własnych ul. Sykstuska 25, Hetmańska 6. 


Filio: w Krakowie, Sukiennice 20. — W Przemyślu, ul. Mickiewicza l, — W Sta- 
nisławowie, ul. Sapieżyńska 21, oraz we wszystkich piorwszorzędnych sklepach y 
i aptekach. d 6376 4 0° 


i ET: = "ZĘ Cup dA" KETY pl ra WEJ ża TEZ e nyae 
najmodniejszych towarów wcinianych, jedwabnych i konfekcyi — z opustem 


ZO? 


Towarów mniej modnych po cenach najniższych 


polecą 6534 8 10 


horbqtu OIŁUSZCZEJĄCI dla osób wielkiej tuszy. Usuwa nadmiar 


UKAN tłuszczu ludzkiego mając przytem wła- 
sność umacnłania i odmłodzenia organizmu. Cena 3 K. 


Erom BOŁUSÓKOO gładzi, wydelikaca i wybiela już po 2-dniowem 
t 


użyciu szorstkie, popękane i czerwone ręce. — 
Cena 1K. — 


Pastylki pierSIOGE zegnis 
Płyn luh piaster na odciski 


70 bal, płastru 80 hal. 
Reumatol uśmierza niezawodnie wszelkie bole reumatyczne i gość- 


w aptece pod „Białym Orłem* 


Wyłączny skład 
w Krakowie, Rynek gł. Linia A-B, 45. 5886 15 0 


nasuwają szybko i pewnie kaszel, cehrypkę i za- 
flegmienie. Cena 70 hal. 

usnwają niezawodnie i bezboleśnie 
nagnioty i brodawki. Cena płynu 


- CY oe u ROTO | I ró Pe SE 


i Moddiirdcja 
Adelfa Gauguscha w Krakowie 


UJ 


z 


6041 8 10] 


Marya Prauss, Kraków, Rynek gł. 


Jh 
O Z O z = a a e 


NOWA REFORMA. 


dla milusińskich lalki ten znajdzie największy wybór po możliwie przy- 
"stępnych cenach w firmie 


Stefan Porębski - Kraków 


obecnie Rynek 32, Linia C-D. 


jąca suknia 6185 6 12 


„DIRECTOIRE“ 


niezbędnym jest dobrze leżący 


aarsel- 


który jedynie nabyć można u firmy 


specyalista gorsetów. 
Kraków Lwów 


nl. Grodzka 4. 


skich — C. PP. a la Sirene 


Same aRSITE | specyalnosć 


OCATIONNRELE 
p ” 


Fr. Glenarda w Paryżu. 


Mimo znacznegc podrożenia kaloszy 


sprzedaje największy dom obuwia znanej w świecie firmy 


Aifreda Frankla Sp. Kom. w Krakowie skład główny Rynek 14 


KALOSZE i ŚNIEGOWCE 


po niebywale niskich cenach 


| Kalosze mąskia po 2 Hi. 25, | 


Kalosze męskie „Slipery” po 2 złr, 60. 


| Kaloszo damskie po 1 złr. 30. | [ Kalosze damskie „Slipery” po 1 złr. 95. 
| Kaiosze dziecięce pe 1 złr. 15. | | Kalosze dla panienek po i zir, 30. | 


Uwaga: Największy wybór męskich, damskich i dziecięcych bucików 
fabrycznych cenach. Zastępca L. STEIGLER. 


uprawniona 


fabryka wód mineral. sztucz. ©S2F | mecyalnych leczniczych 


pod firmą 


| K. RZĄCA I CHMURSKI © KRAKOGIE 


przy ml. Św. Gertrudy pod Nr. 4 


wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej Tow. Lek. Krak. polecone przez toż Tow 


wody mineralne sztuczne 
odpowiadające składem chemicznym wodom: BILIŃSKIEJ, GESSAUBLERSKIEJ, SEL- 
TERSKIEJ, VICHY, MARYENBADZKIEJ, HOMBURG, KISSINGEN, tudzież 


specyaine lecznicze 212 970 


jak: litową, bromową, jodową, żelozistą, kwaśuą, oraz wody lecznicze normalne 
z przepisu Prof. Jaworskiego. 
Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach. — Cenniki na żądanie franco. 


Rządowo ` 


w świecie 


Słynne 


00. Trapistów 


| |wyrabiane w klasztorze w Reichenbuegu 


do nabycia w handlu 6535 10 10 


Ki. JAWORNICKIEGO W KRAKOWIE, 


Hasłem najnowszej mody damskiej jest przylega- 


Jirectgiię" 


ul. Jagiellońska 7. 
Największy wybór najnowszych modelów pary- 


Opaska „La Nea“ i gorset „Le Neos“ prof. Dra 


po niskich, stałych, 
6067 2 8 


likiery 


„ARGUS“ 


6364 3 0 


Ulegając życzenia P. T. Odbiorców 
naszych, zaprowadziliśmy wysyłkę 


Mleka Zdrowit 


Do uzyskania w tej sukni skończenie dobrej figury, sporządzanego według metody Prof. 


Miecznikowa 
pocztą w każdej ilości począwszy od 
1 litra. 
Środek działający znakomicie .przeciw 
chorobom żołądka i kiszek; daje sie 
przechowywać przez kilka dni w chło- 
dnem miejscn. 6602 4 6 


Adres. „Ferment“, Kraków, Podwaie 5. 


Jeden lub dwa pokoje 
umeblowane, z całem utrzymaniem dla 
kawalerów do wynajęcia. Ul. św. To- 
masza 32, II piętro. 6596 5 5 


FRANCISZEK KONECNU 


dawniej Antoni Schultz 
Kraków, ul. Szewska 18 


poleca swe dobre i natnralne 


Qina oeńienhurgskie 


białe po: 50, 65, 75 et. i 1 złr. butelka 
czerwone po: 55, 65 ct. i 1 złr. butelka 


Na świeta 


w litrach po 60, 75 i 85 ct. 
6535 8 6 


= r e 
Miód pitny 
wyborny, wlasnego wyrobu, trojak, lepszy od 
wina, posyłam za pubranicm pocztowem w bla- 
szankach 4'/, litrowych wraz z bańką i opłatą 
pocztową po 4 kor. 80 hal. Po nadejściu nale- 
ży przelać do flaszek. Miodu praśnego nie ma 
w tym roku. P. Stelmach, Sosnów, p. Siemi- 
kowce, Galicya. 6624 4 10 


Do sprzedania 


R |siedm parcel budowlanych w Prądniku 


Czerwonym przy ul. Morgensterna (na 


fit. zw. Morgensternówce) po umiarkowa- 


nych cenach. Bliższa wiadomość w kan- 


j|celaryi adw. Dra Csesznaka Feliksa w 


Krakowie, Floryańska 3, II p. 671383 


Rentowne umieszczedie kapitału. 


j| Technik obznajomiony z różnemi gałęziami 


przemysłu, szuka adziała w jakiemś drobnem 
przedsiębiorstwie, lub wspólników do projekto- 
wanych interesów. — W. P, ll. posto restante 
Kraków. 6471 8 15 


Wina węgierskie 
białe i czerwone, z poręczeniem naturalne, przy- 
jemne i smaczne wysyła koleją w bazyłkach 
34 1. i baryłeczkach 4'/, 1. opłarnie, a miano- 
wicie z 1907 r. 24 K lub 860 K, z 1905 r. 
38 K lub 390 K, z 1904 r. 29 K lub 4 K, 
z 1900 r. 46 K lub 580 K, z 1885 r. 62 K 
lub 7 R. Miód pszczełny, najlepszy deserowy 
gatunek, jasny lub żółty, 6 kg. puszka opła- 
tnie 7 K. Mak z r. 1903, przewyborny. 100 ke. 
opłatnie do każdej stacyi 52 K, 5 kg 260 K. 
L. Altneu, Versecz 8, Węgry. 6427 8 12 


Wielki gramail 


z tubą kwiatową, o głośnej reprodukcyi, 
jak rzadko. bez skazy, prawie nowy, 
wspaniały, do sprzedania ża 36 koron, 
Kosztował 120 K. Pinkus, Wiedeń, 
Ii., Taborstrasse 22. 6433 3 6 


seule bonneterie pure laine_irrótrócissakte! 
ul. Wiślna 8, narożnik uł. Gołębiej : 


Znakomita bielizna czysto wełnia- 
> na nie kurcząca się w praniu! 


BE” Wyrób francuski! "Œ; 


poleca znakomite śniadania, obiady, podwieczorki i kolacye. Potrawy przyrzą- 
dza się li lylko na świeżem maśle. Kuchnia mięsna i jarska. W każdy piątek |$ 
znakomicie przyrządzona ryba po żydowsku, zaś w każdą niedzielę jnż do 10-ej jj 
cano bardzo smaczne flaczki na sposób warszawski. Wina oraz piwo Okocim- |] 
skie, Pilzneńskie i inne. 2 bilardy amerykańskie firmy Seiferta najnowszej | || 
konstrukcyi. Ceny możliwie najniższe. Dzienniki krajowe i zagraniczne, | 


Wyłączny skład u firmy 


A. Skórczewski i Polakiewicz 


w Krakowie, ulica Floryańska I3. 


otwarty od godziny 6-ej rano do 11-ej wieczór. 6622 4 7 


SA | 


prawdziwe petersburskie taniej niż wszędzie męskie para 6 kor, 
damskie 4 kor. 20 hal, poleca 4686 43 0 


Teofil Bekn er 


Kraków, Długa 4, 


5980 7 10 


naprzeciw izby handlowej. 


wad 


Magazyn mebli Szczepana Łojka | 


Kraków, ul. Szpitalna I. 34, naprzeciw teatru. 


Nr telefonu 738, niki, portyery, firanki, kapy na łóżka, serwety na stoły 


i przed południem w koszarach 


Nr 566. 7 


Waciaw Lipiźski 


Szlachta na Ukrainie 


Udział jej w życiu narodn ukraińskiego 
na tle jego dziejów. 
Cena kor. 2 — z przesyłką kor. 210, 
Skład główny w księgarni D. E. Frie- 
dleina, Kraków, Rynek 17. 


Do nabycia we wszystkich księgarniach. 
6551 6 8 5 


Na Gwiazdke! 
Wielki wybór haftw ręcznych wykoń- 
czonych oprawionych, jakoteż rozpoczę- 
tych i najnowsze przybory do haftu 

poleca 7 
SABINA KNOBEL 
Kraków, Grodzka 35, I p. 


gp | Przyjmuje się wszelkie oprawy poduszek 


i makat. 6504 5 9 


Jidgiń Eherowa 


udziela lekcyi tańców tylko w domach 
prywatnych i pensyonatach. 


Łaskawe zgłoszenia: Starowiślna 14, 
u Dra Ekera. 6574 4 10 7 


Lokal sklepowy 


w Samborze w rynku na najcelniejszem miej- 
scu na każdego rodzaju Interes odpowiedni do 
wyna:ęcia. Przez 20 lat prosperował swietnie 
w tymże miejscu sklep galanteryjny i męski 
modny i taki również i teraz miałby wielkie 
powodzenie. Bliższa wiadomość u właściciela 
Antoniego Milewskiego, mieszkającego we Lwo- 
wie, ul. św. Zofii 3. 6700 4 5 


Geometra 


dyplomowany w Bernie moraw., poszukuje za- 
jęcia u geometry lub inżyniera cywilnego. — 
Zgłoszenia listowne przyjmnjo Admiaistracya 
„N. Reformy“ pod S. M. = 6753 2 3 


osoby znającej UE SĘ francu: 
ski i niemiecki z dobrym akcentem, do 
nauki i konwersacyi w godzinach popo- 
łudniowych. Zgłoszenia przyjmuje Agen- 
cya Jadwigi Strzałkowskiej, Plac Szeze- 
pański 3, I p. 6749 2 8 


Urzędnik manipulacyiny 
Polak, zdolny rachmistrz, korespondent, 
biegły w trzech językach krajowych, po- 
szukuje zaraz posady. Świadectwa, refe- 
rencye: dobre. Pośrednictwo pożądane, 
honoraryowanć. Zgłoszenia „1878“ poste 
restante Kraków. 6750 2 3 


Jarosiawskie 


znakomite rydze kiszone, po ztowo faski 
po 8 K 20 h poleca F. Wojciechowski 
w kJarosiawiu. 6559 6 10 


CUKLICZKI - -- 
--- GENUS 


wybitna nowość do perfumowania 
i miękczenia wody do mycia i ka- 
pieli. 

Tabliczki Venus co do przyjemno- 
ści i wytworności zapachu prze- 
wyższają wszelkie dotąd używane 
podobne przetwory, są bardzo ko- 
rzystne dla skóry, odkażają i per- 
iumują powietrze w mieszkaniu. 
Gena kasetki (124 tabliczek) 3 K. 


Dostać można wszędzie, 


NUPEAR Ce 


Wiedeń, l., Kohlmarkt 1. — Paryż. 
6392 4 0 


Li niż wyjdzie 


szatynka, przystojna, inteligentna, łagodnego 
usposobienia, z bardzo dobrego domu, posiada- 
jąca pewien kapitał oraz zupełną wyprawę, za 
inteligntnego człowieka na lepszem stanowisku, 
w wieku 30—45 lat Na anonimy nie odpowie. 
Adres: Bla M. B. Gł. Agencja Dzienników i 
Ogłoszeń, Kraków, Sławkowska 2. 6544 56 5 


Uczeń - 


J znajdzie umieszczenie w zawodzie cu- 


kierniczym i fabrykacyi c-ekolady. — 
Zamiejscowi mają pierwszeństwo. Jan 


3 Michalik, Fabryka czekolady, Flo- 


ryańska 45. 6250 10 10 


Dywizya trenu Nr 1 w Krakowie, ma 
do sprzedania od 1 stycznia 1909 


Mawóz 


$iz pod 120 koni. 


O warunkach można się dowiedzieć 


dnia 11 grudnia 1908 o godzinie 11-ej 
trenu 


(ul. Zwierzyniecka). 6743 3 3 


4 Proszę nie zaniechać 


przed zakupnem instramentów ma- 
zycznych zażądeć za darmo i opła- 
tnie mego cennika głównego z 3000 
ilastracyami. 
Skrzypce dla początkujących już za 
K «80, 660, 6:—, 7:60 i wyżej, 
Smyczki po K —'80, 1—, 1:40, 
1:80 i wyżej. Cytry, harmonis itd, 
również na składzie. Ryzyka niema. Dozwolona 
wymiana lub zwrot pieniędzy, 


J|C.ik. nadw. dostawca HANNS KONRAD, 


Dom wysyłkowy wyrobów muzycznych w Briix 
Nr H34, Czechy. 5363 14 60 


poleca w wielkim wyborze kompletne urządzenia pokoi sypialnych, jadalnych, 
salonów it. p. Sofy wszelkiego rodzaju, materace, poduszki, kołdry, dywany, chod- 


it.p Ceny konkurencyjne. 


przeciw 
kałarowi 
puszka40h «8116 
Księgarnia 
S. A. Krzyżanowskiego 
w Krakowie 6599 3 8 


poleca otrzymane na skład główny: 

1) Prądy w nauczaniu „języka ojczy- 
stego K 4:—. 

2) Wacław Nałkowski. 
metodyki geografii K 150. 

3) Dr St. Breyer. Leczenie hypnozą 
i usuwanie wad psychicznych K 1—, 

4) B. Wallek-Walewski. Pieśń na 
pożegnaniu Samuela 
Twardowskiego K 1:20. 

5) Ks.A.J. Łukaszkiewicz. Życie 
Jezusa Chrystusa K 1—. 


Nakłady własne: 


Zarys 


610b 1 5 40 


SKLEP 


towarów mieszaych tuż przy Rynku gł, 

z powodu stosunków familijnych zaraz 

do sprzedania. — Wiadomość: Kraków, 

Szewska 23, II p, u krawca damskiego. 
6774 1 8 


12—14.000 Koron | 


potrzebne na hipotekę domu, pierwszą 
po Kasie Oszczędności. Zgieszenia listo- 
wne za okazaniem kwitu inseretowego 
S. J. poste restante Kraków. Pośredni- 
ctwo wykluczone. 6811 1 3 


Lehcyo frene. I uno. 


Starowiślna 12, I p. na lewo. 6810 1 10 


na chór męski. 
1) Moja Marysiu kochaj mnie. 
2) Bum grał. 
3) Hej basista 
4) Zamknij Kaśka. 
5) Kroacka polka. 
6) Chałupeczka niska. 


K 2—. 


dowych na chór męski. 
1) Śliczne zaa piękne talipany. 
3) Płynie Dunaje 
2) Czerwony pas, za pasem broń. 
4) Hej! Ty Wisto modra rzeko... 
5) Frząśpiczka. 
6) Hej! Mazury! hejże ha! 


K2— 
Do nabycia we wszystkich księgarniach. 
Z powodu prowadze 2 int 3 
powodu p zenia 2 interesów 0g rodnik 


sklep z naftą suis go ck 


do sprzedania. Ul. św. Tomasza 18. Gorlice. 
ośmioletni, zdrowy, ładny, do- 


l TRZE pN 
Parter amiol 


do oddania za własne do dobrej kato- 
lickiej rodziny. Salomea G. poste rest. 

wytrawny, poleca 
firma 6650 3 7 


AA. HAWELRA 


„KOŃ HAK, 


zdolny, żonaty, poszu- 
kuje posady od Nowe- 
Zgłoszenia A. Z. poste rest. 
6783 1 4 


oryg. 


skiad fortepianów, pianin | karmonium, 


poleca 4391 110 0 


Najlepsze Instrument | 
fim krajowych. 


£ 
Wyłączne zastępstwo fabryk Bo- 
sendortera, Ehrbara, Wirtha, Ko- 

a 


| sem wn mr 
os mda oaa | 
Ma bardzo dohra Hinalekę 


ziemskiego majątkn poszukuje właści- 
cielka prywatnej pożyczki 16.000 ko- 
ron. 6793 1 8 
Bliższej informacyi udzieli c. K. no- 
taryusz Paszoski w Nowym Sączu. 


balon Malarzy Polski 


kraków, Fioryańcka 17, 


poleca obrazy oryginalue olejne, akwa- 
relle, pastelle, tylko pierwszorzędnych 
artystów. 6763 1 10 


Bo egzamina dojrzałości 

z c.k. Seminaryum nauczycielskiego, kwa- 

lifikacyjnego do Szkół ludowych i wydzia- 

łowych przygotowuję dokładnie i sumien- 

nie na podstawie długoletnich doświad- 

czeń. Nauczyciel 24 Rz rest. Kraków. 
67758 1 4 


METODA BERLITL 


ndzielają lekcyi osobnych i zbiorowych: 


Francuz z wyższ. wykształ. 
Angik z wyższ. wykształ. 
Kiemicc z wyższ. wykształe 
Waieca z wjźszem wykształc. 


Kraków, Fioryańska 25, I p. 
6161 15 0 


m wz 
Drób tuczeny! Ryby! 
Drób co dzień świeżo bity, czysto oskubany, 
w 5 kg. koszykach opłatnie, a "mign. gesi na 
smalec 7 K, gęsi do pieczeria 6 K, 3 tłuste 
kaczki 8 K, cielęcinę lub wołowinę K 5:20, 
świeżo łowione karpie i szczupaki LO K, wysyła 
Ch. Wahrhaftig, Podwałoczyska 44. 6687 28 


EJ 


AAAA AAAA 


200 korom 


za wyrobienie posady. „Fosada* ia rest, 
j|Rpaków, za kwitem inser, 6679 8 za kwitem inter. 6679 8 8 


Gm. fabr. BATA La 
akc o M Ea a naas 


6511 2 


Ważne dia Pan? 


— Po ukończeniu Szkoły wiedeńskiej — 


cese, OGIO 


woding najśw.eższej mody, jak również 
uskutecznia 6572 4 4 
pielegnowanie rąk I paznośceł 
metodą amerykańską „Manikure”, tak 
jednorazowo jak w abonamencie. 


| U. św. Marka 8, ip. | 


Proszę żądać 
ją darmo i opłatnje mego bogato ilustr. 
głównego katalogu z 300 rycin ze- 
A  garków, wyrobów złotych, srebrnych, 
W instrumentów muzycznych. wyro- 
i bów stalowych i skórzanych, przy- 
W borów do palenia i gospodarstwa 
domowego etc, — Pierwsza fabryka 
zed w Briix HANNS KONRAD, c. k. 
nadworny dostawca w Briix Nr 1390 (Czechy). 
Prawdziwy szwajc. zegarek Nickel-Anker-Rem,, 
system Roskopf Patent 5 K, 3 sztuki 14 K. 
„Adłer-Roskopf* Nickel- Anker-Rem. 7 K. Pra- 
wdziwy srebrn. Rem. otwarty K 8'40. Bez ryzy- 
ka. Zamiana lub zwrot pieniędzy. 6369 9 30 


Z Drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10, 


z Skrzypny 


2) J. Gall. Sześć wesołych piosenek |I 


1) J. Gall Sześć“ polskich pieśni lu-|| 


NOWA REFORMA. 


MAGAZYN HENRYKA SCAWARZA. 


KRAKÓW, GRODZKA 13. TELEFON 43. 


O WIELKIM GYBÓRZE POLECA GOTOWA KONFERCYE DAMSRA 
NAJNOWSZE FASONY W FUTRACH. 


Kapelusze damskie paryskie modele i ich kopie sporządzone we własnej pracowni, 
"aj 4571 150 


Poniedziałek 7 Grudnia 1908. 


Medal i krzyż złety 
na wystawie paryskiej 


Na DRZEWKO Dużo Nowości 

Dekoracye kompietne do ubra- 
nia całego drzewka od kor. 
2 do kor. 15. 


Gwiazdki z Lamety od 2 hal. 
do kor. 1:50. 


Ja rk OWA ZDKE 
MYDŁA I PERFUMY FARBY 


h eleganckich "kasetkach po | artystyczne J. Karmańskiego 
` najtańszych cenach. i inne. 
Mydła kwiatowe o silnym za- | Farby guziczkowe. 

pachu 6 szt. kor. 1'10. Przyrządy i kompletne kasetki 


Perfumy I wody kolońskie. do małowania olejnego. 


Akwarelą na terakocie i drze- 
PUDRY I MYDŁA 


wie. 
krajowe, francuskie i angielskie | Przedmioty z drzewa i tera- 
i inne wyśmienite środki toale- | _ koty do malowania. 
towe. 


Płótna malarskie na ramach 


Aniofki i Lampiony na drzewko. 

Szopki, stajenki. 

Pozłótkę złotą i srebrną, 

Dyamentynę i śnieg błyszczący. 

Lichtarzyki ozdobne i zwykłe. 

Przyrządy do zaświecania i do 
gaszenia świeczek, 

Świeczki woskowe, stearynowe 
i kolorowe gładkie i karbo- 
wane. 


Dekoracye i ozdoby z Lamety 
(włos aniołów), szkła, papie- 
ru, waty i żelatyny. 

Szklane perły, trąbki, dzwonki 
i sopie lodowe. 


Kule szklane, kompiet 12 szt. | Stoczki. Schampoo -Tarool, Środek do PILKI : 
od 80 halerzy. r - , 
| y s ŚWI E CZKI mycia głowy i i przeciw łupie gumowe salonowe. Przyrządy 
i Girlandy ziote, srebrne i ko- żowi. . gimnastyczne pokojowe. Ten- 
lorowe. elektryczne. Kremy na wydelikacenie cery. nisy pokojowe Ping-Pong. 


polecają | A 
po cenach najtańszych 


Kule na drzewko wydające wspaniałe światło NOWOŚĆ !! 


-A y- koki 
Reini Ska 


PAL 
FPYYYYYYYYYYYTTYTYYTYTYYYYYYYYYYYYTYY" 


Łyżwy śniegowe „Ski“, Saneczki =" Aparat „Gillette“ 
pierwszorządny specyał piwny, od kilku lat podawany tylko na Wielkanoc i Boże Narodzenie, będzie podawane tego roku 


do ae p NL ga kasetki z | «iii do lutowania. | 
podczas Świąt Bożego Narodzenia 


wa wszystkich przedniejszych newer gg w państwie, Wysyłka od 10 grudnia. Uprasza się o wczesne zamówienia. 


Browar Niaffersdorf. 
00002049966000666000909006006006000609 
XXII. Zwyczajne Walne Zgromadzenie PRENUMERATĘ 


"200 koron _ CZYONKÓW Związku handlowego Kółek rolniczych Czasopisma krajowe | Zagraniczne 


w Krakowie 
. przyjmuje 


odbędzie się dnia 19 grudnia 1906 r. w sali Rady powiatowej w Krakowie Y è 
S. A. Krzyżanowski w Krakowie 


(w. Pijarska 1. 1) o godzinie 6 popoł. z nustępującym porządkiem dziennym: 
1. Odczytanie i przyjęcie protokółu. 
. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności i RZE rachunków za rok Rynek głowny 36. Telefonu Nr 150. 
administracyjny 1907/8. Katalngi na żądanie gratis i franco. 
. Sprawozdanie Komisyi rewizyjnej o zamknięciu rocznem i bilansie oraz || 
wniosek o udzielenie Dyrekeyi absolutorywn. 
. Wnioski Rady Nadzorczej w sprawie rozdziału czystego zysku. 
Wybór 2 członków Komisyi rewizyjnej i jednego „zastępcy. 


Do głosowania na Walnych Zgromadzeniach uprawnieni są wszyscy człon- 
kowie, którzy posiadają przynajmniej jeden udział wpłacony. 


6796 1 2 


NOWOŚĆ !! 
ZABAWKI I GRY 


Kotwiczne skrzynki budowiane zabawki do układania (łami- 

| główki) z fabryki F. A. Richtera i Ski. 

| Szachy i szachownice, domina i różne gry towarzyskie. Lalki 

gumowe dla dzieci. Diabolo najnowsza gra. Bi-Ba-Bo najno- 
wsza zabawka. ý 
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największe źródło podarków po conach bez konkurencyi 


Paski damskie w wielkim wyborze od K 150 do 20. 
Kasety pluszowe, skórkowe z przyborami i na rękawiczki. 
Kufry, Nesesery i torby skórkowe z. przyborami do podróży. 

Pertimmonety, pugilaresy, etui na papierosy i cygara. 
Torekki damskie skórkowe ręczac, najnowsze wzory. 
Periurny, mydła, woda kolońska, pudry, grzebienie 
Krawaty damskie, meskie, rękawiczki i woalki. 

Wachklarze gazowe jedwabne, i z piór strusich. 
Szachy, domina, karty do gry, sztony. 


Prezes Rady nadzorczej 
Dr N., Gyo uls. 


G3B0G520803090300023900008609 
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6306 1 6 Biżnutierya francuska, spinki, szpilki do kapeluszy. 
W Krakowie ulica Grodzka 35 | AN RÓTAŻU ERORCZ KRAKOW., 
Ma maá K iwi ul. Floryańska I. 17. 
Hor 5 PZ AS SP Z EAEE DE 
Skład materyalów aptecznych, chemikalii, . opatrunków, O TOWARZYSTWO 


przyrządów chirurgicznych i gumowych; wiałki wybór ar- 

tykułów kosmetycznych teaietewych, perfumeryi francus- 

kich i angielskich, oryginalnych i na wagę, w najsilniej- 
szych i najmodniejszych zapacnach. i 


wzajemnych ubezpieczeń urzędników prywatnych we Lwowie. 


Bi ul. Kl. Tańskiej 3, Hotel Zorża 


przyjmuje W Swym dziale ustawowym ubezpieczenia obowiązkowe ustawowe 
(w normie ustawowej lub znacznie korzystniej) urzędników i funkcyonaryuszów 
prywatnych z mocą ustawową, zaś w działach dobrowolnych ubezpieczenia eme- 
rytalne dobrowolne (aż do wysokości pełnych poborów służbowych), dalej kä- 
pitały pośmierine, posagi, osobne renty wdowie i t. d. 


W działach ubezpieczeń dobrowoltych mogą się ubezpieczać urzędnicy i funkcy* 
onaryusze wszelkich kategoryi, oraz osoby zarobkujące samoistnie luł t. zw. 
zawodach wolnych bez różnicy płci. 


Prospekty Bik > Uwa wysyła i wszelkich wyjaśnień udziela Dyrekcya Z układa 
na każde żądanie. 6828 1 30 


Rządca drukarni L K Górski 


Puder toaletowy (hygieniczmy) polecony i uznany za 
zupełnie nieszkodiiwy przez instytut kosmetyczny Wgo Dra 
Lustra (biały, różowy i kremowy) pudełko kor. 1—, 

Tamnrossel, znakomity środek na porost włosów, usuwający 
łupież i wzmacniający | cebulki Wwłosowe kor. 1'20 i kor, 2— 
duży flakon. 

Woda do ust prof. Millera, konserwuje i wzmacnia zęby. 

Mydła hygieniczke przetłuszczone, z zapachami kwiatowemi, 
po 50 hulerzy, 


Wysyłki z prowincyi skuteczifia się odwrotnie, za opakowanie 
i fracht nie liczy się, zamówienia od kor. 10— wysyła się opłatnie. 


kanmi 355000000 
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